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Wojewódzka Konferencja Sprawozdawcza PZPR w Elblągu

Musimy działać zgodni©
z poczuciem sprawiedliwości społecznej

Po zaaprobowaniu prze- 
delegatów zaproponowane­
go porządku 1 regulaminu 
obrad oraz zatwierdzeniu 
składów komisji mandato­
wej i uchwał, referat spra­
wozdawczo - programowy 
Egzekutywy Komitetu Wo­
jewódzkiego, stanowiący 
wprowadzenie do dyskusji, 
wygłosił I sekretarz KW — 
JERZY PRUSIECKI (omó­
wienie referatu publikuje­
my osobno na itr. 3).

Następnie głos zabrał 
przewodniczący Wojewódz­
kiej Komisji Rewizyjnej 
JOZEF MAKOWSKI, który 
stwierdził m. in.: iż jeśli 
partia ma właściwie spra­
wować kierowniczą funkcję 
w państwie, przewodnią ro 
lę w społeczeństwie to mu­
si w sposób systematycz­
ny, skuteczny i uczciwy 
przestrzegać zasady nieu­
stannego kontrolowania sie 
ble we wszystkich sferach 
działania. Od IX Zjadzu 
taki system kontroli został 
c kreślony i zawarty w sra 
tucie PZPR. Z wynikają­
cych stąd ■ uprawnień w peł 
ni korzystała i korzysta 
WKR. przeprowadzając sto 
sowne kontrole i wyciąga- 
jąc z nich odpowiednie 
wnioski.

Przewodniczący WKR pod 
kreślił, iż zaufanie do par 
tii należy odzyskiwać pop­
rzez właściwe postawy oraz 
rzetelną i sumienną pracę. 
Zwrócił uwagę, iż jeszcze 
nie wszędzie pozbyto się 
biurokratycznej mitręgi, 
niektórym osobom brakuje 
samokrytycyzmu w postę­
powaniu, tu i tam funkcjo 
nują pewne układy. DFuzej 
przewodniczący WKR za­
trzymał się na trybie załat 
wiania listów i skarg kie­
rowanych przez obywateli 
do KW, urzędów 1 woje­
wódzkich Instytucji. W o- 
kresie sprawozdawczym by 
ło tych spraw prawie'1370. 
Wiele z nich jest bardzo 
trudnych do załatwienia, 
ale nierzadko ludziom ma 
jącym te sprawy w swojej 
pieczy brakuje zwykłej, do 
brej wolL Stąd bierze się 
brak wiary niektórych res 
pondentów w możliwość ra 
łatwienia ich zażaleń, po­
stulatów czy uwag. Konklu 
dując przew. WKR zazna­
czył, ii wyniki kontroli

Wczoraj w sali Teatru Dramatycznego w Elblągu obradowała WUJE 
WÖDZKA KONFERENCJA SPRAWOZDAWCZA POLSKIEJ ZJEDNOCZO 
NEJ PARTJI ROBOTNICZEJ. -

Obrady otworzył i przewodniczył im I sekretarz KW PZPR JERZY PRU­
SIECKI, który serdecznie powitał 279 delegatów reprezentujących bez 
mała 28-tysięcznq rzeszą członków i kariJydatów wojewódzkiej organize 
cji partyjnej oraz zaproszonych gości.

W konrerencji uczestniczyli m. in.: zastępca członka Biura Politycz­
nego, sekretarz KC PZPR WŁODZIMIERZ MOKRZYSZCZAK, wicepre­
mier JANUSZ OBODOWSKI, wiceminister leśnictwa i przemysłu drzew 
nego JÓZEF KARDYS, dyrektor generalny w Ministerstwie Rolnictwa i 
Gospodarki Żywnościowej ZDZISŁAW STENCEL, członkowie KC miesz­
kający w Eibląskiem - STANISłAW SŁAWEK, STFFAN WALTER, RY­
SZARD ZIMA oraz członek CKR ANTONI GAŁECKI i członek CKKP JU­
LIAN TURKO.

W obradach wzięli również udział: prezes WK ZSL FRANCISZEK SO­
CHA, przewodniczący WK SD STANISłAW BARAŃSKI, wojewoda elblą 
ski płk RYSZARD URLINSKI, komendant wojewódzki MO płk ZBIG­
NIEW STAŃCZYK, pr7ew. Tymczasowej Wojewódzkiej Rady Wykonaw­
czej PRON RYSZARD SZKOLNICKI. Wśród zaproszonych gości byli też 
sekretarze terenowych Instancji partyjnych w regionie oraz aktywiści * 
większycn zakładów pracy.

fo. W zagospodarowywaniu 
tych terenów muszą uczest 
niczyć wszystkie zakłady i 
przedsiębiorstwa a także 
rolnicy indywidualni. Aby 
jednak transakcja ta była 
dla kraju korzystna, wyma 
ga się także od rolników in 
dywidualnych, PGR i spół­
dzielni produkcyjnych wsro 
stu wydajności przynaj­
mniej do 50-6Uq s ha.

Do połowy kwietnia hr 
rząd powinien otrzymać 
program zabezpieczenia 
Żuław przed powodziami 
na lata 1984/85. Koimplekso 
w« rozwiązanie spaaw żu­
ławskich można będzie roz 
patrzyć po roku 1986.

Z-ca ezronka ,B ora Poli­
tycznego, sekretarz Kr 
PZPR WŁODZIMIERZ MO 
KRZYSZCZAK w swoim 
wystąpień ki przedstaw ił na j 
wain;ej.sze obeer le prcole- 
mj działalności politycz­
nej i organizac> jmej partii 
Mówca szczególną uwagę
£> Dokończenie na str. 2

Delegacja polska 
przyjęta przez 
Jasera Arafata

Uczestnicząca w 16 sesj 
parlamentu palestyńskiego 
delegacja polska pod prze- 
wodn.ctwem kerownka Wy­
działu Spraw Sejmowych KC 
PZPR, pasła Edwarda Szy­
mańskiego została przyjęta 
przez przewodniczącego Ko­
rn tetu Wykonawczego OWP, 
Jasera Arafata. Delegacja 
przekazała wyrazy poparć a 
i solidarność' dla słusznej 
walk narodu palestyńsk ego.

W rozmowę przedstawiono 
nformacje o wys łkach pod ej 
mowanych przez władze PRl 
na rzecz norma!izacj1' syiua- 
cj wewnętrznej w kraju.

Jaser Arafat p&dz ękował 
za poparcie pomoc ja« ej 
naród polski udziela sprawę 
palestyńsk ej. (PAP)

W. Mondałe 
v kandydatem
na prezydenta
Były wiceprezydent USA 

WALTER MONDALE formalnie 
ogłosił 21 bm., że będzie ubie 
gał się o nominację prezy­
dencka z ramienia partii de­
mokratycznej. Już przedtem 
zgłosił swoje kandydatury se­
nator ALAN CRANSTON z 
Kalifornii 1 GARY HART 
z Kolorado. Oczekuje się, że 
wkrótce zrobi to były guber 
nator REUBIN ASKEW. Uda­
niem agencji amerykańskich, 
szanse Mondale »4 bardzo du 
le. (PAP)

Claude Gheysson zakończył wizytę w ZSHR
Sputkaniezi.Ändnpßwem

Prezydium Wojewódzkiej

świadczą o poprawie stylu 
I metod pracy wojewódz­
kiej organizacji partyjnej. 
Proces odnowy jest trudny, 
aie postępuje.

Z kolei wystąpił przewoc. 
niczący Wojewódzkiej Ko­
misji Kontroli Partyjnej 
STANISŁAW KOWALIK, 
który uzupełniając materia

Konferencji Sprawozdawczej PZPR w Elblągu.
Fot. Z. Kosycarz

Min.S. Olszowski z wizytą wWRL
Na zaproszeń'« nrTmstra 

spraw »agranlcznych WRL, 
Friigyesa Pul, 21 bm. przybył 
na Węgry z ofcjalnq wżytą 
przyjaźń m hi ster spraw za­
granicznych PRL, Stefan Ol­
szowski.

Na budaaesztteńsk m latn s- 
ku Farihegy poiskego gość a 
serdecznie powtał Frgyes 
Pu ja

Tugoi dha non. Stefan 01- 
bxows>u złożył w en ec z bia­
łych i czerwonych kwiatów 
pod po»nn k em węg «rsk'«h 
bołKiterów w Budapeszc e.

Po poiudn u odbyło s ę 
spotkane obu szefów dypio- 
macjt, a następnie rozpoczęły 
sę rozmowy plenarne. W 
rozmowach ze strony po's- 
sk'ej uczestniczą także wice­
minister spraw zagrarrczriycn, 
Henryk Jaroszek ' ambasa­
dor PRl na Węgrzecn Tade­
usz Pietrzak.

W eczorem min. Frgyes 
Pu jo wydał orzyjęc« na 
ez^ść pafsKich gofer.

(PAP)

ły sprawozdawcze stwier­
dził, iż WKKP i terenowe 
KKP przezwyciężając włas 
ne, puczątkowe słaoości I 
trudności coraz skuteczniej 
realizowały swmje statuto­
we obowiązki.

Szczególną uwagę zwró­
cono na czystość ideową i 
moralną członków partii, 
zapewnienie jej organiza-

369 spraw oraz przeprowa­
dziły ponad 600 rozmów7 
profilaktycznych i ostrze­
gawczych.

Przemawiając w czasie 
dyskusji, wicepremier JA­
NUSZ OęODOWSKI stwier 
dzif, iż podnieś leniu efek­
tywności prcdoLŁcji nie po­
może żadna kolejna uchwa­
ła rządowa. Władize mają

cyjnej jedności i konsolida ^ dyspozycji tylko środki
cji wokół uchwał IX 
Zjazdu PZPR. Pozby­
wano się ludzi skom­
promitowanych, nadużywa 
jących swoich stanowisk, 
obcych ideowo i politycz­
nie, dwulicowych, nader 
biernych, wątpliwych pod 
względem etycznym, a tan 
że, winnych niegospodar­
ności i marnotrawstwa 
Przeprowadzone pi zez
WKKP kontrole orzeczni­
ctwa wykazały, iż w prze 
ważającej większości pow 
zięte decyzje były zasadne.

Łącznie WKKP i tereno­
we KKP rozpatrzyły w 
sprawozdawczym okresie

administracyjne, nato­
miast urządzanie przedsię 
biorstwem należy do zało­
gi, jej samorządu i dyrek­
cji.

Wiele uwagi w sw<um 
wystąp leniu mówca poświę 
cii sprawom Żuław. Jego 
zdaniem należy po w ulać 
pełnomocnika ds. Żuław ja­
ko całości terenu, a nie tyl­
ko dla województwa bądź 
elbląskiego, bądź gdańskie-

tyczących redukcji zbrojeń 
jądrowych średniego zasię­
gu. na zasadach parytetu.

Pudkreślono znaczenie 
dalszego rozwoju kontak 
tów politycznych i dialogu 
między ZSRR i Francją 
w dachu tradycyjnych do­
brych stosunków między 
narodami obu państw.

C. Cneysson przekazał J. 
Andropowowi list prywat­
ny od prezydenta Francji
Francois Mitteranda.• * •

Minister spraw zagranicz

W poniedziałek sekretarz 
generalny KC KPZR Ju­
rij Andropow przyjął na 
Kremlu ministra spraw za 
granicznych Francji Clad- 
de’a Cheyssona, przebywa­
jącego w Moskwie z wi­
zytą oficjalną. W spotka­
niu uczestniczył minister 
spraw zagranicznych ZSRR 
Andriej Gromyko.

W czasie spotkania doko­
nano wymiany poglądów 
na temat dwustronnych 
stosunków radziecko-fran 
cuskich oraz wielu aktual­
nych spraw międzynarocło nych Francji, Claude Che-
wych. Obie strony wyrazi 
ły przekonanie, że istnieją 
możliwości dalszego rozwo 
ju obecnej, wzajemnie ko­
rzystnej współpracy mię­
dzy ZSRR i Francją w róż 
nych dziedzinach.

W trakcie omawiania 
problemów międzynarodo­
wych szczególnie wiele u- 
wagi poświęcono sprawie 
umacniania bezpieczeńst­
wa i współpracy w Euro­
pie, w tym propozycjom 
Związku Radzieckiego do-

ysson, zakończył w ponie­
działek wizytę w ZSRR i 
opuścił Moskwę. Francuski 
minister przebywał w 
ZSRR z wizvtą oficjalną 
na zaproszenie rządu ra­
dzieckiego.

Na lotnisku, Claude’a 
Cheyssona pożegnał czło­
nek Biura Politycznego 
KC KPZR, minister spraw 
zagranicznych ZSRR, An­
driej Gromyko i inne oso­
bistości oficjalne.

(PAP)

Posiedzenie Komisji Wspólnej Rządu i Episkopatu

h7fid fizytą papieża w Nscs
21 bm. odbyto *lę kolejna 

posiedzenie Komisji Wspólnej 
Przedstawicieli Rządu i Epis­
kopatu.

Komisja przedyskutowała 
roboczo sprawy związana i 
programem, czasem trwania

\
I trasą drugiej wizyty Jana 
Pawła II w Polsce w czerwcu 
1983 r. oraz podjęta wstęp­
nie stosowne decyzje.

Komisja omawiała również 
stan przygotowań do tej wi­
zyty, podejmowanych w Pol­
sce. (PAP)

Tezy przemówienia W. Jaruzelskiego
wygłoszonego na Wojewódzkiej Konferencji 
Sprawozdawczej PZPR w Katowicach

W Katowicach odbyta się wczoraj Wojewódzka Konferencja Sprawozdawczo-Progra- 
mowa PZPR. Na sali obrad, które przebiegały pod hasłem „Jednoczymy szeregi partii 
na gruncie uchwały IX Zjazdu", blisko 283-tysięczną, najliczniejszą w kraju wojewódzką 
organizację partyjną reprezentowało ponad 400 delegatów. Przeszło połowę członków 
I kandydatów PZPR w tym regionie stanowią robotnicy.

W konferencji śląsko-zagłębiowskich komunistów uczestniczył I sekretarz KC PZPR, 
premier gen. armii WOJCIECH JARUZELSKI, który wygłosił przemówienie (tezy tegc 
wystąpienia zamieszczamy poniżej).

I sekretarz KC PZPR gen. armii Wojciech Jaruzelski w przerwie obrad rozmawia z 
delegatami na Wojewódzką Konferencję Sprawozdawczo-Programową PZPR w Ka­
towicach.

Oto tezy przemówienia I sekretarza KC 
PZPR — gen. armii Wojciecha Jaruzelskie­
go ‘na Wojewódzkiej Konferencji Sprawo­
zdawczej PZPR w Katowicach:

— Partia oGzyskuje siły, aktywizuje swo­
je szeregi, staje się siłą motoryczną w pro 
cesach odrodzenia i umocnienia socjali­
stycznych wartości państwa I społeczeń­
stwa. Cennym osiągnięciem jest kształto­
wanie nowego stylu pracy partyjnej, właś­
ciwych proporcji i równowagi między de- 
mokratyzrnem a centializmem działania. 
Niezależnie od różnych słabości i poreżek 
sbategrezna linia partii jest od sierpnia 
1980 r., aż po obecny okres zawieszenia 
stanu wojennego stabima i konsekwentna. 
Jest to linia IX Zjazdu, linia walki i poro­
zumienia, linia socjalistycznie rozumianej 
odnowy;

— Partia toczy walkę z wrogiem poli­
tycznym. Chociaż jego główne- sztaby zosta 
ły rozgromione, a skierowane Drzeciw so­
cjalistycznej Polsce piany i działania zae- 
maskowane, chociaż ludzie pracy coraz le 
piej dostrzegają rzeczywiste cele l szkody 
spowodowane przez kontrrewolucyjną opo­
zycję, to jednak przeciwnik działa. Inspi­
rowany i wspierany z zagranicy nastawi! 
się na jątrzenie, zatruwanie atmosfery spa 
łecznej, podsycanie różnorodnych napięć. 
Tego' przeciwnika będziemy zdecydowanie 
zwalczać;

— W socjalistycznej Polsce decydująca 
role przypada robotnikom. Dawany temu 
powinien być coraz mocniejszy, praktyczny, 
konkretny wyraz. Dotyczy to przede wszyst­
kim dbałości o byt kiasy robotniczej, o zro 
zumiały i korzystny dla robotnków pro­
ces wdrażania reformy. Taki musi być prio 
ryiet w polityce społeczno-gospodarczej so 
cjaiistycznego państwa. Musi być on rów­
nież- przestrzegany w sterze politycznc-mo- 
ralnej; wielkim obowiązkiem partii jest 
bilska, bezpośrednia więź z klasą robotni­
czą, z bezpartyjnymi robotnikami;

— Zdecydowane poparcie w partii zna­
lazła koncepcja odrodzenia polskiego ru­
chu związkowego. Partia wspierać będzie 
związki zawodowe w obronie interesów lu 
dzi pracy, w walce o przestrzeganie socja­
listycznych stosunków międzyludzkich. 
Związki mają być silne, samorządne, nie­
zależne od administracji. Na ich gruncie 
powinna być budowana l umacniana jed­
ność polityczna polskiej klasy robotniczej. 
Przygotowywana jest uenwała rozszerzania 
formy i możrwości opiniowania przez związ 
ki zawodowe założeń lub projektów aktów 
dotyczących praw i interesów luazi pracy;

— W Polsce toczy się ostra walka o 
świadomość społeczną, o stosunek ludzi 
do tego, co dzieje się w kraju i na świę­
cie. Przeciwnicy socjalizmu usiłują wyko­
rzystać dla swych celów nasze trudności 
gospoaarcze, liczne troski i niedostatki wy 
stępujące w codziennym życiu. Większość 
społeczeństwa zdaje sobie sprawę, że u- 
powszechniane przez przeciwnika poglądy 
mijają się z prawdą. Dalecy jesteśmy, by 
uważać wszystkie swe działania za ceine 
i nieomylne. Są pomyłki, biurokratyczna za 
hamowania, niedostatek w przewiaywaniu 
niektórych skutków. Wyciągamy stąd wnios 
ki, w tym gptury personalnej;

— Mimo wszystkich trudności posuwamy 
się naprzód dzięki patriotycznej postawie 
kiasy robotniczej i zdecydowanej większoś 
ci ludzi pracy, dzięki bezcennej radzieckiej 
pomocy, azięki braterskiej współpracy z in 
nymi krajami RWPG wydobywamy się sto 
pniowo z pętli kryzysu. Ale postępy ogólno 
gospodarcze kraju częstokroć nie są od­
czuwalne w indywidualnej, jednostkowej 
skali. Im lepiej, bardziej skrupulatnie prze­
strzegana będą reauły efektywnego gos-

CAF — Jakubowski — Teiefoto

podarowania, tym szybciej i bardziej od­
czuwalnie nastąpi oczekiwana poprawa. 
Jest to jedyna d-oga;

— Dziękj ustabilizowaniu sytuacj stało się 
możliwe przystąpienie do pracy nod NPSG 
na lata 1983—1985, Reforma gospodarcza 
poszerzyła znacznie zakres samoazeinośc, 
a samodz elność to przede wszystkim ini­
cjatywa i odpowiedzialność. Jest wiele przed 
sięborstw, które to rozum,ejq i w tym du­
chu działają skutecznie, ale jest też n.este­
ty ’ niemało zakładów źle gospodarujących. 
Reforma nie jest ceiem samym w sobie. 
Jest systemem, mechanizmem, metodą, któ 
ra ma służyć postępowi w gospodarce, wyż 
szej efektywności gospodarowania, zwięk­
szeniu uczestnictwa w zarządzaniu oraz 
współodpowiedzialności zaióg za osiągane 
wyniki;

— Centralnym problemem i głównym ce 
lern socjolstycznej polityk* dochodowo-ceno 
we; jest; nie powinno być gorzej, musi być 
lepiej. Rząd wzmógł kontrolę nad cenam. 
Dobiegają końca prace nad kompleksowym 
progiamem antyinflacyjnym. Trzeba podzie­
lić troskę o prawidłowe kojarzeń e zasad po 
litykj socjalnej z wymagam; równowag' na 
rynku;

— Ostry krytycyzm i sprzeciw budzą wszel 
kie oastępstwa od sztandarowej ide socja 
lizmu — sprawiedliwości społecznej. Podję 
te zostały krokj dla skuteczniejszego kon­
trolowania dochodów. Znowelizowana bę- 
dz e polityko podatkowa. Zmian wymagają 
również zasady duałalnośej firm polonij­
nych. Również umowy ajencyjne podlegać 
będą kolejnej weryfikacji. Ważnym narzę­
dziem regulowania doz omu dochodów po­
winien stać się podatek wyrównawczy.

N e możemy się godzić, aby jakakolwiek 
część dobra narodowego ulegała zagarnię­
ciu lub marnotrawieniu. W walce z wszel­
kimi anomaliami liczymy na poparcie rad 
narodowych oraz ch komisji, a także związ 
ków zawodowych, organów samorządu za­
łóg pracown czych, zespołów kontroli robot­
niczej, komitetów osiedlowych,

— Ideowo-politycznym obowiązkiem każ­
dego członka partii jest dostrzeqanie związ 
ku miedzy naszymi sprawami wewnętrzny­
mi a ich klasowym kontekstem międzynaro 
dowym. Główny kierunek działano współ­
czesnego imperializmu to próba naruszenia 
równowag, w globalnej skaü. To zamiar od 
wrócenia h'storycznych przem.an dokonanych 
w rezultacie II wojny światowej. „Główną 
lokomotywą na tym forze" są Stanv Zjed­
noczone, a ściślej biorąc najbardziej reak­
cyjne grupy kapitału amerykańskiego repre­
zentowane przez obecną administrację;

— Ne możemy nie dostrzegać, że w 
erefenowskiej elicie władzy wcale nie na 
marginesacn, lecz w samym centrum wiel­
kiej parti; politycznej kołaczą sę i są pu­
blicznie wypowiadane nadzieje na „odegra 
nie się na Polsce", N ech nrkt n e liczy na 
naszą krótką pamie*ć. Ożywienie rewizjoni­
stycznych rachub raz jeszcze wyraziście przy 
pominą n erozdzielną jedność socjalistycz­
nych i narodowych przesłanek naszego by­
tu państwowego Obiektywnie biorąc bez­
pieczeństwo wewnętrzne j zewnętrzne Pol 
ski leży w fnterese wszystkich realistycz­
nych, zorientowanych na pokojowe współ­
istnienie sił. Kolejnej odwetowe, recydywy 
nie zamierzamy zlekceważyć. Ale vwdz'my 
|q też we właściwych proporcjach;

—- Aby Polska była Polską — musi być 
państwem socjalistycznym. Tylko take pań 
stwo może liczyć na gwarancje naszych sn 
juszy. Tylko ona mo it zapewnie narodowi 
polsk'emu, że bedzie gospodarzem we wła 
snym, niepodległym domu.

(PAPj

Zimę1va aura na terenie kraju
*1 bm na ter«* .1« nieomal 

całego kraju prnowaly typo­
wo zimowe warunki. W w^eU) 
regionach odnotowano obiite 
opady śniegu, zadymki, a na 
zzlakach komunikacyjnych — 
goioledź.

Na wybrzeżu k oazalińsicim 
trudn zytuacja panowa.a 
szczególnie na drogach i wal­
nych. Wiele autobusów PKS 
było opóźnionych. Nad Bał­
tykiem w poniedziałek roz­
szalała się zadymka śnieżna 
ograniczając widoczność prawie 
do zera. Przerwano połowy, 
a kutry wróciły do miderzy 
ztych portów. Kapitanowie 
statków powracających do 
Szczecina mówili o nlebezpde-

Pogoda
lak nas potnfoi mowal dy­

żurny synoptyk, dziś na Wy­
brzeżu zachmurzenie umiarko­
wane lub duże, okresami opa­
dy śniegu, po południu o cha­
rakterze przelotnym. Tempe­
ratura w dzień początkowo 
—4,później około 0 st. Wiatry 
■achodnle 1 północno-zachodnie 
umiarkowana, okresami dość 
tilne i silne, powodujące za­
wieje i »śmiecie śnieżna ogru-
slCT»]ifn w1dnC7.no4A.

Na drogach żllsir ,

ezeAst wach związanych z dry­
fującą krą.

Obfite opady śniegu utrud­
niały komuniicacją na drogach 
Dolnego Śląska. Na niektó­
rych odcinkach międzynarodo­
wej drogi £-12 powstały zas­
py. Znaczne opóźnienia noto­
wały autoDusy dalekobieżne 
Do walki ze skutkami śnieży­
cy przystąpili drogowcy.

Trudne warunki jazdy pa­
nowały również na drogach 
woj. wałbrzyskiego, gdzie bez 
przerwy padający śnieg u.wo- 
'•zył wiele zasp. Szczególnie 
ti udne warunki odnotowano 
na drogach Kotliny Kłód rkiej.

Zima dała się również dot­
kliwie we znak: w Beskidach. 
W wyniku zadymki śnieżnej 
odnotowano wiele przykładów 
zakłóceń w komunikacji auto­
busowej i kolejowej.

Opady śniegu w regionie 
śląsko-zagłębiowskim oraz lo­
kalne zadymki nie spowodo­
wały większych perturbacji w 
systemie komunikacyjnym wo­
jewództwa. Na trasy skiero­
wano dodatk ■wy sprzęt. Ko­
lejarze Slask#f DOKP pra­
cowali przy zabezpieczaniu 
sprawności działania stacji ko­
lejowych, a zwłaszcza tzw. 
górek rozrządowych.

Nowe opady śniegu pogor­
szyły warunki Jazdy na dro­
gach woj. białostockiego. Naj­
bardziej obfite opady wystą­
piły w okolicach • O ecka 
1 Giżycka.

W woj jolenlogónrtcton kro- 
gowcono udało *le utrzymał 
warunki umożliwia l«ee -amu- 
Jkrcje m głównych makach

Niemniej stan dróg skłania
kierowców do ostrożności, 
zwłaszcza w terenach gór­
skich.

W poniedziałek, w związku 
z przekroczeniem stanu alar­
mowego przez Wisłę, woje­
woda płocki ogłosił stan pogo­
towia przeciwpowodziowego w 
gminach Borowiczki 1 Duni­
nów oraz w samym Płocku. 
Na odcinku Wisły od Włocław­
ka do Płocka lodołamacze 
kruszyły tworzące się na rze­
ce zatory lodowe. (PAP)

Akademia w Gdyni-Oksvwln
Wieczornica z okazji 65-!ec!a 

Armii Radzieckiej
Wczoraj w Warszawie święcony 65 rocznicy Ar- 

staraniem Zarządu Główne mii Radzieckiej, 
go ZBoWiD, Rady Kra jo- Na sali zgromadzili się 
wej Polaków — Byłych Żoł Polacy, którzy w latach II 
nłerzy Armii Radzieckiej, wojny światowej walczyli
Zarządu Głównego Związ 
ku Byłych Żołnierzy Zawo­
dowych oraz Domu Radzie 
ckiej Nauki i Kultury w 
Warszawie zorganizowany 
został uroczysty wieczór po

«Już ful NfflB

Na wiadomość o ustaleniu przez papieża 
daty wizyty w Ameryce Środkowej (2-9 marca 
br.) ktoś w watykańskiej Scla Stampa powie­
dział, te nawet jak na papieża Karola Wojty­
łę jest to akl wielkiej, osobistej odwagi.

Nie chodziło o warunki bezpieczeństwa, lecz o 
•kole trudności tej podróży zarówno z punktu wi­
dzenia dyplomacji papieskiej, jak i teologii.

O tej „podróży, złożonej z samych Drobię* 
mów" pasjonująca korespondencja z Waty­
kanu
W JUTRZEJSZVM „DZIENNIKU BAŁTYCKIM**

w szeregach Armii Radziec 
klej, m. in. pod Stalingra­
dem i w obronie Moskwy, 
żołnierze września 1939 r., 
Ludowego Wojska Polskie 
go, polskich sił zbrojnych 
na Zachodzie. Przybyli bo­
jownicy ruchu oporu m. 
in. Gwardii i Armii Ludo 
wej. Armii Krajowej i Ba 
talionów Chłopskich, wete 
rani ruchu rewolucyjnego, 
a także najmłodsi żołnie­
rze LWP kontynuujący 
swoją służbą ojczyźnie dzłe 
ło swych frontowych po­
przedników.

Todczas wieczoru, w któ 
rvm uczestniczył członek 
Biura Politycznego KC 
PZPR Albin Siwak, kilku­
dziesięciu byłych żołnierzy 
Armii Radzieckiej uhonoro 
wanych zostało medalami: 
„Za obronę Stalingradu”. 
„Za obronę Moskwy”, ,.Zu 
obronę Leningradu” 1 „Za 
zwycięstwo nad Niemca­
mi”
% Dokończenie aa «tr X

N AJNOWSZV skandal pol­
ityczny wywołany stanowis­
kiem CDU-CSU-FDP wobec 

enuncjacji federalnego ministra 
spraw wewnętrznych — Friedricha 
Zimmermanna na temat polskiej 
granicy na Odrze I Nysie Łużyc­
kiej, zwłaszcza zaś „argumenty" mó 
wiące o „zgodności tegc stanowis­
ka z wykładnią prawną podpisa­
nych przez RFN układów wschod­
nie n zawartą w orzeczeniach fe­
deralnego trybunału konstytucyj- 
ćyjnego", nie tylko przypomniały 
rolę tej instytucji w życiu politycz­
nym RFN, lecz laKŻe ponowiły py­
tania na temat szczerości intencji, 
jakimi kierują ssą główne partie po- 
liczne Republiki Federalnej.

Jest rzeczą niezwykle znamienną, 
iż mimo że trybunał w Karlsruhe 
wielokrotnie ujawniał się jako rzecz 
n/k interesów prawicowych I na­
cjonalistycznych, w RFN nie znalaz­
ły się dotąd siły, które chciałyby 
otwarcie zakwestionować wykład­
nię prawną reprezentowaną przez 
sędziów tego trybunału, bądź też 
zaprotestować przeciwko uzurpowa­
niu sobie przez nieao pozvcji nad­
rzędnej nad Bundestaaiem, Bundes­
ratem czy rządem Niemiec zachod­
nich.

O tym, Iż dln wielu partii poli­
tycznych i polityków zachodniome- 
mieckich fest często rzeczą korzyst­
ną i wygodną zasłanianie się orze­
czeniami wydawanymi przez tę 
instytucję, która zgodnie z intencją 
Twórców konstytucji RFN fest „nie­
zależnym oraanem federalnym no 
równi z innymi, najwyższymi wła­

dzami taderałnymr, łwaaczy naj­
lepiej fakt, ii po dziś dzień ooo- 
wiązuje teza trybunału o rzekomym 
„nieprzerwanym istnieniu Rzeszy 
niemieckiej" o jej dawno nie Istnie 
jących granicach z grudnia 1937 ro­
ku.

Zawarowana w konstytucji RFN 
niezależna pozycja trybunału, które­
go orzeczenia mają moc obowiązu­
jącą dla wszystkich instytucji, 
władz państwowych I sądów w re-

Kotig potrzebne 
int Karlsruhe?

publice federalnej, rozszerzona jest 
na sferę stosunków I układów mię­
dzynarodowych, co już nie tylko 
jest sprzeczne z Intencją ustawo­
dawcy, lecz takie umożliwia fede­
ralnemu trybunatowi konstytucyj­
nemu pływanie na procesy poli­
tyczne.

Jaskrawym przykładem owego 
wpływu jest zwłaszcza orzeczenie 
trybunału modnie z którym ukłaay 
międzynarodowe zawarte priez RFN 
t pońsfwaml Europy wschodniej, 
orzede wszystkim ?. Polska, nie 
orzesądzaja o ostatecznym charak­
terze granic, lecz jedynie są ukła­
dami o wyrzeczeniu sie siły w sfo 
sunknrh wzofemnyrh" I u«tnf»n(u 
ciegoś w rodzaju „modus vivendi

Mimo ti tego rodzaju wykładnię 
fest sprzeczna z duchem i literą 
układu o podstawach normalizacji 
stosunków między RFN I PRL 
którego fundamentem było — jok 
wiadomo — potwierdzenie nienaru­
szalności polskiej granicy zachod­
niej na Odrze i Nysie Łużyckiej, żad 
na z głównych partii politycznych 
nie wystąpiła — ,ak dotąd — z 
inicjatywą przystosowania prawa 
wewnętrznego obowiązującego na 
obszarze RFN, do zobowiązań, wy­
nikających dla tego państwa z za­
wartych przez nie układów mię­
dzynarodowych ani też n/e uznała, 
Iż trybunał w karlsruhe przekroczył 
swe kompetencje.

Tymczasem sytuacja nb wyglą­
da taK, iż Karlsruhe jest nienaru­
szona świętością Pvsoomiiace do- 
sfareczną wększośria w pnrla- 
męncie partie ooHtvcrne moaa bo­
wiem bardzo łatwo podjąć inicja­
tywę zmierzniąra do nowehzac// u- 
stawy o frybunafe konstytucyjnym, 
która uniemożliwiłaby Karlsruhe 
spełnianie roli nadrzędnej siły po­
etyczne/ w państwie, zwłaszcza zaś 
zajmowanie pozycH niezoodnej z 
podsiawowvmi interesami Repub- 
łlki Federalnej Ni-mieć.

Jeśli dotychczas nikt nie skorzy­
sta* z takiej możliwość,, nie oznacza 
to hvnalmniel, że Pijnffo.stan I re- 
orezentowane w nlrn oarfic n/e są 
dostatecznie silne, aby ,,rzucić rę­
kawice” trybunałowi w Karlsruhe

Bardzie! przekonującym orna­
mentem *psf fen że take inetvtu- 
cJa Jest im na rpke

JULIUSZ SOLECKI
ranx«i»BKk>ji* «aa—
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Przed ł Krajowym Kongresem PRON
W Sali Herbowej Urzędu 

Wojewódzkiego w Gdańsku 
odbyło się wczoraj posie­
dzenie Wojewódzkiej Tym­
czasowej Rady Programo- 
wo-KonsultacyjneJ PRON, 
które poświęcone zostało 
omówieniu opublikowanego 
niedawno projektu dekla­
racji tego ruchu.

W obradach udział wzię­
li zastępca członka Biura 
Politycznego KC PZPR, I 
sekretarz KW PZPR w 
Gdańsku Stanisław Bej- 
ger. członek Prezydium 
NK ZSL, prezes WK ZSL 
w Gdańsku Bogusław 
Droszcz, wicewojewoda 
gdański Łukasz Balcer, wi­
ceprzewodniczący Tymcza­
sowej Krajowej Rady 
PRON poseł ziemi gdań­
skiej Zdzisław Pilecki 
zastępca dowódcy Marynar 
ki Wojennej kontradmirał 
Ludwik Dutkowski, a tak­
że liczni przedstawiciele 
społeczeństwa Wybrzeża.

O celach i zadaniach 
PRON, a także o koniecz­
ności przyłączenia się do 
ruchu wszystkich postępo­

wych sił w naszym kraju 
wspomniał, otwierając po- 
sieazenie przewodniczący 
Tymczasowej Wojewódzkiej 
Rady Programowo-Konsul­
tacyjnej PRON w Gdańsku 
kpi, ż.w. Walenty Milcnusz 
kin.

Podkreślając znaczenie 
słów „patriotyczny”, „na­
rodowy”, i „odrodzenie” — 
mówca stwierdził, iż najdo­
bitniej wyznaczają one 
charakter ruchu mającego 
na celu budowanie zgody 
pomiędzy wszystkimi Po­
lakami. Państwo to nadrzę­
dne dobro obywateli i aby 
mogło ono sprawować o- 
piekę nad społeczeństwem, 
musi od nas wszystkich 
oczekiwać dobrej pracy i 
odpowiedzialnej postaw v 
Państwo nie może tylko 
dawać. My musimy je bu­
dować i wzmacniać jego 
bezpieczeństwo — nowie- 
dział m. In. W. Milenusz- 
kin.

Do wystąpienia przewo­
dniczącego oraz do przed­
stawionego nrzez sekreta­
rza Wojewódzkiej Tvmcza- 
sowej Rady PRON mgr.

Geraraa Kledzika projektu 
zasad statutowycn ustosun­
kowali się m. in. sekre­
tarz KW PZPR w Gdańsku 
Joanna Michalowska-Gu- 
mowska, sekretarz WK 
ZSL Szczepan Kozłowski, 
a także sekretarz WK SD 
Andrzej Lewicki. Głos za­
brali również liczni przed­
stawiciele większości repre 
zentowanych na posiedze­
niu środowisk z terenu ca­
łego województwa, a ich 
wvpowiedzi świadczyły o 
głębokiej trosce o losy na­
szego kraju. Wiele miejsca 
poświęcono ponadto próbie 
mom wspierania idei PRON 
przez poszczególne orga­
nizacje społeczno-politycz­
ne i zawodowe.

O idei PRON i jego dzia 
łaniu o rodowodzie ruchu 
sięgającym Manifestu Lip­
cowego, a także o szansach 
i niebezpieczeństwie gro­
żącym PRON ze strony 
przeciwników politycznych 
mówił wiceprzewodniczą­
cy Tymczasowej Krajowej 
Rady PRON Zdzisław Pi­
lecki.

tclb',

rocznic
Z okazji 37 rocznicy po­

wołania ORMO, w Sali Bia 
lej Ratusza Głownomiejs- 
Kiego w Gdańsku odbyła 
się wczoraj uroczysta aka­
demia, w której udział 
wzięli: zastępca członka 
Biura Pulitycznego KC 
PZPR I sekretarz KW w 
Gdańsku Stanisław Btjger,

Kronika
dyplomatyczna

Prezydent Republic Au- 
str ■ackej Rudolf Kirchschlae- 
ger przyjął w poniedzałeK 
ambasadora PRL w W et!n u 
cir. Frunciszka Adamkiewicza 
w zwqzku z kończącą sę 
jego mis,jq dyptamaty-czną 
jako ambasadora PRL oraz 
stałego przedstaw cela Pol­
ski w organ oacjoch m ędlzy- 
narodowycn w Aust" i.

(PAP)

wojewoda gdański gen. 
bryg. Mieczysław Cygan, 
komendant wojewódzki 
MO gen. bryg. Jerzy Andrze 
jewski oraz komendanci 
MO w Gdańsku, Sopocie 
i Gdyni.

Uroczystość otworzył wo 
jewoda gdański M. Cygan 
przypominając zebranym 
zasługi ORMO w umacnia­
niu i budowarnu podstaw 
socjalizmu w pierwszych 
latach powojennych oraz w 
trudnym okresie stanu wo 
jennego.

Działalność gdańskiej or­
ganizacji ormowskiej pod­
sumował komendant wo­
jewódzki ORMO płk Ro­
man Romanowski, który 
przypomniał, że w woje­
wództwie gdańskim istnie­
je 55 organizacji miejskich 
skupiających 8 tys. człon­
ków działających* m. in. w 
157 jednostkach tereno­
wych, 156 zakładowych, a

frugram obchodów 45G rocznicy 
śmierci Wita Stwosza w Krakowie

Urząd Miasta Krakowa po- 
informowńr o progra 
m:e o-bchoaow przypadającej 
w tym roku 450 rocznicy 
śmierci gen alnego rzeźb a- 
rza, twórcy ołtarza mar ack!e 
go — Wita Stwosza. Główne 
uroczystości odbędą s'ę w 
drwach 9-19 czerwca, w cza­
sie tradycyjnych Dni Krako­
wa Na . domu przy ul cy 
Grodżk ej, w którym w la­
tach 1478-1492 meszkał ar­
tysta odsłonięta zo-st-arv e ta- 
bl ca pamiątkowa; sam dom 
oprćżncuy z lokatorów (nte­
ść- s'ę tam spółdiz eln a 
szewsko) poddany będz e 
wsiępnemu r.a raz e remon­
towi. W przyszfosc: znajdze 
się tu muizeum lub salon wy­
stawowy.

Program przewduje rów- 
n eż wełką międzynarodową 
konie i encję naukową .,Kra- 
ków w czasach Wda Stwo­
sza". Nakładem Wydawnic­
twa Lderack ego ukaże s ę 
zbiór letaratów naukowych do 
śwęconych gema! nem u anyś 
cie. Muzeum historyczne mia­
sta Krakowa przygotowuje bo 
galo itu-stiowany folder, będą 
cy zarazem przewadrrkiern 
po miejscach, w których znaj 
dują s'ę pcd Wawelem prace 
Wita Stwosza.'Specjalne spek 
takie mofitaże słowno-muzy 
czme za prerent uje Te-ctr Sta­
ry o-rau. Ośrodek Telewizyjny 
w Krakowie. Rozważana jest 
również możliwość wypoży­
czenia do Norvmbergi słyn­

nego rysunku ołtarza znaj­
dującego się obecnre 
w Muzeum Uniwersyte­
tu Jagiellońskiego. Warto 
przypomnieć, iż rocznicowe 
obchody odbędą się równeż 
w Norymberdze, z którą Kro­
ków wąże umowa o współ­
pracy, wymianie imprez, de­
legacji itp. (PAP)

także w jednostkach specja 
listycznych zajmujących się 
problematyką nieletnich, 
kolejową, wodną i ruchu 
drogowego.

Następnie prezydent mia 
sta Kazimierz Rynkott ski 
udekorował sztandar
ORMO odznaką „Za Zasłu 
gi dla Gdańska”. Odczyta­
ny został również przez za 
stępcę komendanta woje­
wódzkiego MO płk. Stefa­
na Ożgę list ministra 
spraw wewnętrznych gen. 
dywizji Czesława Kiszcza­
ka do wszystkich człon 
ków ORMO.

Z kolei najbardziej ak­
tywni i zasłużeni działacze 
odznaczeni zostali odznaka 
mi resortowymi i regional 
nymi. I tak 12 ormowców 
otrzymało złote odznaki 
„Za Zasługi w Ochronie 
Porządku Publicznego”, 61 
złote odznaki „W Służbie 
Narodu”, 10 odznakę „Za­
służonym Ziemi Gdańs­
kiej”, 13 zaś odznakę spe­
cjalną „Zasłużonemu Dzia 
łączowi ORMO”. Weterani 
menu robotniczego oraz wy 
różniający się ormowey 
otrzymali z rąk S. Bejge- 
ra listy gratulacyjne ora* 
listy z okazji 100-lecia ru­
chu robotniczego.

W imieniu odznacza 
nych podziękował Leopold 
Krzempek, a następnie 
głos zabrał S. Bejger wy­
rażając wdzięczność działa 
czom ORMO za ich posta­
wę społeczna- i konsekwent 
ną realizację stawianych 
im przez partię zadań.

(db)

Musimy działać zgodnie
z poczuciem sprawiedliwości społecznej

Dokończenie ze sir. I

zwrócił na pozytywne prze 
miany, jakie dokonały się 
w stylu pracy partyjnej po 
IX Zjeźdzle PZPR. Po trud 
nym okresie ostrej walki pc 
litycznej, zdobywania do­
świadczeń przez liczną gru 
pę nowego aktywu, przy­
wracana jest jedność dzis- 
łania, ale nadal — jak 
stwierdził — jesteśmy na 
długiej, żmuanej drouze bu 
do wy ideowej i organiza­
cyjnej zwartości własnych 
szeregów. OgTomne znacze­
nie ma zatem uparte prze­
łamywanie postaw biernoś­
ci i wyczekiwania, szczegół

darki województwa i socja 
listycznego bytu państwo­
wego — podkreślił płk R. 
Uri im ki.
v Następnie mówca przed­
stawił priorytetowe zada­
nia ujęte w uchwalonym w 
tych dniach przez WRN 
planie społeczno-gospodar­
czym województwa na la­
ta 1983-1985 i rok 1983. 
Są nimi: romictwo i cała 
sfera gospodarni żywnoś­
ciowej, gospodarna komu­
nalna i mieszkaniowa, zdro 
wic i opieka społeczna, 
Wojewoda podkreślił zna­
czenie Żuław w gospodarce 
rolnej i wynikające stąd 
potrzeby inwestycyjne, w

Na tym tle wojewoda zo­
brazował kienumni działa­
nia administracji państwo­
wej i gospodarczej w regio 
nie, podkreślając mm. ko­
nieczność rozumienie spo­
łecznych funkcji urzędu, 
co wymaga przełamania 
za Korzenionych i szkodli­
wych opinii o jakoby tylko 
władczej jego fumfcej..

Następnie przewodniczą­
ca Komisj. Mandatowe; 
HALINA RADECKA poin­
formowała, iż na 297 dele­
gatów posiadających ważne 
mandaty — w obradach 
uczestniczy 216. W związku 
z tym konferencja jest pra­
womocna i władna jest

Na sali obrad.

nie w działalności podsta­
wowych ogniw.

POP, w obecnym okresie, 
muszą być autentycznymi 
reprezentantami przede 
wszystkim interesów ogól­
nospołecznych, a problemy 
i potrzeby własnych środo­
wisk powinny umiejętnie 
kojarzyć z interesem ogól­
nym.

Znaczną część wystąpie­
nia W. Mokrzyszczak po­
święcił omówieniu zadań 
partii w trwałej cdbudo-

któiych musi partycypo­
wać cały kraj, zapowiedział 
budowę we wszystkich for­
mach do 1985 r. 7685 mie­
szkań, co zważywszy na 
trudną sytuację kilkudzie­
sięciu tysięcy obywateli re­
gionu oznacza konieczność 
poszukiwania wszelkich 
możliwych do realizacji 
inicjatyw, mogących przy» 
sporzyć dodatkowych efek­
tów.

Plik R. U.rliński zobrazo­
wał warunki realizacji za- 

w:e jej autorytetu, umae- -planowanych zadań. Zauk-

Palestyńska Rada Narodowau

odrzuoita plan Reagana
Obradująca w Algierze 

Palestyńska Rada Narodo­
wa odrzuciła przedstawio­
ny we wrześniu ub. toku 
przez prezydenta USA Ro­
nalda Reagana plan uregu 
lowania konfliktu na Blis­
kim Wschodzie. Poinformo 
wał o tym w poniedziałek 
wieczorem oficjalny rzecz­
nik rady, Ahmed Abder 
Rahman.

„Plan Reagana” — po­
wiedział rzecznik — nie 
bierze pod uwagę niezby- f 
walnych praw ludu pales­
tyńskiego, ponieważ igno­
ruje praw7o do powrotu (na 
ziemię ojczystą), prawdo do 
samookreślenia i stworze­
nia państwa palestyńskie­
go, a także ignoruje Orga 
nizację Wyzwolenia Pale­
styny (OWP), jako jedyne­

go i prawowitego reprezen 
tanta ludu palestyńskie­
go”.

Ahmed Abder Rahman 
stwierdził, że plan amery 
kański pozostaje „w sprze 
czności z prawem między­
narodowym, dlatego też Pa 
lestyńska Rada Narodowca 
uważa, iż nie może go uz­
nać za podstawę sprawied 
liwego rozwiązania sprawy 
palestyńskiej i konfliktu i- 
zraelsko-arab^iego”

- —a»

Stanowisko administracji USA 
wobec rokowań genewskich

Administracja prezyden 
ta Reagana zamierza na­
dal blokować rokowania ge 
newskie z ZSRR w spra­
wne ograniczenia zbrojeń 
nuklearnych średniego za 
sięgu. w Europie. Świadczą 
o tym wypowiedzi sekre­
tarza stanu USA, George’a 
Shultza, który wystąpił w 
niedzielę w programie te­
lewizji ABC „Tydzień”.

Wbrew logice Shultz 
twierdził, że strona amery 
kańsKa wysunęła podczas 
rokowań genewskich „właś 
ciwe propozycje”, Jak wia 
domo, istota tych prooozy 
cji czyli tzw. wariantu ze­
rowego leży w tym, aby 
Związek Radziecki zlikwi-

Manewry NATO
Ministerstwo Obrony RFN 

poinformowało, że w dniach 
od 24 lutego do 9 marca br. 
odbędą się ćwiczenia d )wod- 
C7o-sztabowe NATO, pod kryp­
tonimem „VINTEX”. Beda w 
nich uczestniczyć dowództwa 
wojskowe i instytucje cywilne 
państw członków paktu pół­
nocnoatlantyckiego. Ćwiczenia 
„Vintex” odbywają się co 
dwa lata, zawsze w warunkAch 
ścisłej tajemnicy. Ich celem 
jest opracowanie działań szta­
bów sił zbrojnych i organów 
Daństwowych w warunkach 
kryzysu i napięcia. (PAP)

dowTał jednostronnie wszy­
stkie swoje rakiety średnie 
go zasięgu, a USA i ich so 
jusznicy z NATO zachowa 
li pełny stan posiadania w 
tej dziedzinie.

Shultz dał do zrozumie- 
nia.ze Waszyngton nie chce 
osiągnąć’ w Genewie poro­
zumienia będącego do przy 
jęcia dla ZSRR gdyż w 
ten sposób osiągnie formal 
ną możliwość rozmieszcze­
nia w Europie zachodniej 
572 rakiet typu „Pershing- 
2”. Sądząc z jego słów ad­
ministracja uważa sprawę 
rozmieszczenia tych rak'et 
na kontynencie europejs­
kim za przesądzoną. Poza 
tym Waszyngton chciałby 
wykorzystać nowe rakiety 
jako środek szantażu wo­
bec Związku Radzieckiego.

Oświadczenia szefa de­
partamentu stanu potwier 
dzają, że obecna administ­
racja USA nie zamierza od 
stąpić od proklamowanej 
przez prezydenta Reagana 
polityki osiągnięcia przewa 
gi militarnej USA nad 
ZSRR, stworzenia warun­
ków dla zapewńienia Ame 
ryce zwycięstwa w dowol­
nym, w tym również nu 
kiearnvm. konwikcie.

(PAP)

Pożar w hotelu 
w Japonii

W poniedziałek rano wy­
buchł pożar w hotelu turysty­
cznym w górskiej miejscowoś­
ci wypoczynkowej Zao w pół­
nocnej Japonii, Ogień zni­
szczył 4 niewielkie budynki 
hotelowe.

Według ostatnich informacji, 
śmierć poniosło 10 osób, a 2 
odniosły rany. Jedna osoba 
zagi lęia, prawdopodoonie po- 
musla śmierć. Pożar wybuchł 
na 2 piętrze głównego budyn­
ku i szybko się rozprzestrze­
nił na skutek silnego wiatru.

W hotelu turystyczny m prze­
bywało ok. 200 narciarzy.

(PAP)

n laniu kieroiwr iczej fiuirsk- 
cji w społeczeństwie. Pod­
kreślił pomzebę partyjnego 
wsparcia inicjatyw PRON 
w rozwoju samorządu pra­
cowni czego i związków za - 
wodzowych.

Na zakończenie obrad 
konferencja przyjęła uch»va 
lę zatwierdzającą program 
działania elbląskiej organi­
zacji partyjnej na drugi e- 
tap kadencji.

AB — HN
Przewodnie ząc y WKKP 

przedstawi kierunki dal­
szej prac y, akcentując 
m.in. konieczność dalszej 
walki o czystość moralną i 
ideo a o-mli tyczną szeregów 
partyjnych, realizacji u- 
prawnień Komisji Kontroli 
Partyjnej związanych z 
wprowadzaniem reformy 
gospodarczej, przeciwdzia­
łania przypadkom tłumie­
nia krytyki oraz niewłaści­
wego stosunku do skarg, 
listów i zażaleń, ludzi pra­
cy, doskonalenia działalnoś­
ci pro f i lak t yozn o - wyc ho - 
wawczej.

Kolejnym mówcą był 
przewodni ozący WKO, wo­
jewoda płk RISZARD UR- 
LlNSKI. Scharakteryzował 
on funkcje i dotychczasowe 
dokonania WKO, którego 
działalność nie zatrzymała 
się z chwilą zawieszenia 
stanu wojennego i obecnie 
komcęn.truje się na takich 
zagadnieniach, jak: dalsze 
zapewnienie bezpieczeń­
stwa, porządku publicznego 
oraz dyscypliny społecznej; 
utrzymanie funkcjonowa­
nia zakładów pracy, tran­
sportu, łączności i służb ko 
muoikaeyjnydh, zapewnie­
nie ciągłości zaopatrzenia 
ludności w podstawowe ar­
tykuły; rozwiązywanie do­
raźnych potrzeb wynikłych 
z kryzysowej sytuacji, w 
tym walka ze spekulacją, 
reauzacja przepisów praw­
nych WKO był i pozosta­
nie organem partii w wal­
ce z wrogiem wewnętrz­
nym, o umacnianie gospo-

centował, iż ogromnie zale­
ży to od rzeczywistej po­
prawy efektywności gospo­
darowania energią, surow­
cami i czas'em od wziostu 
dyscypliny i odpowiedzial­
ności za produkcję, lep­
szego wykorzystania nomi­
nalnego czasu pracy lu­
dzi, maszyn i narzędzi 
oratz> od ściślejszego wiąza­
nia wynagrodzenia za pra­
cę z jej i zeczywistj mi efek 
tam:.

Fot. Z. Kosycarz

podejmować stosowne u- 
cihwały.

Pó tych f wystąpieniach 
rozwinęła się ożywiona dy 
skusja. Jako pierwszy głos 
zabrał rolnik PIUTR KRU­
PA z gmmy Markusy. B3r 
dzo krytycznie ocenił stan 
zabezpieczeń przeciwpowo 
dziowych na Żuławach el­
bląskich, gdyż zaniżone, je 
go zdaniem, wały ochron­
ne stanowią zagrożenie pc 
■wódzią. W przypadku dowo 
dzi straty społeczne i go­
spodarcze mogą tu być o 
wiele wyższe niż w innych 
regionach naszego kraju. 
Niewystarczający jest też 
stan urządzeń melioracyj'

nie Równocześnie w imie­
niu Komisji Wewnątrzpar­
tyjnej, którą reprezentuje, 
akcentował potrzebę zwró­
cenia szczególnej uwagi ra 
te POP, których praca jest 
niewłaściwa. Mówił taicże 
między innymi o potrzebie 
wzmocnienia terenowych 
wiejskich organizacji par 
tyjnych oraz o dalszym do 
skonaleniu pracy sekreta­
rzy POP.

Komendant wojewódzki 
MO płk ZBIGNIEW STAŃ­
CZYK przedstawił próbie 
matykę działań organów mi 
licji na rzecz zapewnienia 
spokoju publicznego. Mów­
ca nie ukrywał, iż w dal­
szym ciągu istnieją poważ­
ne źródła zagrożeń. Wymie­
nił przy tym na pierwszym 
miejscu działanie propagau 
dowe wrogich ośrodków. 
Akcentował, iż plany i za­
miary słł antysocjalistycz­
nych nie spotkały się w 
województwie elbląskim 
ze społecznym wsparciem. 
Oświadczył również, iż łącz 
nie za przestępstwa poli­
tyczne aresztowano w wo­
jewództwie 49 osób,- nato­
miast 477 osób zatrzymano 
za .udział w ekscesach.

Pułkownik StańczyK mó 
wił następnie o pracy mi­
licji w trudnych warun­
kach społecznych wobec 
obojętności i bierności wie 
lu ludzi. Postulował, aby 
pion ideologiczny KW oprą 
cował szczegółową analizę 
socjologiczna i polityczną 
sytuacji w województwie.

Partia jest znacznie sil­
niejsza niż przed rokiem — 
powiedział robotnik WŁA­
DYSŁAW GAJEWSKI, 
członek Egzekutywy KM 
PZPR w Malborku. — Je 
steśmy dziś o wiele bo­
gatsi w doświadczeń a w 
walce politycznej. Kluczo­
wym zagadnieniem politycz' 
nym jest, zdaniem mówcy, 
budowa nowych związków 
zawodowych. Nie możemy 
dziś dalej wyczekiwać, lecz 
musimy poprzeć ten ruch, 
aby nie stał się on ruchem 
ani spod znaku CRZZ ani 
tez siłą antysocjalistyczną.

Kolejny dyskutant IGOR 
BEDNARZ — robotnik Za 
mechu mówił o postawie 
załogi swego przedsiębior­
stwa w okresie wyprowa­
dzania kraju z kryzysu.

[}. Ludwig mistrzem Polski
w siedmioboju

W hal’ AWF w Warszawę 
odbyły sę holowe mstrzo- 
iiwa Polski w lekkoatletycz­
nych wielobojach i skoku o 
tyczce.

Sedni Obój seniorów pew­
nie wygrał Dariusz Luawig z 
Bałtyku Gdynia — 5.597 pkt., 
osągając następujące rezuJ- 
taty: 7.20 na 60 m, 7,11 w 
dał, 13,91 w kul , 2,08 wzwyż, 
8,60 na 60 m pok 4,70 o 
tyczce i 2.47,01 na 1000 m. 
Po brązowy medal s ęgnął n 
ny wybrzeżowy lekkoatleta 
— Andrzej Langowskl z AZS

Zimowe
Uniwersjada

Na odbywającej się w Buł­
garii zimowej Uniwersjadzie, 
wczoraj odoyła się jedna kon­
kurencja narciarska — bieg 
na 15 km mężczyzn, a także 
rozgrywano kolejne mecze 
turnieju hokejowego, konty­
nuowano zawody łyżwiarzy 
figurowych.

W biegu na 15 km triumfo­
wał reprezentant ZSRR Mi­
chaił Diewietjarow przed Buł­
garem Iwanem Labanowern. 
.Najlepszy spośród reprezen­
tantów Polski — Józef Gawlak 
zajął 30 miejsce ze strata po­
nad 4 min. do zwycięzcy. 10 
był Lech Pochwała, 56 — Jan 
Buron i 60 — Mariusz Stry- 
jt wski.

* * •
W zawodach łyżwiarzy figu 

rowych rozpoczęli start soliści. 
Po jeździe obowiązkowej pro­
wadzenie objął WitalU Jego- 
row ZSRR. Reprezentant Pol­
ski Grzegorz Głowanla zajmu­
je 5 miejsce.* * *

W meczach hokejowych na 
lodzie turnieju unlwersjado- 
wego Japonia wygrała z Ko­
rea Płd. 9:1 (1:0, 5:0, 3:2), a 
Czechosłowację ooKonała Buł­
garie 10:0 (3:0, 5:0, 2:0).

Zmarł
Henryk Aniołkowski

W poniedziałeK ranc zmarł 
nag’e w Krynicy Morskiej tre 
ner Kadry narodowej poiskich 
bojerowców — Henryk Anioł­
kowski.

Śmierć zasłużonego trenera 
okryła żałobą uczestników ma­
jących sie rozpocząć w pcndn- 
izłałek międzynarodowych Mi­
strzostw Polski Bandera mist­
rzostw została opuszczona do 
połowy masztu — tego dnia 
zawody zostałi odwołane.

nych, zbyt mała wydajność Podzielił się tćkże swymi
pomp. Mówca apelował, aby 
problematyką żuławsicą 
zająć się kompleksowo, połą 
czonymi wysiłkami państwa 
oraz województwa.

STEFAN KARWASZEW 
SKI z Gardei skoncentro­
wał się na omówieniu dzia 
łalności partyjnej w gmi-

Ustąpienie Je Cien-inga 
- svmbciu oporu przeciwko 
przechodzeniu na emeryturę

Agencje zachodnie dono­
szą z Pekinu o ustąpieniu 
przewodniczącego Stałego 
Komitetu OZPL, 85-letnie- 
go marszałka Je Cien- 
inga (Je Jiang-inga). 
Poinformował o tym gosz­
czący w stolicy ChRL, szef 
delegacji Rady Generalnej 
Japońskich Związków Za­
wodowych, przewodniczący 
rady, Motofumi Makiede 
na konferencji prasov, ej 
dla dziennikarzy japońs­
kich. lyiakiede stwierdził, 
że o ustąpieniu Je Cien- 
inga powiadomił go w nie­
dzielę sekretarz generalny 
KC KPCh, Hu Jao-pang. 
Sędziwy marszałek ustąpił 
aby zrobić miejsce komuś 
młodszemu. Chwilowo jego 
miejsce ma zająć 81-letm 
wiceprzewodniczący Stałe­
go Komitetu, P?ng Czen. 
Ostatecznego wyboru Ogól

ncchińskie Zgromadzenie 
Przedstawicieli Ludowych 
ma dokonać w maju lub w 
czerwcu br.

Agencje piszą o ustąpie­
niu Je Cien-inga, jako o 
istotnym zwycięstwie poli­
tycznym Teng Siao-pinga, 
który nawołuje starych 
przywódców, by ustępowa­
li miejsca młodym. Dotych 
czas 85-letru marszałek od 
mawiał przejścia w stan 
spoczynku,, mimo że stan 
jego zdrowia nie pozwalał 
mu na efektywną działal­
ność. Stał się w pewnej 
mierze — jak piszą agen­
cje zachodnie — symbolem 
oporu przeciwko przecho­
dzeniu na emeryturę oraz 
oporu wobec niektórych re 
formatorskich poczynań 
Tonga, zarówno politycz- 
nvch jak i gospodarezveh 

(PAP)

Akademia w Gdyni-Oksywiu
Dokończenie ce str. 1

W Marynarce Wojennej 
uroczyście obchodzi się do­
niosły 65 jubileusz powsta­
nia Armii Radzieckiej i flo 
ty Związku Radzieckiego.

21 lutego br. dowództwo 
Marynarki Wojennej zorga 
nitow&ło okolicznościową 
akademię. Do sali kinatea- 
tru „Grom” w Klubie Gar­
nizonowym Gdynia-Oksy- 
wie przybyli: członek
WRON admirał Ludwik 
Janczvszyn, sekretarz KW 
PZPR w Gdańsku Edward 
Kijek, wicewojewoda gdań­
ski — Łukasz Balcer, czło 
nek Frezvdium NK ZSL, 
prez°s WK ZSL Bogusia« 
Droszcz, wiceprzewodriicząę 
cy WK SD Andrzej Lewicki.

Na uroczystość przybyli 
także: konsul ZSRR Fiodor 
Krutow i konsul generalny 
NRD Wolfgang Hebenstrcit.

W jubileuszowej uroczys 
tości uczestniczyła delega­
cja dwukrotnie odznaczo­
nej Orderem Czerwonego 
Sztandaru Bałtyckiej Flo- 
t> Radzieckiej na czele z 
kontradmirałem Anatols-

jem Olejnikiem i kpt. II 
rangi Leonidem Borows­
kim. Bohaterski rodowod i 
rola Armii Radzieckiej w 
w alce o pokoj i socjalizm 
przypomniał w okolicznoś­
ciowym wystąpieniu zastę­
pca dowódcy Marynarki 
Wojennej kontradmirał Lu 
dwik Dutkowski. Podkreś­
lił m.in., że w roku jubileu 
szu 40-lecia Ludowego Woj 
ska Polskiego Marynarka 
Wojenna będzie szczegól­
nie umacniać przyjaźń, 
współpracę, bojowe brater­
stwo broni, wspólną obron 
r.ość w imię interesów so­
cjalizmu 1 pokoju.

Przeastawiciel maryna­
rzy radzieckich kpt II ran 
gi Leonid Borowski przy­
pomniał radziecko-polskie 
braterstwo broni zroszone 
krwią Polaków poległych 
pod Lenino — bohaterów 
ZSRR: kpt. P Wysockiego 
i szer. A. Krzywoń.

Część oficjalną zakończy 
ła „Międzynarodówka” w 
wykonaniu orkiestry repre­
zentacyjnej Marynarki Wo 
jennej.

Projekt nowelizacji ustawy
■ wykcinywaniu handSu i taksówkarzach

Do Sejmu wpłynął rządowy 
projekt nowelizacji ustawy o 
wykonywaniu handlu oraz nie 
których innych rodzajów dzia­
łalności- przez jednostki gospo­
darki nie uspołecznionej.

Oto niektóre główne projek­
towane zmiany Stworzone bę­
dą podstawy prawne do ewen­
tualnego udzielania jednost­
kom gospodarki nie uspołecz­
nionej uprawnień do prowadzę 
nia zarobkowej działalności po 
lig-raficznej i fonograficznej. 
Rozszerzy się uprawnienia mi­
nistra kultury i sztuki dc uno-r 
mowania spraw związanych z 
handlem dziełami sztuki. Stwo 
rzone mają być piawne możli­
wości prowadzenia bezpośred­
nio w zakładzie pracy nauki 
zawodu kupca, gastronomika 
hotelarz; — jak to ma miejsce 
w rzemiośle. 'Chodzi też o 
zwiększenie wpływu organiza­
cji samorządowych na wyda­
wanie i cofanie uprawnień do 
prowadzenia działalności w gof 
podarce nie uspołecznionej.

Jedno z Dostanowień projek 
tu przewiduje utworzenie od­
rębnej organizacji zrzeszają­
cej taksówkarzy prj^watnych 
Dotychczas należą oni oo zrze 
szeń prywatneg-o handłu i ö- 
sług W ciągu ostatnich 5 lat 
liczba osób świadczących usłu­
gi transportowe znacznie wzro

sła 1 wynosi obecnie 8i tysię­
cy, zaś pozostała grupa ezłe n- 
kow zrzeszeń — głównie kup­
ców — 27 tys Struktura współ 
nej organizacji jest niekorzyst 
na dla obu grup zawodowych i 
— jak stwierdza się w uzasad­
nieniu projektu — Jest przy­
czyną konfliktów i niezadowo­
lenia.

(PAP)

doświadczeniami w pracy 
partyjnej w przedsiębior 
stwie. W wielu przypad­
kach mamy do czynienia ze 
zjawisKiem rozluźnienie dy 
scypliny partyjnej. Komecz 
ne jest zatem zachowanie 
proporcji między demokra­
cją a dyscypliną. W tym za 
warty jest sens centralizmu 
demokratycznego. Aktyw­
na postawa całej klasy ro­
botniczej Zamechu oraz 
jej aw’angaray — PZPR 
sprawiła, iż refoimii go­
spodarcza w tym przedsię­
biorstwie przebiega w za­
sadzie prawidłow’0. Np. 
wzrost płac uzyskany zo­
stał niemal w całości au­
tentycznym wzrostem wy 
dajnośti pracy. Obniżono 
również ceny wielu wyro­
bów. Mówca akcentował 
jednak, iż wielu ludzi za­
niepokojonych jest zahamc 
waniem — ich zdaniem — 
pracy Trybunału Stanu o- 
raz zbyt wolnym badaniem 
przyczyn kryzysu w na­
szym kraju.

Pozdrowienia uczestni­
kom konferencji w imie­
niu bratniej partii przed­
stawił prezes WK ZSL 
FRANCISZEK SOCHA. Zło 
żył także Komitetowi Wo­
jewódzkiemu podziękowa­
nie za owocną współpracę 
i współdziałanie na wszyst 
kich szczeblach. Mówca na 
wiązał też do uchwaiy 
wspólnego plenum KC 
PZPR i NK ZSL podkre­
ślając jej znaczenie dla 
osiągnięcia samowystar­
czalności żywnościowej kra 
ju„ Mówca krytycznie oce­
nił stan żyznych ziem żu­
ławskich. Przykładem za­
niedbań jest tragedia rolni­
ków Wyspy Nowakowskiej. 
Melioracja i konserwacja 
urządzeń wodnych i melio- 
racyjnycn jest konieczno­
ścią, gleby bowiem tracą t 
roku na rok na urodzaj­
ności.

• * •

Dalszy ciąy dyskusji oraz 
uchwałę Wojewódzkiej Kon 
ferencji Sprawozdawczej 
PZPR w Elblągu — zamie­
ścimy w’ jutrzejszym wy­
daniu gazety.

AWF Gdańsk, który osągnął 
5.3-łO pkt.

W skoku o tycie« mistrzem 
Polski został Tadeusz Ślusar­
ski (Skro Warszawa) — 5,55. 
Tak sam _ rezultat uzyskał 
Właaysław Kozakiewicz z 
Bałt yk u Gdyn ia, zaj m u jąc 
drug e rr.ejsco. Po 5,50 prze­
sz 1‘ awej k oleju tycz karze 
wytorzezawycn klubów — 
Marian Kolasa z Bałtyku (trze 
cie miejsce) I Zbigniew Ra- 
azikowski z Lech) (czwarta 
lokat o).

Uzupełniając wczorajsza reia 
cję z halowych MP w la r 
Za .»rza Informujemy, żt w 
biegiu na 200 m triumfował 
sprinter gdyński Czesław Prą- 
dzyński, uzyskując rezultat 
21,39 (halowy rek PolsJc). W 
skoku wzwyż tmunfował Dar­
iusz Biczysko z Zielonej Góry 
— 2.27 przed Dariuszem Zielke 
z AZS AWF Gdańsk — 2-24. 
Dobrze zaprezentował się An­
drzej Klimaszewski z Bałtyku, 
zwyciężając rezultatem 7,89 w 
s-kokt w dal. W biegu męż­
czyzn na 400 m Jan Pawłowicz 
z Fioty Gdynia był drugi — 
48,55. Wygrał Jarosław Marzec 
ze Szczecina — 48,24.

Podczas zabrzańskich mi­
strzostw nastąpiło uroczyste 
pożegnanie kończących karie­
rę: płotkarki Grażyny Kałi- 
szi-ym i sprinterki Danuty Ją- 
drejek. (ko)

—o

14:10 czy 4*20...?
W spotkaniu bokserskim 

Polska — NRD w Katowicach 
tylko jeden werdykt punkto­
wy był jednogłośny. W pozos­
tałych sześciu wahcacłi. które 
trwały pełne trzy runay, opi­
nie sędziów były podz.elone. 
Gdyby o wyniku meczu decy­
dowały kartki punktowe sę­
dziów NRD — Klausa Steffa- 
na i Horsta Laurius? brzm'al­
by on... 20:<. dla NRD. Gdy­
by zaś wierzyć naszemu sę­
dziemu — Ryszardowi Świeco­
wi, Polacy powinni wygrać 
16:8, tracąc punkty tylko 
walkach przegranych prztd 
czasem.

Na szczęście sęaziowie neu­
tralni' Aleksander Ganew z Buł 
garii ł Dragosiav Dragln z Ju­
gosławii byli ob’ektywni 1 wy­
kazali dobrą formę. Ich ^ł-os 
zadecydował o końcowym re­
zultacie meczu. A swoją dro­
gą nasuwa się pytanie: „Jaid 
sens ma sędziówaęle na puns 
ty arbitrów z Hrajów zainte­
resowanych wynikiem meczu, 
SKoro z góry można przewi­
dzieć, że wypaczą jego rezul­
tat. Przykład z Katowic n ie 
jest bowiem w boksie odosob­
niony, by nie rzec — typowy.

Gdańskie Wydawnic­
two Prasowe zatrudni 
natychmiast maszynist­
kę. Zgłoszenia: telefon 
31-60-76.

Jak ograniczyć rozmowy prywatne 
z telefonów służbowych?

Jak ogrorvczyć rozmowy 
prywatne z telefonów służbo­
wych, których koszty pokrywa­
ją instytucje — takie zadanie 
stanęło przed władze mi szwaj 
carskiego kantonu Ticino, któ­
rym miejscowy urząd poczto­
wy za jrozmowy telefoniczne 
w 1982* r. wystawił rachunek 
ha niebagatelną sumę ?,1 
mirt franków szwajcarskich.

Aoy rozgraniczyć telefonicz­
ne rozmowy prywatne od służ­
bowych v/ladze miejskie w 
mieście Bellincone nakazały 
zainstalować w instytucjach 
specjalne aparaty rejestrująj 
ce, kto z kim rozmawiał z 
telefonów służbowych w godzi 
nach pracy. Po zakończeniu 
dnia pracy aoaraty przygoto­

wują dla wydziałów kadr spi­
sy numerów teieionów, z któ­
rych pracownicy przeprowa­
dzali rozmowy prywatne oraz 
jak długo one trwały Na pod 
stawie tych danych admini­
stracja instytucji wraz z wy­
działami personalnvmi podej­
mują decyzje w sprawie uka­
rania osób, które w godzi­
nach pracy prowadziły roz­
mowy pwwatne z telefonów 
służbowych.

W Polsce prywato* „poga- 
düszki” w godzinach pracy, 
oczywiście za pośrednictwem 
służbowych telefonów, są moc­
no zakorzenione. Może więc 
warto by i u nas wprowadzić 
szwajcarski eksperyment?

Zapaśnicy wyłonili 
mistrzów okręgu elbląskiego

Na matach w Nowym Dwo­
rze Gd. Jdbyły tlę indywidual 
ne mistrzostwa okręgu elblą=- 
Kiego seniorów t młodzików w 
zai cisach w stylu klasycznycn. 
Oto zdobywcy tytułów mi­
strzowskich.

Seniorzy — waga 5? kg: M. 
Szarmach fiuławy N. Dwór); 
57 kg: P. Dołotc (Olimpia El­
bląg); 62 kg: K. Sznicer (Olsin 
pia>r 68 kg: A. Janowski
(Olimpia); 74 kg: W. Dis (żu­
ławy); % kg: W. Kozłowski 
(Żuławy); 90 kg: L. Stenka 
(Żuławy); plus 100 kg: K Koz 
łowski [Olimpia).

Młodzicy — waga 29 kg: 
K Jackiewicz (Olimpia); 32 
kg> J Oleszczuk (Żuła Ary); 36 
kg K. Sulkowski (Olimpia); 
40 kg:*T. Kossakowski (Żuła­
wy); 44 Kg T. Jankowiak (O- 
iimpia); 48 kg: K. Abłażewicz 
(Olimpia); 52 kg: J. Turski 
(*uiawy); 56 kg: A. Bożyczka 
(Olimpia); 60 kg: J. Bajur (Zr 
ławy); 65 Kg: D. Kork-ić (Zu- 
.awy); 70 kg: J. Mroczyński 
(Żuławy); plus 75 kg: Z. Ole 
wiński (Żuławy)

• • •
60 zawodniiców reprezentują 

cych Spójnię Gdańsk, rton ■ 
ne Żukowo, Piasta Siupsk, 
Technika Rusocin. Olimpię El 
bląg ł Żuławy N. Dwór sxarto

Najlepsi w 
zawodach

W hali JLR.S Sopot odbyły 
się strefowe zawody jeździec- 
Jkie w WKKW i skokach. Star 
towało 85 koni *55 zawodni 
ków) z 9 klubów Północnej 
Polski. Oto zdobj wcy czoło­
wych miejsc w poszczególnych 
konkursach.

Konkurs nx 1 kombinowany 
k'asy N: 1. M. PałkowsJe ze 
Starogardu Gd. na „Deiku”. 
2 J. Daniluk z Kwidzyna na 
..Markusie”.

Konkurs t»r 2 kombinowany 
klasy P: l. Z. Kościński z Kwi 
dzyna na Signorecie”, 2. J. 
Daniluk z Kwidzyna na „Psy­
chologu”.

Konkurs ni 3 klasy C: 1 W. 
Narloch ze Starogardu na 
„Gangesie”, 2. M. Orłoś z So­
potu na ..Toreadorze’-

Konkuiri nr 4 klasy N: 1. L. 
W a sto wski ze Swierczyny na 
, .Sennym". 2. A. Langa z 
Gdanska-Owczami na „Arbit­
rze"

Konkurs nr 5 klasy P 1. T. 
Pacyńskl z Kadyn na „Ceko 
ple”, 2. L. Biernat z Kwidzyn« 
na .Ozikosie”.

Konkurs nr 6 klasy C: 1. K. 
Rafalak t Sopotu na „Wabl- 
k<u”, 2. M. Orłoś- z Sopotu na 
„Toreadorze”.

Pokazy techniki 
i form karate
Komisja narate Z W TKKF- 

i Ognisko TKKF „Stocznio 
wiec” zaprauzają w środę 23 
bm. o godz. i*> do hall Stoczni 
Gd im. Lenina przy ul. Jana 
z Kolna na pokazy techniki i 
form karate. 4#

W pokazach wezmą m in. u- 
dział karatecy z KRLD, posia­
dacze wysokich stopnf wtajem 
niczeiiia (5 i 4 dana) oraz za - 
wodnicy z Lodzi. Lublin; 
Gdańska 1 Gdyni.

Szczegóły o imprezie — na 
plakatach l w programach. 
Przedsprzedaż biletów — w se 
k-retariacie Ognisk? TKKF 
„Stoczniowiec” obok hali spor 
towuj, * w dniu imprezy od 
godz. 12 w kasach hali.

(ko)

wało w Nowym Dworze w tur 
nieju zapasów w stylu kla­
sycznym, stanowiącym elimina 
cję makroregionu pcmorsV*le­
go, w kat. juniorów do ogólno 
polskiego „Turnieju Przyjaź­
ni”. Po raz pierwszy uczestni 
czyli, reprezentanci nowo zało 
ionej sekcji MLKS Technik 
Rusocin. Z tego klubu D. Eą 
piński -j-ajął 3 miejsce w wa­
dze 81 kg i 'zapewni sobie pra 
wo startu w „Turnieju Przy­
jaźni” ..

Oto nazwisTta zwycięzców w 
kolejności wag od 4. do pin's 
87 kg: W, Grosz (Spójnia). Z. 
Żurawski (Żuławy), M. Dajer 
(Piast), J. Perzyński; J Jura- 
Bykowski (obaj Spójnia), I. 
Pydyś (Piast), M. Dworak (Zu 
ławy), D. Kiełbasa, K. Pasz­
kowski, R. Meyei (wszyscy 
Spjónic). A. .Wroński (Morena) 
i A. Cybulski (Piast).

Wcześniej, bez potrzeby eli­
minacji prawo startu w ogól­
nopolskim turnieju zapewnili 
sobie członkowie kadry narc 
dowej posiadacze I klasy spor 
towej.’ R. Turkot (Cartusia) i 
K. Pfeiffer (Spójnia).

Najładniejszą walke w cza 
sie nowodworskiej eliminae |i 
stoęzył A. Wroński (STorena) 
z R. Kusmirkiem (Spójnia). Na 
impreze nie przybyli zapasni- 
cj Cartusii. (ho)

strefowycii

Konkurs nr 7 klasy NN: 1.
W. Hartman z Kwidzyna na 
„Nortonie”, 2. J. Goszczyński 
z Kwidzyna na „Czarodzieju”.

Konkurs nr 8 klasy P 1. Z. 
Kościński z Kwidzyna na 
..Bomberze”, 2. M. Szkonda ze 
Swierczy-na na ..Parawanie” 

Ponadto, rozegrano dwa kon­
kursy dla młodych koni.

(ko)
m —

W bursztynowvm biegu

Nie wszyscy 
startowali na nartach
Sopocki MO SIR zorganizował 

na plaży przy Łazienkach Pół­
nocnych II bursztynowy bieg 
narciarski.

Wśród mężczyzn powyżej 18 
lat' najlepszy okazał się An­
drzej Bo-bkt z Kartuz, wyprze 
dzając Kazimierza Hołego 
Zdzisława Hołego (obaj z Gdy­
ni). W kategorii wiekowej 14-18 
lat zwyciężył Mirosław Mie- 
lewczj'k przed Karolem Stenke 
i Mieczysławem Kosikiem 
(wsnyscy z Kartuz). W g-onie 
najmłodszych amatorów (8-14 
lat) najlepiej ‘radził sobie 
Piotr Piechowski z Gdańska, 
wyprzedzając Marcina Piechow­
skiego z Gdańska i Eugeniusza 
Chilińskiego z Sopotu.

Odbył się też bieg otwarty 
(oez nart). W gronie młodzie­
ży od 8 do 14 lat zwyciężał 
Pio-tr Czempiński przed Toma­
szem Kurzepą i Dariuszem A- 
damczykiem — wszyscy z So­
potu. Wśród mężczyzn nallep- 
szy okazał się Marian Bigocki 
ze Spójni Gdańsk przed Grze 
gorzem Jaskólskim z Gdyni i 
Jerzym Piechowskim z Gdań­
ska.

Ogółem w imprezie uczestni­
czyło ok. 300 osób. w tym 134 
w Diegu otwartym bez nart.

Przy okazji MOSiR w Sopo­
cie informuje amatorów kąpie 
li 1 pływania, że dysponuje 
jaszcze wolnymi miej-scami w 
krytej pływalni na II kwar­
tał br. (ko)
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Iw ta*' H^zekutywy iPZPR w ^'ilągu
wygłoszony przez I sekretarza KW — Jerzego Prus ackiego 

no Wojewódzkiej Konferencji Sprawozdawczej
(Omówienie)Dzisiejsza konferencja — 

powiedział na wstąpię Je­
rzy Pr'osiecki — kończ v

tych działań usiłowa­
no wciągać również
młodzież szkolną Woje-

kampanią sprawozdawczą wódzka organizacja partyj 
w elbląskiej wojewódzkiej na prowadząc walką poli-
organizacji partyjnej, roz­
poczętą w październiku ub. 
roku. W oparciu o sta­
nowiska, wypracowane na 
tych zebraniach i konfe­
rencjach, oprocz oceny e- 
1'ektów działań Kom.tetu 
Wojewódzkiego i jego Eg­
zekutywy powinniśmy dziś 
dokonać gruntownej analizy 
stanu i siły wojewódzkiej 
organizacji partyjnej, zapo­
znać się z obecną sytuacją 
społeczno-gospodarczą i na 
tym tle przyjąć kierunki 
dalszych działań.

tt satysfakcja natomiasi 
należy podkreślić — za­
znaczył dalej mówca — że 
uchwala IV Konferencj: 
Sprawozdawczo - Wybor­
czej zachowała w pełń; 
swą aktualność i nie wy­
magała żadnych zmian — 
ani po IX Zjeżdzie, ani' 
po wyprowadzeniu stanu 
wojennego. Świadczy to 
dobrze o odpowiedzialnoś­
ci i politycznym realizmie 
delegatów'.

I sekretarz KW scharak 
teryzował sytuację w re­
gionie elbląskim w spra­
wozdawczym okresie. Pod­
kreślił, iż tempo pożyty w-

tyczną z przeciwnikiem, 
główny wysiłek skierowa­
ła na skupianie wokół sie­
bie sojuszników' i zwolen­
ników. Stopniowo organi­
zacja poczęła odzyskiwać 
zaufanie do polityki par­
tii.

W toku tych poczynań 
zmieniała sią również iloś­
ciowo i jakościowo woje­
wódzka organizacja par­
tyjka, pozbywając sią za­
razem wielu słabości. Jest 
nas (teraz) mniej — stwier 
dzil I sekretarz KW — alr 
nie jesteśmy przez to slab 
si, lecz nawet silniejsi, bo 
bardziej jednolici i zdecy­
dowani. Zaświadcza o tym . 
postęp w pracy partyj­
nej, przestrzeganiu zasad 
demokracji wewnątrzpar­
tyjnej i centralizmu demo 
kratycznego. Wzrasta ak 
tywność znacznej większoś 
ci podstawowych organi­
zacji, ich udział wT rozwią­
zywaniu wielu trudnych 
problemów społecznych. v 
tworzeniu Klimatu rzetel­
nej pracy produkcyjnej, 
we wdrażani« reformy gos 
podarczej, w oddolnym 
tworzeniu lub odradzaniu 
organizacji społecznych, za

decyzji gospodarczych; 
trwałe wiązanie się umo­
wami kontraktacyjnymi z 
aparatem skupu, powięk­
szenia obszaru gospo­
darstw rodzinnych, uru­
chamianie inwestycji, przy

gospodarczych lub admini­
stracji państwowćj. Partia 
będzie nadal tworzyć do­
bry klimat dla inicjatyw 
produkcyjnych.

Ważnym zadaniem człon 
ków partii, sprawujących kPkacje rolnicze, 
funkcje kierownicze oraz I sekretarz KW przed- 
wybranych w skład cmł stawił pokrótte wyniki gos 
społecznych jest zagw'aran podarowania na wsi oraz

zwłaszcza szkoły. Powinny 
ane byś nie tylko kuźnią 
wiedzy, ale 1 charakterów, 
kształtując u swj ch wy­
chowanków szczerą miłość 
do ojczyzny.

Jerzy Prusiecki zaryso-

nych przemian w życiu wodo wy ch, samorządu pra 
społeczno - gospodarczym 
zależne jest w p?erwszyrr. 
rzędzie od aktywności spo 
łecznej i zawodowej, a ta 
z kolei od o r gani za tors ko- 
-propagandowej pracy par 
tii, od inicjatywy i osobi­
stego zaangażowania każ­
dego jej członka Komitet 
Wojewódzki i jego Egze­
kutywa na każdym posie­
dzeniu oceniały aktualną 
sytuację społeczno-polity­
czną i podejmowały dzia­
łania, prowradzące do stop 
niowej poprawy kondycji 
partit i zwiększenia jej od­
działy wania na społeczeń­
stwo województwa. Efekt\ 
tych poczynań są ewident 
ne, aczkolwiek nie w peł­
ni zdołano wykorzystać do­
robek IX Zjazdu dla od­
budowy nadwerężonej siły 
i autorytetu partii w regio 
nie; elbląski MKZ „Soli­
darność” wyprzedzi! w 
działaniach, podejmując ha

towanie zgodności podej­
mowanych tam decyzji z 
licie polityczną naszej par 
tii. Dotyczy to głównie 
działań zgodnych z poczu­
ciem sprawiedliwości spo 
iecznej oraz łączenia inte­
resu załogi z interesem 
ogólnospołecznym. Ważną, 
dotychczas nie w pełni wy 
korzystsną przez woje­
wódzką organizacje PZPR 
sprawą jest pobudzanie 
twórczych S'ł kadry tech 
nicznej, ekonomicznej, or­
ganizatorów produkcji, ra­
cjonalizatorów. Jest to 
tym bardziej konieczne, 
ponieważ przedsiębiorstwa 
produkcyjne w regonie 
pozbywając się uzależnień 
importowych zmuszone są 
do poszukiwania własnych 
rozwiązań problemów ma­
teriałowych, technologicz 
nych i konstrukcyjnych.

I sekretarz KW zobrazc 
wał nowe zasady partyj­
nej polityki Kadrowej, na- 
wiązai do zadań, wynika­
jących z przygotowań do

gotowanie następców, po- wał zadania instancji i or- 
siadających wysokie kwa- ganizacji oartyjnych w re­

gionie wobec oświaty (! or-* 
ganizacji młodzieżowych. 
Po czym stwierdził, iż w 
Kształtowaniu św iadomoś- 
ci społeczeństw'«, a zwłaszspecyfikę rolnictwa elblą­

skiego, zwłaszcza Żuław.* cza młodzieży szczególną

krajowej

Wskazał rea możliwości 
podniesienia produktyw­
ności ziemi, akcentując 
zwłaszcza konieczność od- 
budow'y, modernizacji i roz 
budowy urządzeń meliora­
cyjnych oraz - zabezniecza 
iącysh przed no woda am'. 
Wymaga to zaangażowańijć 
środków z budżetu cen­
tralnego. Niemniej istniej' 
konieczność wyzwolenia i 
właśc. wego spożytkowania 
własnych, niemałych re­
zerwy nad czym podstawo 
we organizacje partyjne na 
wsi powinny wydatnie pra 
cować, wspomagając rów­
nocześnie działalność wiej 
siffch samorządów i społe­
czno- zawodowych organ - 
zacji rolniczych.

Dłuższą uwagę mówca 
poświęcił warunkom wdra 
żanej reformy gospodar­
czej i zobrazował jej zna­
czenie w przezwyciężaniu 
kryzysu. Wspomniał o nie­
dostatecznej znajomości jej

rolę spełnia kultura. Za­
daniem naszym — zazna­
czy! — jest wspieranie śro 
dowisk twórczych, stowa­
rzyszeń i instytucji oraz 
otoczen e większym zain­
teresowanym • i pomocą 
organ.zacji j członków 
Partii działających w sfe- 

kultury.
Codzćenna troska o za­

spokajanie podstawowych 
potrzeb bytowych społe­
czeństwa nie powinna prze 
słaniać lub przesuwać na 
dalszy pian nie mniej waż­
nego problemu zaspokaja­
nia potrzeb wyższego rzę­
du — skonkludow'al Jerzy 
Prusiecki

topr. b)

Dar uczul: uarain
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cowmiczego oraz ruchu 
związkowego. A przy tym 
wojewódzka' organizacja 
PZPR zachowała swój ro-

PZPR, następnie zatrzymał 
się na sytuacji gospodar­
czej' w województwie. 
Wskazał na trudności w 
przemyśle wynikłe wsku­
tek kr y zysu, rozchwiania 
dyscypilny społecznej, zry 
wanych więzi kooperacyj­
nych j niedostatków ma­
teriałowych, aczkolwiek 
dzięki rozwadze i obywa­
telskiej postawie załóg 
skała strat w Eiuiąskicm 
jest mniejsza niż w7 in­
nych regionach kraju. Sy­
tuacja Się poprawia, notu­
je się przyrost produkcji, 
jakkolwiek nominalny' czas 
pracy nie jest w pełni wy­
korzystywany; niepokoją­
cym zjawiskiem jest nie­
proporcjonalny wzrost 
płac do uzyskiwanego 
wzrostu wydajności pracy. 
Trzeba się temu przeciw-

konferencji zasad wrśród szerokich

Lt'i’OJ. ‘tr’fÄ «*»4. cW„„iW:
propagandę. W nowym 
składzie — podkreślił J. 
Prusiecki — MKZ pod­
porządkował się całkowi­
cie antypartyjnemu kurso 
wi oraz destrukcyjnemu 
nrogramowi Krajowej Ko­
misji.

ter. Z każdym też miesią­
cem zmnie jsza się liczba 
odejoi. z partii, przybyw’a 
natomiast now7ych kandy­
datów. \

Na tle tych niewątpli­
wych pozytywnych ^ efek­
tów jawi się jednocześnie

W tej sytuacji, w sierp- Iszczę niemało mankamen
niu 1981 r., po IX Zjeź- 
dzie, kierownictwo KW za 
przestaio wszelkich kóntak 
tów z elbląskim MKZ. Na­
tomiast rozwadze i odpo­
wiedzialności załóg i k.e- 
rowniotw zakładów pracy, 
działaniom tysięcy aktywi­
stów' i członków partii, 
ZSL, SD oraz organiza­
cji <nłodz:eżowVv*h i Spo­
łecznych należy zawdzię­
czać, iż w owym trudnym 
okresie przed wprowadze­
niem stanu wojennego nie 
doszło w Elbląskiem do 
poważnych naruszeń spo­
koju, choć podejmowanych 
prób było wie’e.

W okresie stanu wojen­
nego instancje i organiza­
cje party jne nadal praco­
wały w trudnej sytuacji

tów, których przezwycięż? 
nie jest niezbędne. Ko­
nieczne jest kształtowanie 
umiejętności POP w ich 
oddziaływaniu na swmje 
środowiska; pozyskiwanie 
autoiytetu partii wymaga 
aktywmego i skutecznego 
uczestnictwa instancji i 
organizacji partyjnych we

motywujące rzetelną pra­
cę.

Mimo pewnych postę­
pów w budownictwie, za­
notowanych zwłaszcza pou 
koniec ub. roku sytuacja 
jest nadal niekorzystna- 
Celem po/yskan,a doaatko 
wych elektów rzeczowych 
skutecznie spożytkowano 
w województwie szereg

rzesz pracowniczych, o po­
trzebie przetwarzania „jas 
nych dla fachowców para­
grafów na język zrozumia 
fy dla pracowników”. Po­
wiedział, że również w El- 
bląskiem wystąpiły takie 
niekorzystne zjawiska, jak 
..w'mdow'anie w górę cen 
wyrobów, osiąganie nad­
miernych zysków', brak 
rozróżnienia samorządnoś­
ci od samowoli, słabość 
planowania”. Niektóre spo 
śród tych słabości zostały 
już usunięte decyzjami 
centralnymi ale niemało 
jeszcze pozostaje do zrobię 
nia, by reforma zaczęła 
orzynosić wtezystkam ocze­
kiwane rezultaty.

Na tle zarysowanej sy­
tuacji w gospodarce regio 
nu Jerzy Prusiecki przed­
stawił wagę, dotychczaso­
wy roz\Vój samorządów7 
załóg oraz rowycn związ- 
ków' zawodowych. Podkreś 
lił konieczność stwarzania, 
także przez organizacje i 
instancje partyjne, klima­
tu sprzyjającego zintensy­
fikowaniu działalności sa­
morządów i związków' za­
wodowych, przezwycięża­
niu występujących jeszcze 
utrudnień, czasem niechę-

imejatyw społecznych. Celo c* i obojętności środowis
wi temu służyło przekazanie 
na te potrzeby wielu obiek 
tów, zajmowanych do­
tychczas przez organizacje 
polityczne, społeczne oraz 
administrację, jak również

wszystkich sprawcach istot rdzwójj mieszkaniowego bu 
nych dla załóg pracowni- downictwa patronackiego 
czych, mieszkańców miast ora/' zagospouarowarue wol
i wsi. Musi się podnieść 
poziom pracy wszystkich 
instancji i organizacji, a 
małe liczebnie organizacje 
powinny otrzymać daleko 
idącą pomoc. Nie zadowa­
lający jest poziom wiedzy 
mar Its is tows ko - leninow­
skiej wśród części człon­
ków PZPR, stąd koniecz­
ność odnowiedniego szko- 

politycznej, ponieważ dzia lenia. tym bardziej, iż
łania ekstremalnych sił 
przeciwników socjalizmu 
nie ustały. Było sporo prób 
wywołania strajków', de­
monstracji ulicznych, nie­
mal do końca ub. roku 
trwała nielegalna działal­
ność podziemia „Solidar-

przeciwmk me zrezygno­
wał z W'alki politycznej i 
ideologicznej. Rozszerzenia 
i doskonalenia wymaga 
praca organizacji i instan­
cji w sferze produkcji ma­
terialnej; ale nie może to 
polegać na przejmowaniu

ności” w region .e, m. in. jakichkolwiek obowiązków 
uzewnętrzniana w formie i zdejmowaniu odpowie- 
propagandy pisanej. Do dzialności z kierownictw

Matczyne serce
spoa znaku Neptuna

Aktywną aziałalność roz 
wija Klub Matek Chrzest­
nych Statków pŻM, w 
ramach którego istnieje 
już 9 klubów regional­
nych. W klubie warszaw­
skim na wyróżnienie za­
sługują matki chrzestne 
statków „Uniwersytet War 
szawski" — Wanda Bu- 
rakiewicz, „Kopalnia Grzy­
bów" — Katarzyna Paw­
łowska „Chemik" — He­
leno Radlińska, „Sokoiri- 
ca" — Zofia Regulska o- 
raz „Tatry” — Dorota 
Dróźdż, przewodnicząca 
tego klubu.

W woj. łódzkim matki 
chrzestne popularyzują 
ideą wychowania morskie 
go we współpracy z Li­
gą Morska- Ha przykład 
matko chrzestna ms. 
„Wieluń" — Jadwiga Po- 
znarowicz była inicjator­
ką powstania kącika mor 
tkiego w tamtejszym mu­
zeum, a Leokadia Kajca, 
matka chrzestna ms. 
„Kutno W oraz Danuta 
Kierocińska matka chrze­
stna ms. „Sieradz”, są 
stałymi gośćmi wśród 
młodzieży szkolnej I ro­
botniczej.

W klubie poznańskim 
trzy matki chrzestne, ta­
ko jedyne w kraju, otrzy­
mały Medal Matki, a kie­
ruje tym prężnym klubem 
Halina Rozmarynowska, 
matka chrzestna ms. „Syn 
Pułku". Matki chrzestne 
regiony katowickiego są 
organizatorkami spotkań 
marynarzy z górnikami. 
Aktywny test równiet klup 
regionu nadmorskiego w 
Szczecinie, kierowany 
przez Wandę Paszkiewicz- 
-Gajewskg, czy klub łom­
żyński na czele z leresą 

.Schram. Najsłabsze noty 
w ocenie Rady Klubu Ma­
tek Chrzestnycn maią klu 
by gaański I wrocław­
ski.

W I półroczu br. matki 
chrzestne zamierzają zor­
ganizować spotkanie z 
patronami statków, na­
wiązać ściślejsze kontak­
ty z załogami oraz prze­
dyskutować w klubach re 
gionalnych uchwałę w 
sprnwie polityki mor­
skiej. Klub wystąpi rów­
nież o uhonorowanie wy­
różniających się matek 
chrzestnych odznacze­
niami resortowymi.

(as)

nych pom.eszczeń na stry­
chach. Najbardziej społecz 
nie nabrzrmałym proble­
mem jest niedostatek no- 
wycn mieszkań. Stąd na­
gląca potrzeba jego rozwią 
zania.

Omawiając sytuację w 
rolmetwńe Jerzy Prus ecki 
zaznaczył, iż ta problema­
tyka, szczególnie ujmowa­
na w szerszym kontekście 
tzn. wyżywienia narodu, 
przewijała się mental na 
każdym zebraniu Partyj­
nym, raKże w zakładach 
przemysłowych. Powszech 
nie podkreśla się koniecz­
ność podniesienia produk 
cji rolnej, co oczy­
wiście wymaga zapew­
nienia rolnictwu od po w i ed 
nich warunków. Określił 
je IX Zjazd PZPR, a na 
roboczo — decvzje XI Ple­
num KC PZPP i NK ZSL,. 
Umożliwia to podejmowa­
nie przez rolników woje­
wództwa długofalowych

ka i administracji gospo­
darczej.

W dalszej części wystą­
pienia Jerzy Prusiecki za­
akcentował znaczenie roz­
wijającego się w regionie 
Patriotycznego Ruchu Od­
rodzenia Narodowego. Wy­
kazuje on dużą prężność i 
wiele cennych inicjatyw, 
obejmuje zasięgiem swego 
oddziaływania najszerszy 
przekrój społeczny, polity­
czny, światopoglądowy i 
zawodowy. Następnie mów 
ca skupił uwagę na pro­
blemach młodego pokole­
nia przytaczając cytat z 
wystąpienia na IX Plenum 
KC Wojciecha Jaruzelskie 
go: „Młodzież musi zda­
wać sobie sprawę, którym 
nurtem ma płynąc .polska 
łódź”.

Kryzys społeczno-polity­
czny nie ominął szkół j or 
ganizacji młodzieżowych. 
Partia wysunęła wobec 
młodzieży program trud - 
ny, pozbawiony kokieterii 
l oDietnic, ale realny, od­
powiadający jej ambicjom 
i inspiracjom. Instancje 
i organizacje partyjne po­
winny nie ustawać w po­
zyskiwaniu m»odych do je­
go realizacji — podkreślił 
I sekretarz KW. Ważną ro­
lę mają tu do spełnienia

0 socjalizmie - pi prostu
W kabareciku teiewizyj- Dlaczego filozofuję na kle róźiiice. Rzecz w tym, do tych ludzi, do ich u- 

nym niejaki pan Krzyś o- ten temat w felietonie, po- żeby ich istnienie trakto- rzędniczego aparatu, ale
powiadał się głośno za tym, 
że wszystko ma być dzieło 
ne równo, dopóki nie oka­
zało się, iż dzielono jego

święconym zasadom socjali 
zmu? Przede 
dlatego, żeby 
właśnie, że socjalizm musi

własnego „malucha”. Z ży- być systemem społeczno-u-
cia znam przypadek czło­
wieka, który szeroko rekin 
mował nowoczesność swo­
ich poglądów i swój inter-

wać nie jak wstydliwą cho 
wszystkim robę lub swego rodzaju do- 
podkreślić pust boży. Istota socjali­

zmu jako systemu społe­
czno-gospodarczego musi

strojowym nie dla owego polegać między innymi na
idealnego społeczeństwa a- 
niołów. Jest to system dla 
zwykłych ludzi — z ich

nacjonalizm, dppóki jego słabościami i ułomnościa- 
córka nie zaręczyła się z mi w myśleniu i zachowa- 
iakimś afrykańskim studen niach społecznych. Jeśli u- 
tem.

Podobnie każdy z czytel­
ników może z pamięci przy 
wołać co najmniej parę 
przyk’adöw sytuacji, w któ 
rych ludzie zachowują się 
zgoła inaczej niż wynika­
łoby to z głoszonych przez 
nich zasad. Mówimy wów­
czas zazwyczaj: no cóż, to 
takie ludzkie!

I to jest prawda. Nikt 
rozsądny nie może zakła­
dać, że ludzie są z natury 
ehudzącymi ideałami; przed 
kładają zawsze interes o- 
gólny nad prywatny, goto­
wi są zawsze do wyrzeczeń 
dla drugiego człowieka, są 
tolerancyjni i wyrozumiali, 
nie sa nigdy pazerni i za­
wistni. Jest raczej aku­
rat odwrotnie: soołeczeń-
stwo ludzkie nie skład? się 
z obrazkowych aniołów.
Składa się z bardzo róż­
nych jednostek, o sposobie 
myślenia ukształtowanym 
przez wieki i tysiąclecia 
przez trudne warunki wal­
ki o byt. Zresztą — wiemy 
sami, jacy jesteśmy...

wykrywaniu i ujawnianiu 
rodzących się sprzecznych 
interesów, na społecznym 
— to znaczy przy świado­
mym udziale społeczeń­
stwa — ich rozwiązywaniu.

Marek Jastrzębski
świadoirumy sobie ten fakt Co to znaczy w prakty- 
— łatwiej będzie zrozu- ce? Ano nic innego jak
mieć, dlaczego w socjali­
zmie tak ważne staje się 
nie tylko zamazywanie 
różnic interesów poszcze­
gólnych warstw i gruD spo 
łecznych, a przeciwnie — 
rozpoznawanie „i ujawnia­
nie tych różnic. Każdy, 
kto dla propagandowego e- 
fektu przedstawia socjalizm knie sam 
jako system niemal auto­
matycznie znoszący różni­
ce interesów, różnice w a- 
spiraejach i poziomie życia 
— nic tylko sam się myli, 
ale szkodzi rozwojowi so­
cjalistycznych stosunków 
społecznych.

to, że w socjalizmie nie 
może być drażliwych i nie­
wygodnych tematów. Nie 
może być przymykania o- 
czu na niekorzystne zjawi­
ska społeczne. Nie może 
być naiwnej wiary, że taki 
czy inny problem społe­
czny rozwiąże się lub zni-

kryzys zaufania do socja­
lizmu.

Dziś bogatsi jesteśmy o 
jeszcze jedno doświadcze­
nie: wiemy, że niezgodne 
z duchem i ideologią socja­
lizmu klajstrowanie i zama 
zywanie sprzeczności społe 
cznych prowadzi jedynie do 
ich kumulacji, do narasta­
nia napięć, do tworzenia 
kryzysowej gleby, na któ­
rej tak łatwo wschodzą 
ziarna .nienawiści, zwątpie­
nia, pazerności, zwykłej 
głupoty. To doświadczenie 
każe nam w porę wyciągać 
na wierzch wszystko co ro 
dzi społeczne napięcie.

I to jest zadan;e dla każ­
dego, kto chce i potrafi my 
śleć po obywatelsku, ^ kto 
zdoła widzieć dalej niż ko­
niec własnego nosa. A choć 
nie jesteśmy ideałami iest 
wśród nas wielu ludzi my­
ślących. Na szczęście.

Tak należy nazwać Cen 
trum Zdrowia Dziecka, 
które w swej dotychcza­
sowej działalności, krót­
kiej orzecież, Już zareje­
strowano w przychodni 
przyszpitalnej ponad 160 
tysięcy małych pacjentów. 
Ponad 300 tysiącom cho­
rych dzieci udzielpno po­
rad lekarskich, przeprowa 
dzono około dwóch milio­
nów badań diagnostycz­
nych.

Bardzo to potrzebny 
szpital.
CAF — Mariusz Szyperko

Tama
przeciwpowodziowa

W Leningradzie przystą­
piono do budowy tamy prze 
ciwpowodziowej. Ostatnio 
wylano już pierwsze metry 
sześcienne betonu. Budow­
niczowie tego obiektu koń­
czą prace przygotowawcze 
i rozpoczynają montaż pod­
stawowych konstrukcji 25- 
kilometrowej tamy, która 
przegrodzi Zatokę Fińską. 
Tama będzie mogła oprzeć 
się fali o wysokości ponad 
5 metrów.

Socjalizm nie likwiduje

Dlatego w socjalizmie 
tak ważna staje się rzetel­
na wiedza o nas samych 
— o społeczeństwie, o róż­
nych jego warstwach, czę­
ściach i odłamach. Tworze­
nie tej wiedzy, to przede 
wszystkim obowiązek nauk 
spo’ecznycb — one muszą

w czarodziejski sposób soo pierwsze sygnalizować na- 
łecznych sprzeczności. Nie rodziny sprzeczności, muszą

badać ich istotę i przyczy­
ny, muszą proponować ich 

prostu niemożliwe. Rozwój rozwiązanie. Nie zawsze

niweluje automatycznie róż 
nic interesów. Jest to po

każdego społeczeństwa 
naturalny sposób rodzi ta-

35 nowym I mechanikom 
-bezawaryjnego pływania!

Wczoraj w siedzibie U- 
rzędu Morskiego w Gdyni 
odbyła się uroczystość wrę 
czenia dyplomów oticera 
mechanika okrętowego 1 
klasy grupie 35 II mecha­
ników z PLO, którzy po­
myślnie ukończyli trzymie­
sięczny kurs w Wyższej 
Szkole Morskiej w Gdyni. 
W imieniu kierownika U- 
rzędu Gospodarki Morskiej 
ministra Jerzego Korzonka 
dyolomy wręczał naczelny 
dyrektor Urzędu Morskiego 
kDt. ż.w. Hieronim Majek. 
Dyrekcję armatora repre­
zentował inż. Zbigniew 
Malik.

65 lat istnienia Armii Radzieckiej
Siły zbrojni I cały naród 

Zwięzku Radzieckiego obcho 
dzić będq 23 lutego swoje 
święto: 65 rocznicę powsta­
nia Armii Radzieckiej i Mary­
narki Wojennej. Z okazji ju­
bileuszu wypowiedzi dzlereni-

lucjli obron ła młodo RepubI - dla powstrzymania agresora
kę Rod.

Szczególnie trudnej próbie 
coddane zostało socjali­
styczne państwo radzieckie 
i jego aimia podczas II woj 
ny światowej, gdy Niemcy

i do uzyskania zwycięstwa.
Jest h siorycznym ‘aktem 

że losy II wojny światowej, 
a w je nosy zagrożone, przez 
faszyzm Iuózko-śc: , ■ rozstrzyg­
nęły sę na froncie wschod-

W swym przemówieniu 
dyr. H. Majek zwrócił u- 
wagę, że dyplomy te — 
obok dyplomów kapitana 
żeglugi wielkiej •— stano­
wią najwyższy stopień za­
wodowego wtajemniczenia 
w Polskiej Marynarce Han 
dlowej. Przy obecnym ro- 
zw'oju techniki nawet naj­
wyższy dyplom nakłada o- 
bowiązek dalszego uzupeł­
niania wiedzy.

Mówca życzył dyploman­
tom bezawaryjnego pływa 
n!a oraz szybkiego awansu 
na chiefa z maszyny, co 
bywa jednak uzależnione 
od potrzeb armatora.

(as)

hotera Zw qzxu Raaz eckiego 
otrzymało ponad 11,5 tys. toł 
n erzy, w.elu — za bohater­
stwo, przejaw'one w walkach 
o wyzwoieo.u Polski.

Lata ostatrrej wojny sce- 
mentowoły, zrodzone m.m. 
na barykadach W e!k ej So­
cjalistycznej Rewolucji Paz- 
die mikowej — prz yjaźń 
braterstwo bron między ioł- 
n erzam Army Radzieckiej

luna*
Sprawa

msm
Biovital u'

czytelników, krytykujących za­
mieszczoną w dniach 4 i 5 
luiego na lamach gazet piat 
na reklamę Przedsiębiorstwa 
Eksportu Wewnętrznego „Pe- 
wex”, dotyczącą odżywki w 
płynie dla dzieci od % roku 
życia i dla młodzieży.

Jeden z czytelników przy­
słał do nas w tej sprawie 
list w którym zawarł sformu­
łowany w niewybredny spo­
sób atak na ,,Pewex”. Cytu­
jemy łregment listu:

„Biovital" dla dzieci i do­
rosłych w „Pewexie". Czyli

to robiły, nie zawsze też 
glos nauki byl na tyle do­
nośny, żeby móg! się prze­
bić przez urzędniczą ruty­
nę — co jeszcze gorsze — 
przez zarozumiałą ignoran 
cję ludzi, sprawujących 
władzę. Mamy w pamięci 
ten czas i wiemy, jaki kry 
zys zaufania on wywołał.
Kryzys zaufania nie tylko
■ww.iMmu miw i »-i'wiJinuwwirjgjCTaroB—bmbbi——

W OSB zakończono remont 
statku o nośności 69 tys. PWT
Trwa dobre tempo prac Obecnie m. in. prowadzo 

na remontowanych stat- ny jest kapitalny remont 
kach w Gdańskiej StocznR statku „Prof, Rylke”. 
Remontowej. W tych Do stoczni wpłynęły w 
dniach opuścił stocznię po ostatnich dniach trzy sta- 
4-tygodniow ym remoncie tki PLO’ „Dunin”, „Za- 
masowiec bandery panams 
kiej „Bay Club”. Jednost­
ka ta o nośności 69 tys.
DWT była największą do­
tychczas wyremontowaną 
w tej stoczni.

głębione i umacniane, stano- tarnq nad ZSRR i wszystkimi 
wiq gwarancję bezpieczeń- krajami wspomoty socjalistycz
stwa nie tylko naszych pań­

stw, ale cctej socjalistycznej 
wspólnoty.

Warto o 
zwłaszcza dziś, kiedy koła 
rzqdzqce w Stanach Zjedno­
czonych oraz NATO zaostrza­
ją sytuację międzynarodową, 
podejmują prowokacyjne ak­
ty nieprzyjaźni wobec Zwiq-

karzowi PAP udzielił attaene hitlerowskie —- podbiwszy n m, a siłą decydująca w koa Ludov/eqo Wojska Polsk ego. zku Radzieckiego I Polski.
wojskowy, morski | lotniczy 
ambasador ZSRR w Warsza­
wie, gen. mjr Aleksander

niemal całą Europę —- 22 
czerwca 1941 r. całą swą po­
tęgą podstępnie uderzyły , na

Chomienko, w latacn U wojny Związek Radziecki. W toku
światowej uczestnik bitwy 
stalingradzkiej (28 armia), a 
następnie walk o wyzwolenie 
Polski (5 armia uderzeniowa 
I Frontu Białoruskiego).

Gdy rewalucyny lud rosyi- 
sk' biot w swoje ręce władze 
— m.of or.zeciwKo sobe uz­
brojone siły wewnętrznej kon 
trrewolucji i całą potęgę mł- 
toma wspero^ących je 
państw 'mperai stycznych. 
Powołana dekretem Lenina

tycn największych zmagań w 
dziejach ludzkości, Armia Ra­
dziecka po raz kolejny zdała 
swój historyczny egzamin, a 
surowe warunki wojny w

w służbie pokojn

Do redakcji aotarly glosy dla kogo? Dla wybranych,
dla cinkciarzy, dla prostytu­
tek, dla ludzi z forsą, a dia 
reszty: „wala jak Polska ca­
la".

Tym wulgarnym potrakto­
waniem całej sprawy, które 
— zakładamy — wzięło się ze 
zwyKlej zazdrości postanowi­
liśmy zainteresować „Pewex", 
który zdecydował się na tego 
typu reklamą.

Jak informuje dyrektor >,Pe- 
wexu" w Gdańsku Zygmunt 
Konopko, jego firma nie wi­
du nic zdrożnego w rekla­
mie czy sprzedaży oozvwki. 
Reklamuje ją, bo chce, żeby 
klienci ją kupowali.

Natomiast korzystając z la 
mów prasy oyrektor pragnie 
poinformować czytelników, ze 
jego przedsiębiorstwo tj. „Pe­
wex" pracuje również, choć 
pośrednio, na zaopatrzenie 
rynku wewnętrznego — krajo­
wego, Aż 30 procent uzyska­
nych z obrotu towarem w 
„Pewexie" dewiz jest prze­
znaczane dla resortu han­
dlu wewnętrznego, który za­
kupuje tj. Importuje potrze­
bne artykuły. Dzięki pp In. 
pewexowsklm dewizom roz­
wiązano problem podaży 
proszków do prania, likwidu­
jąc reglamentację proszków 
i zakupując w strefie dola­
rowej niezbędne surowce craz 
dobre i poszukiwane środki 
piorące. Jak wiadomo, aktu­
alnie gdański rynek jest za­
walony tym towarem, są także 
do nabycia proszki kraiowe.

Na temat reklamy „Biovl- 
talu" rozmawialiśmy także z 
gdańskimi farmaceutami. Nie 
widza oni problemu tak Hras 
tycznie jak czytelnik wska- 
zuiac na fakt, że mamy zu- 
pehfe n<ezle odżywki kraio­
we, „Vibovit" czy ,,Visolvit" a 
dla dorosłych „Falvit”. Faima 
ceuci są zdania, że nasze leki 
są solidnie wykonane, nierząd 
ko w przeciwieństwie do zacho 
dnich, gdyż u nas w kraju 
kontrola leków jest znacznie 
większa. (B-K-)

wiercie” i „Henryk Jen- 
dza”, na remont pozaawa- 
ryjny — statek PŻM „Gór­
nik” oraz statek bandery 
radzieckiej „Połjanow”.

(JTT)

nej. Oczywiście te p any po­
niosą klęskę. Nikt nie jest w 
stanie cofnąć ciągłości roz-

tym pamiętać w°iu . historycznego >róby 
zdławienia socjalizmu me

rcji antyhitlerowskiej była obchodzącego w tym .oku
pełni DoiwierazJy sł-iuznosc a Raazledko. Źródłem sl- 40—i ecie istn e*nka To wtaśn e
polityki Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego, rządu 
ZSRR, które —- kierując wy­
siłek narodu na rozwiązanie 
podstawowych dia rozwoju 
socjalistycznego społeczeń­
stwa | państwa problemów —

ły Dontycznej I moralnej na­
rodu -— podkreślił gen. Cho­
mienko —- oraz organizato­
rem wałki, była partia komu­
nistyczna; ona scolHa w je­
den zwycięski zryw wysiłek 
frontu | zaplecza, opracowała

obctniczo-chłopska Arm a zawsze przywiązywały wielką jasny plan walki przeciw fa-
Czerwona przeszło swój 
chrzes-t bojowy 23 lutego 
1918 r. Wypełń (o ona wów­
czas swą historyczną misję, 
gdyż rozb.jojąc wojsko nter- 
wentów rodzimej kontrrnwo-

wagę do umacniania obron- szystowskim najeźdźcom.

Ludowe Wojsko Polskie zm e 
rzoio u boku Armii Radzec- 
k ej zwyc ęsk n szlak em do 
oiczyzny — Polsk, wyzwala­
ło }q, brafo udz ał w kończą 
cej wojnę ooeracjł ber I ńsk ej 
i zatknęło nad gruzam Ber- 
Ina w maju 1945 r. obok

Chciałbym tu’ odwołać się 
do fragmentu referatu sekre­
tarza generalnego KC KPZR 
Jurija Andrnpowa, wygłoszo­
nego 21 grudnia 1982 r. na 
akademii w Moskwie z okaz­
ji 60-lecia powstania Związku 
Radzieckiego: „Imperialiści — 
stwierdził J. Andropow — nie 
rezygnuiq z 'zamiarów wojny

ności kraju | jego sił zbroj­
nych. Dzięki »emu Armia Ra­
dziecka dysponowała wszel­
kim) niezbędnymi środkami

Potęga de komun stycz- czerwony sztar,dar.
radź eckiego — także bałor ekonomicznej przeciwko kra-

nej, hcsei -K apeli głoszonych 
przez partę, znalazła potwer 
dzer e w masowym boociter-

jom socjalistycznym, wtrqca-
Przyjaźń narodów Związku nia się w ich sprawy wewnę-

Radzieckiego i Polski oraz 
radziecko-polskie braterstwo

stwe żołnierskim. Tytuł Bo- broni są dziś nieustannie po-

trzne, w nadziei, rozchwiania 
ich ustroiu społecznego; pró­
bują osiągnąć przewagę mili-

udały się nawet wtedy, kie­
dy państwo radzieckie dopie­
ro stawało na nogi i było 
jedynym socjalistycznym kra- 
iem na święcie. Tym bardziej 
i teraz nic z tego nie wyj­
dzie”.

Radzieccy żołn erze rozu- 
m'ejq głęboko całą złożoność 
aktualnej sytuacji m ędzyno- 
rodowej — podkreśl i na za­
kończenie gen. Chonńenko — 
dobrze w ed'zq, ie od impera 
listów pokoju wyprosić s ę 
nie aa, pokoju trzeba bro- 
n ć! D'atego radzieckie siły 
zbroine są wysoce czujne, 
wspólnie z armicmi sojuszni­
czymi skutecznie gwarantują 
bezpieczeństwo swojej o.iczyź 
nie i krajom wsDÓlnoty socja 
iistyczncj; zawsze gotowe są 
dać druzaocącą odprawę 
agresorowi.

Notował:

Witold Smolarek

PODZIĘKOWANIE DLA P.
KAROLA G.

Korzy sta, ąc z pośrednictwa 
naszej rubryki nasza czytel­
niczka — Wacława Zacha- 
rzewska wraz z roztargnioną 
(dorosłą już) wnuczką pragnie 
serdecznie podziękować kie­
rowcy taxi nr 455 z Gdyni 
- panu Karolowi Grzebionko- 
wi, który znalazłszy pod Pol 
mozbytem plastikowy wore­
czek z kwoPO tys. zl i kwi 
tami poczwwymi odszukaI 
według nich właścicielkę I 
roztargnioną wnuczkę, która 
pieniądze zgubiła, dostarcza- 
czając im całą kwotę i kwi­
ty. (bk)
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FAKT ten «powodo­
wał znaczne zmnlej 
szenie zainiereso- 

wanła zakładów i przed­
siębiorstw kształceniem 
kadr we własnym za­
kresie, tj. w otparciu o za- 
wodtowe szkoły przyzakłado 
we. Efektem tego było m. 
in. wstrzymanie naboru do 
klas ósmych Zasadniczej 
Szkoły Zawodowej Przed­
siębiorstwa Sprzętowo-Bu 
dowlaiiego „Transbud”, 
która ulegnie likwidacji po 
wygaśuięciu cyklu kształcę 
nia. W to miejsce z/w ększo 
no rekiuitację do zawodów 
niezbędnych dla pogrzeb ko 
lei. Szkołę byłego Woje­
wódzkiego Zjednoczenia 
Komunalnego po jego Jhcwi 
dacji przekazano do prowa 
dzenia Kuratorium Oświa­
ty i Wychowania zachowu­
jąc aotychczaöowe zasady 
realizacji praktycznej nau­
ki zawoou.

I kwidacji uległa Zasad­
nicza Szkoła Budowlana 
WZBR w Złotej Karczmie. 
Szkołę byłego Woj. Zjedno­
czenia Gospodarki • Komu­
nalnej i Mieszkaniowej w 
Gdlańsku-Letniewie prze­
jmo Woj. Przedsiębiorstwo 
Komunikacyjne Trzy szko­
ły byłego Gdańskiego 
Zjednoczenia Budownic­
twa przekazano Zrzeszeniu 
Przedsiębiorstw Budowla 
pych „Wybrzeże*.

Wiel« niepokojących ten­
dencji obserwuje się w 
szkolnictwie podponądkc 
wanym Urzędowi Gospodar 
kt Morskiej, * m. In. wskiy 
manie rekru»aoji do Zasad­
niczej Szkoły Zawodowej 
Zarządu Portu Gdyni» ł LI 
oeum Morskiego w Gdyni.

Niekorzystne zjawisko 
smmejszonego zainteresowa 
nla zawodowym szkoleniem 
przyzakładowym miało 
prawdopodobnie charakter 
przejściowy. Świadczyłby 
o tym fakt, że już 17 szkół 
przyzakładowych wystąpiło 
z propozycją zwiększenia 
przyjęć do klas pierwszych.

Kształcenie zawu
do we dostosowane 
jest do potrzeb gospo 

darki danegc województwa

Wdrażanie reformy gospodarczej ma bezpośredni wpływ na zmiany w wie­
lu dziedzinach życia społeczno-gospodarczego kraju. Jedną z nich jest szKoInic- 
two zawodowe, na którym pierwsza faza realizacji założeń reformy 0dbiła się 
niekorzystnie. Wiąz« się to z ogólnie znaną teorią o nadmiarze siły roboczej, 
o przew Jywanym nie tyle Dezrobociu, co przemieszaniu tysięcy rąk do pracy, 
przechodzeniu z jednych sektorów gospodaiki do drugich.

1 tym potrzebom podporząd 
kowuje się program nabo­
ru uczńów do klas pierw-' 
szych szkół ponadpodstawo 
wyth. Szczególnie ważnym 
zadaniem Jest rozdział przy 
jętych w planie ogólnym 
miejsc na poszczególne za­
wody I specjalności w od­
powiednich typach szkół. 
Zadanie to jest tym trud­
niejsze, że Kuratorium O- 
świaity i Wychowania — 
jak poinformował mnie wi­
cekurator ds. szkodnictwa 
zawodowego Ryszard Sej- 
da — nie dysponuje, podob 
nie rresztą jak w latach 
ubiegłych, jakim-kolwieK 
bilansem potrzeb kadro­
wych województwa.. Pomoc 
Wydziału Zatrudnienia i 
Snraw Socjalnych Urzędu 
Wojewódzkiego w tym za­
kresie ogranicza się do 
pi zeds ta wien a zawodów de 
ficytowych cez określenia 
przyszłościowych potrzeb 
kadrowych uwzględniają­
cych cyikl kształcenia w od 
niesieniu do konkretnych za 
wodów. Być może dlatego 
odczuwa się deficyt rąk do 
pracy w jednych zawodach, 
a nadmiar w drugich.

W ostatnim czasie obser­
wuje uię dramatyczny 
wręcz brak pielęgniarek, 
szczególnie w szpitalach. A 
przecież w roku 1979 nad­
wyżka absolwentów śred­
nich szkół medycznych wy­
nosiła 580 osób l była naj­
wyższą w stosunku do in­
nych zawodów. Informację 
tę przytaczam w oparciu o 
dane Wj-działu Zatrudnie­
nia zaczerpnięte z „Oceny 
lunkcjonowania systemu 
kształcenia kwalifikowa­
nych kadr dla potizeb gos­
podarki makroregionu pół­
nocnego.”

Set słe informacje o Po­
trzebach zatrudnienia z

uwzględnieniem realiów 
przyszłościowych są konie­
czne i opracowując je nie 
można się opierać na aktu­
alnej sytuacji na rynku pra 
cy, ponieważ rczpoczęce w 
roku bieżącym kształcenie 
będzie procentować dopiero 
za 4 lata, a nawet później

Na strukturę na boi u w 
nowym roku szkolnym do 
klas pierwszych szkół po­
nadpodstawowych mieć 
również będzie wpływ licz­
ba młodzieży. I pod tym 
względem będzie to rok 
krytyczny. Niż demograficz 
ny lat ubiegłych zaowocu­
je najmniejszą w ciągu o- 
stainick lat liczbą absol­
wentów szkół podstawo­
wych.

Ada Bałecka

Na sytuację tę rzutować 
będą również wprowadzo­
ne egzaminy wstępne do 
szkół średnich tj. liceów o- 
gólnokształcących i liceów 
za wodowych, w wyniku 
których selekcja stanie się 
ostrzejsza, a wybór najlep­
szych spośród ubiegających 
się o miejsca w tych szko­
łach pewniejszy Wprowa­
dzenie egzaminów ws^ęp 
nych wyłącznie do 30 
czerwca do policealnych 
szkół zawodowych ma za­
pobiec napływowi kandy­
datów traktujących te szko 
ły jak przystań, z której 
w dogodtuym dla sieb.e mo 
mencie ..zrezygnują.

Aktualnie gospo­
darka kraju odczuwa 
brak rąk do pracy i 

zainteresowana jest szyb­
kim ich dopływem, a więc 
krótkim zawodowym cyk­
lem kształcenia. Oczywiś­

cie, nie zawsze jest to ngod 
ne z aspiracjami jednostko 
wymi. Dlatego zachowana 
zostaje drożność dróg u- 
moźliwiających osiąganie 
kolejnych szczebli wykształ 
cenią przez absolwentów za 
sadniczych szkół zawodo­
wych. Realizować się to ma 
poprzez podniesienie jakoś­
ci kształcenia średh.ego dla 
pracujących. Od nowego ro 
fou szkolnego w szkołach 
tych obowiązywać będzie 
egzamin wstępny.

W' oparciu o rozeznanie 
potrzeb gospodarki woje­
wództwa gdańskiego wyni­
kających z zaleceń mimst- 
trą oświaty i wychowania 
wniosków* komisji KW 
PZPR dotyczących za­
pewnienia kwalifikowa­
nych kadr dla przemy­
słu okrętowego oraz uch we 
ły sesji Wojewódzkiej Ra­
dy Narodowej ustalono 
giówne grupy zawodowe 
od jęte priorytetem w nabo 
rze uczniów do szKół po­
nadpodstawowych w ro­
ku szkolnym 1983/84. 
Należą do nich kadry 
kształcone dla potrzeb 
służby zdrowia, . oświaty, 
przemysłu okrętowego, bu­
do wmk twa t

Ponadto Kuratorium O- 
światy i Wychowania współ 
nie z dyrekcją ELektrown: 
Jądrowej „Żarnowiec” (w 
budowie) konsultuje możli­
wości dostosowania pro-gra 
mów nauczania dl« szkole 
nia specjalistów z zakresu 
energetyk; jądrowej. Od 
przyszłego roku szkolnego 
przewiduje się kształcenie 
w kilku specjalnościach 
związanych z przyszłymi po 
trzebami elektrowni. Odby 
wać się będzie ono w Zes­
pole Szkół Elektrycznych w 
Wejherowie, a w przyszłoś­
ci w Technikum Energe-

Czy iałtyk zagraża Polsce?
SZACUNEK skutków 

-niszczycielskiego dzia 
łania sztormów jesz­

cze trwa. Trzeba doliczyć 
także niszczycielskie skutki 
działania rzadkich w Pol­
sce huraganów, których 
podmuchy dochodziły do 
140 km na godzinę.

Czy Bałtyk zagraża Pol­
sce? To pytanie zadaje so­
bie wie-lu badaczy Bałtyku. 
Istnieje pogląd, że wybrze­
że skandynawskie stopnio­
wo wynurza się z morza, 
co powoduje wzrost pozio­
mu wodyr w południowym 
rejonie Bałtyku i intensyw 
niejsze niszczenie poLsKiego 
brzegu morskiego-. Wskutek 
tego nawet niewielki 
sztorm powoduje większe 
niż przed Wiekami szkody 
w brzegu południowym.

Podnoszenie się Półwys­
pu Skandynawskiego szaco 
wane jest na 1 mm rocznie, 
z tego powodu morze żabie 
ra co roku ok. 1 m wybrze 
ża południowego. Nie jest 
to zapewne ścisłe oblicze­
nie, ponieważ gdyby tak 
byłu faktycznie, nie byłoby 
już połowy Polski.

Wielu badaczy BałTyku 
wyraża pogląd, że morze 
zagraża krajom, leżącym 
nad jego brzegami. Jest to 
w dużym stopniu prawdo­
podobne, ponieważ z wie­
loletniej praktyki wynika, 
że stosowane zabiegi dla 
powstrzymania niszczyciel­
skiej siły' Bałtyku i od-zys- 
ka-ma utraconego brzegu 
przynoszą obecnie o wiele 
mniejsze efekty nk daw­
niej.
nip E czynniki — jak 

stwierdzają pracow­
nicy Urzędu Mor­

skiego w Słupsku — powo­
dują, co jest niewątpliwe, 
że wybi zeze środkowe po­
woli« ale systematycznie 
uszczupla się. Do>wodów na 
to jest wiele. Oto np. Cię­
żkie bloki betonowe, poło­
żone tuż przy wydmach w 
latach 1956-57, zostały cał­
kowicie zniszczone, a ich 
resztki najczęściej znajdują 
się w wodzie. Wiele pobu­
dowanych pnzied kilkunastu 
laty obiektów nadmorskich 
w bezpiecznej odległości od 
morza, obecnie znajduje s ą 
tuż nad morzem albo znisz 
czone zoistały przez morze. 
W Ustce, zbudowany w 
1950 r. na skarpie morskiej 
bunk'er betonowy, znajdu­
je się obecnie 40 m od brze 
fu.

Oznaczałoby to, że w clą 
gu 33 lat Bałtyk w tym re­
jonie wybrzeża wdarł się 
w ląd na głębokość 50 m.

Człowiek wialczy nieu­
stannie z morzem, opiera 
się jego niszczycielskiej sile 
dz.alama. Świadczą o tym 
man. wbite w dno Bałtyku 
słupy tzfw. ostrogi* które 
częściowo wstrzymały na­
tarcie morza na ląd, Ale 
przejściowo uzyskane efeik-

Obraz zniszczeń, wyrządzonych w pasie przymor- 
aRim Bałtyku przez niezwykle silne styczniowe 
sztormy, których siła, dochodziła do 10-12 stopni w 

‘skali Beauforta, nie nastraja optymistycznie. Fale 
powodziowe zalały niemal całe Żuławy, Blisko 2 
tys. ha pól i łąk w innych rejonach Wybrzeża zna­
lazło się pod wodą, wylały wody w kanałach por­
towych w Kołobrzegu. Darłowie, Ustce, Łebie i w 
Innych portach. Przekroczyły stan alarmowy wody 
w jeziorach przybrzeżnych Mielno, Wicie, Bukowo, 
zniszczeniu uległy kilometry wydm nadmorskich, 
zniszczone zostały prawie wszystkie plaże ora* 
umocnienia plażowe.

Eugeniusz Buczak

ty zacięły stopniowo zni­
kać. Nie uieg« wątpliwości, 
że od 1955 r. Bałtyk przy­
stąpił do wściekłego ataku, 
czego mieliśmy dowody w 
styczniu br.

RUNT nadmorski u- 
suwa się nam spod 
nóg, O ile bowiem w 

1955 r. ubytki lądtu na nie­

których odcinkach brzegu 
morskiego oceniano na 5-7 
m to w 1962 r. ubytki te 
określono średnio — i tu 
uwaga — na całej długości 
wybrzeża środkowego na 
8 m a w skrajnych przy­
padkach do 30 m, co miało 
m.ln. miejsce na Mierzei

Bukowskiej. Sztormy w la­
tach 1971, 1973 i 1976, a 
szczególnie tegoroczne ufoyt 
ki te powiększyły. O ile? 
Okaże to szacunek.

Takie poglądy wyrażają 
pesymiści. UmLabKowani 
twierdzą, że brzeg morski 
znajduje się w rówmowa- 
d-ze, a optymiści, że przyby 
wa. Fakty są jednoznaczne. 
Bałtyk niszczy brzeg i ląd, 
co potwierdza m.in. przy­
kład Trzęsacza, w którym 
kościół znajdkrwał się nie­
gdyś 60 m od morza, a o- 
becnie resztki jego walą się 
na plażę. Kościół w miej­
scowości nadmorskiej Sar­
binowo w 1738 r. był odda­
lony od brzegu o 175 m, 
obecnie jest tuż nad plażą.

Są to przykłady konkret­
ne, potwierdzające systema 
tyczne niszczenie przez mo­
rze południowego brzegu 
Bałtyku. Przykładów na 
przyrost lądu nie ma. Ra­
cję więc należy przyznać 
pesymistom lub co najwy­
żej umiarkowanym.

O ZDROWIU
"_v B A ogół problem cno- 
H%j!| rob wenerycznych ota- 
® cza jakieś wstydliwe 

mMczenie. W przeciętnym od 
czuciu sq tłaktawane jako 
„gorsze” od każdej innej, bo 
komprom'tujqce. Dlatego, cho 
ciąż stanowiq bardzo powa­
żne zagrożenie społeczne, tak 
trudno jest z nimi walczyć.

Kierownik Wojewódzkiej 
Przychodni Dermatologicznej 
w Gdańsku lek. med. REGI­
NA JATKOWSKA nć wstęp;e 
naszej rozmowy przypomina, 
że choroby przenoszone dro- 
gq pteiowq zosudniczo różniq 
s ę od innych chorób zakaź­
nych typu epidemicznego np. 
błonicy czy duru. Różnica ta po 
lega na sposobie zakażania, 
które następuje prawie wy- 
tqcznie drogą kontaktu płcio­
wego.

—- Podobno w ostatnich la­
tach obserwuje się nie tylko 
w Polsce, cle I na całym 
iwlecie wzrost zachorowań 
na choroby weneryczne. Jak 
przedstawia się to w odn’e- 
sieniu do województwa rjdań 
skiego?

— Od wielu lat wojewódz­
two gdańskie znajduje się w 
krajowe czołówce jeśli idzie 
o zapodanie na choroby we­
neryczne, mimo że odnotowu 
lemy ' zmniejszanie się ilosc 
oierwszvch zakażeń tymi cho­
robami. W liczbach bezwzglę 
drych przuastaw a się to na­
stępująco: w roku 1973 w

województwie gdańskim było 
307 przypadków kiły wczes­
nej, i. 3156 rzeżączk', w roku 
1982 174 przvpadki kiły wcze 
snej, i 1735 przypadków rze- 
żqczki.

Trzeba podkreślić, że wo­
jewództwo gdańskie, szczegół 
nie Trójmiasto, jest znaczme 
bardziej niż inne ośrodki na­
rażona na zakażenie tymi 
chorobami. Jest tu port, oś- 
’odki turystyczne, a z tym 
w qże się wzmożone prze­
mieszczanie Udności.

— Mówiąc o chorobach 
wenerycznych na ogól ma 
się na myśli dwie — kiłę I 
rzeżqczkę. Dlaczego?

— Bo one sq najgroźniej­
sze I najbardziej niebezpiecz 
nc ze społecznego punktu wi 
dzeńa.

— Na czym polega zagro­
żenie tymi chorobami?

— Niebezpieczne sq powi­
kłania oraz konsekwencje ja­
kie choroby te niosą. Rzeżącz 
ka doprowadzić może ao bez 
płodności, kiła jest groźną 
chorobq ogólnoustrojową i 
ne leczona wywołuje wiele 
poważnych powikłań całego 
organizmu.

— Może pani doktor przy­
pomni kilka podstawowych 
informacji o zakażeniu kitą, 
przebiegu choroby I leczeniu, 
natura’nie w dużym skrócie.

— Kiłę wvwołujq zarazki 
nazywane krętkami bladym! 
Znajduję się one zazwyczaj

w dużej Ilości w wydzielinie 
pochodzącej z miejsc zmienia 
nych chorobowo. Krętek bla­
dy jest wrażliwy na warunki 
zewnętrzne i szybko ginie 
pod wpływem wysychania i 
wysokiej temperatory. Dlaie- 
go też zarazić się można ki­
łę głownie w czasie kontak­

ty cznym którego oudowę 
rozpoczął Zakład Energety­
czny w CdańsKu.

Właściwe dostoro- 
wan.e kształcenia za­
wodowego do po­

trzeb społeozno-gospodar- 
czycin województwa nie jest 
przedsięwzięciem łatwym. 
Pozostaje ono w bezpośred 
niej zależności od wdraża­
nej reformy gospodarczej.

Ważność problemów 
kształcenia sawodoweg» wy 
kracza poza sferę działania' 
i decyzji Kuratorium O- 
światy i Wychowania. W 
styczniu br. problemy te 
były tematem obrad Woje­
wódzkiej Komisji do 
Spraw Młodzieży. Komisja 
wysunęła propozycję roz­
szerzenia kształcenia w 
zawodach szeroko profilo­
wych mającego bardziej 
uniwersalny charakter i 
bardziej także przydatnego 
zarówno dla gospodarki, 
jak też dla zatrudnionych. 
Przykładem takiego zawo­
du jest np. operator obra­
biarek skrawających. W 
tym tytule zawodowym kry 
ją się umiejętności: freze­
ra, szlifierza, tokarza, wy­
taczam. Zwrócono rów­
nież uwagę na potrze­
bę / wniesienia problema­
tyki kształcenia zawo­
dowego na forum sesji Wo­
jewódzkiej Rady Narodo­
wej.
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Zasłady Galanterii Metalowej „Gaimet" w Głuchołazach (woj. opolskie) produkowały dotychczas spinki metalowa, 
klamry I sprzęcz. i odzieżowe oraz obuwnicza, a takża inna podobna wyroby. Spadak zapotrzebowania na nla w ostat­
nich latach zmusił zakład do szukania nowych asortymantów I kontrahentów.

W 1981 roku podjęto produkcję filtrów powietrza do małego Fiata. Oparto ja o maszyn} I urządzania wykonyw»* 
na w całości własnymi siłami. W tym roku przygotują się 200 tys. sztuk filtrów dia fabryk w Bielsku-Białej I Ty­
chach, co zaspokoi całkowicie ich potrzeby, oraz 300 tys. sztuk dla Polmozbytu I handlu. Trwajq przygotowania do 
produkcji filtrów do silników Leyland. Wytwarzane w „Gamecie” filtry wymagają Importowanej z Wfoch binułki, ate 
trwają próby zastąpienia jej bibutkq krajowq. Ta dodatkowa produkcja nie wyeliminowała podstawowych wyrobów 
zakładu. (hś) "

Na zdjęciu: Adam Wojtczak zgrzewa elementy blaszane filtrów ao małego Fiata. ,
CAP —- Krzysztof Świderek-

narto to sobie uświadomić

Wokół problomu wolnych sobót
W życiu codziennym zasadę „coś za co$” stosujemy 

$ na każdym kroku- Instynktownie, gdyż należy ona do 
| elementarnych tzw. zdroworozsądkowych zasad iycio- 

| | wych. Np. znajdując się pod finansowym przymusem, 
♦ 1 chcąc nie chcąc, przychodzi nieraz zrezygnować z cza- 
| i su wolnego, weekendów, a nieraz i z urlopu. W po­
ił dobnej sytuucjj znajduje się dziś ta część przedsię- 

biorstw | jch zatóg które dysponują surowcami | ma- 
I teriałami wystarczającymi do zwiększenia produkcji, 
* czemu często przeszkadzają braki w zatrudnieniu.

W tych zakładach pra­
ca w dni wolne może 
przy speszyć: pracow­

nikom — dodatkowych pie­
niędzy, przedsiębiorstwom — 
dodatkowych zysków, społe­
czeństwu — dodatkowych, 
nie trzeba udowadniać jak 
bardzo potrzebnych, metrów, 
sztuk kilogramów towarów. 
Interes indywidualny idealnie 
tączy się więc w takich sy­
tuacjach z interesem zakłado 
wym i ogólnospołecznym, a 
mówiąc popularnie „warta 
jest skórka za wyprawkę” i 
należałoby sobie tylko gorą­
co życzyć, aby ta droga wzro 
stu produkcji została uwzglęu 
nlona wszędzie tam, cdzle 
może ona przynieść efekty.

Życzenie to narzuca się w 
związku z ostatnimi postano­
wieniami Rady Ministrów ok­
reślającym; czas pracy i za­
sady wprowadzania dni wol­
nych w 1983 r. Utrzymują one 
dotychczasową 42-godzinną 
normę tygodniowego czasu 
pracy z tym, że dla niektó­
rych przedsiębiorstw przewldu 
je się możliwość jej przedtu 
żenią — w jmię nadrzędnego 
dobra do 46 godzin w ty 
godnlu I 8 godzin pracy dzień 
nie. Dotyczy to Jednostek, któ 
re były zmilitaryzowane I któ 
re są objęte programami ope 
racyjnvmi (ich lista zostanie 
ogtoszona). Tak więc prawo 
zawieszenia stanu wojennego

Drugi okre» (9—10 tygodni 
od zakazemaj charakteryzuje 
pojawienie się wysypk w po­
staci piamek lub grudek ko­
loru czerwonego, która za­
zwyczaj nie swędzi i nie 
sprawia dolegliwości. Wysyp­
ka umiejscawia się na skó­
rze tułowia ’ na kończynach. 
Po jakimś czasie ustępuje 
bez leczenia, może jednak 
pojawiać się ponownie, tyl­
ko o mniejszym nasilen u. 
Mogą wystąpić również obja­
wy chorobowe o charakterze 
anginy, której przebieg jest 
bezgorączKowy. Są to pod- 
słowowe objawy kiły druąe- 
go okresu.

zobowiązuje i zachęca do jak 
naj'epszego zagospodarowa­
nia czasu roooczego z inten­
cją zwiększenia produkcji — 
co jest w br. zadaniem go­
spodarczym nr 1 — | szyb­
kiego wyjścia z kryzysu.

POUCZAJĄCE
DOŚWIADCZENIA

OECYZJE te skłaniają do 
szerszych refleksji na 
temat gospodarki cza­

sem pracy i wolnych sooót.
Nie spełnione w latach sie 

demdziesiątych obietn-ice wła 
dzy i zawiedzione nadzieje spo 
łeczeństwa sprawiły, że rzucó 
ne na przełomie lat 198lk81 
demagogiczne hasło „wszyst 
kie soboty wolne” zyskało 
łatwy poklask. Wbrew oczy­
wistym racjom gospodarczym 
I państwowym, wbrew stoso­
wanej wszędzie na świeci« 
praktyce stopniowego i etapo 
wego skracania czasu pracy.

Historia skracania czasu 
pracy na świecie jest wielce 
pouczająco.

W ZSRR np. wprowadzenie 
5-dniowego tygodnia pracy 
w 1967 r. łączyło się z wy­
dłużeniem dziennej nermy do 
8 godzin 15 minut, oznacza­
jąc przechodzenie na nową 
organizację procy nie od ró­
żu, lecz stopniowo, rejonomi 
I u^ęzioml gospodarki, wed­
ług ścisłego harmonogramu.

puj« wtedy tzw. Wła wrodzo­
na prowadząca da poważne­
go uszkodzenia różnych na­
rządów pładu lub niedoroz­
woju psycnicznego, względn e 
śmierci dziecka. Dlatego ko­
biety ciężarne mają obow q- 
zek przeprowaazć badania 
serologiczne w kierunku kiły. 
Pozwalają one na wykrycie 
ewentualnego zakażenia, o 
którym zdarz-a się, te kob e- 
ta nie wie i przeprowadzić 
leczenie zapob.egające zaka­
żeniu płodu. A jeśli doszło 
już do zakażeraia płodu, ba- 
donie to pozwala na podję­
cie energicznego leczeń a, 
które gwarantuj# całkaw te

Choroby „dyskretne44

tu piciowego z osobą cho­
rą. Tylko w 4 proc. przypad­
ków istnie,e możliwość zaka­
żenia pozapłciowego np. przy 
pocałunku z osobą chorą lub 
zetknięciu z przedmotomi za­
każonymi krętkami.

— Co może być dla oso­
by zakażonej kiłą sygnałem 
alarmującym?

— Po upływie 2—4 tygo­
dni od zakażenia pojawia się 
w miejscu, w którym zarazki 
wniknęły do organizmu, a 
więc najczęściej na narzą­
dach płciowych mała nieho- 
lesna ronka nazywana zmia­
ną pierwotną. Równocześnie, 
lub nieco później powiększa­
ją się gruczoły limfatyczne w 
pachwinach do wielkości wiś 
nl lub śliwki. Są twarde I nłe 
bolesne. Jest to tzw. pierw­
szy okres kiły.

Po dwóch latach od zaka­
żenia kiła przechodź w sta­
dium utajenia, rozwijając się 
skrycie bez żadnych obja­
wów. Jest to okres szczegól­
nie niebezpieczny dla współ-/ 
partnerów chorego. Po kilku 
latach rozwoju nie leczonej 
choroby może dojść do nie­
odwracalnych zm an, któ e 
spov.odować mogą mięazy 
innymi: nieuleczalną chorobę 
psychiczną, zaburzenia w za­
kresie koordynacji puchów, 
niewydolność Krążenia, nie­
rzadko kończące się śmie- 
cią.

— Czy kiła jest chorobą 
dziedziczną?

— Nla, ma Jest. JeśN Je- 
dhak matka Jest chora na 
kiłę, to w łoma rnotk' w dru- 
g1e| połowie ciąży dochodź1 
do zakażenia płodu. Wystę-

uchrońenie dziecka przed tą 
straszną chorobą.

— Czy kiła Jest uleczalna?

— W społeczeństwie głę­
boko zakorzeniany jest łałszy 
wy pogląd o niemożności 
całkowitego wyleczenia kiły. 
To nieprawda. Kiłę moż ia 
wyleczyć w każdym okres e 
trwonią choroby. Najskutecz­
niejszym lekiem jest penicy- 
Ina. Im wcześniej zostanie 
rozpoczęte leczenie, tym jest 
ono krótsze i krócej trwa 
czas obserwacji koniecznej 
po leczeniu. Jeżełi chory zgła 
sza się do leczenia dopiero 
w trzecim okresie kHy, sy­
tuacja Jest bardziej skompli­
kowana. Niejednokrotnie do­
szła już do uszkodzenia przez 
chorobę waźnycn narządów. 
Leczeniem można wprawdzie 
rob ć zarazki kiły I powstrzy-

Nie mówiąc już o tym, że 
cała ta operacja została po­
przedzona wieloletnimi ekspe 
rymentami w wybranycn nrua 
stach i rejonach. Dzięki ta­
kiemu ostrożnemu i spraw­
dzonemu sposobowi skraca­
nia tygoania pracy, tylko w 
nielicznych zakładach wywo­
łała ona ujemne następstwa, 
ogólnie przynosząc wzrost wy 
dójności pracy, lepsze wyko­
rzystanie maszyn 1 poprawę 
wskużników techniczno - eko 
norr.icznych.

W NRD czas przygotowy­
wania przejść’a na 5-dnlowy 
tyazień pracy był stosunko­
we krótKi — trwał 3,5 roxu 
— lecz za to towarzyszyły 
mu b. intensywne i przemy­
ślane poczynania organizoeyj 
ne. Znamienne jest, że po­
czątkowo skracanie tygodnia 
pracy też s.e łączyło z wydłu 
żeniem dziennej normy czasu 
roboczego. t

Doświadczenia CZECHO­
SŁOWACKIE powinny dto nas 
stanowić — niestety, nie sta 
nowiły — pewną przestrogę, 
jako że przyspieszenie proce­
su skracania czasu pracy w 
1968 r. ■•-^wodowało pewną 
dezorganizację gospodar^ i 
niekorzystne skutki ekonormcz 
ne, później przezwyciężone.

Wszędzie więc tam, gdzie 
skracanie wymiaru tygodnia 
roboczego było stosownie do 
specyfiki gospodarki rozłożo­
ne w czasie I gdzie zabezple 
czono się przed żywiołem, wy 
zwolito ono wewnętrzne re­
zerwy gospodarki, stając tlę 
zarazem dobrodziejstwem so­
cjalnym. '

mać dalszy roarwó, choroby, 
nie zawsze Jeunak udaje się 
zapobiec zmianom w orga­
nizmie I powikłaniom, jakie 
kiła już wywołała. Dlatego 
też ważne jest natychmiasto­
we zgłoszenie się do ieKarza w 
przypadku wystąpienia jakich 
koi wiek podejrzeń o chorobę.

— Proszę o kilka słów na 
temat diugief groźnej choro­
by wenerycznej >— rzeżączkl.

— Rzeźączkę wywołują dro 
opoustroje nazywane gonoko 
korni, lub dwaknkami Ne sse- 
ra. Zakażenie występuje pra­
wie wyłącznie droąą płciową. 
Objawy choroby: nasilone ple 
czenie i wyciek ropny — po­
jawiają się jut w 3—5 dni 
po zakażeńu. Choroba szcze 
gólnie niebezpieczna jest w 
przypadku kobiet, bowiem 
jej objawy można kojarzyć z 
innymi dolegliwościami kobie 
cymii i zlekceważyć. Schorze­
nie to, włośnie u kob et, ma 
szczególne inklinacje do bez- 
objowowego przebiegu. W 
związku z tym w naszym wo­
jewództwie od kilku już lot 
Drowodzone są, wspólnie z 
poradniami ginekologiczny­
mi, Dadan a profilaktyczne w 
kierunku wykrywania rzeżącz- 
ki, Z uwogl na znaczenie 
zdrowotne tych oadań nie >o 
winno się fch lekceważyć.

Nie leczona rzeżączka za­
równo u kobiet jak i u męż­
czyzn prowaazić może do ró­
żnych powikłań, a w konsek 
wencji do niepłodności. Pod­
stawowym lekiem w przypad­
ku tej chw oby je*t równ eż 
penicylina. Zozwyczai lecze­
nie niepowikłanej rzeżączki 
jest krótkie I mało udążl ws, 
Coraz częściej jednak obser­
wuje się tkswłsko mn’ejszej 
wrażfweści gonokoków no 
oenicyMnę. Pojawiły s-ię, także

U nos było inaczej — naj­
pierw całymi latami sprawa 
wikłała się w zbyt nieśmia­
łych i niezbyt konsekwent­
nych eksperymentach, potem 
3 woine soboty w miesiącu 
wprowadzono w sposób tak 
gwałtowny 1 nagły, że nawet 
to komorom is owe — na tle 
ówczesnych wygórowanych 
zadań — rozwiązanie pociąg 
nęto za sobą — i musiało 
pociągnąć — negatywne gos 
podarcze następstwa. Zęby 
pominąć fakt, | z socjalnego 
punktu widzenia są one do­
brodziejstwem połowicznym z 
uwagi na kłopoty spowodowa 
ne niesprawnością handlu ł 
usług.

klucza szablonowe, schema­
tyczne do nich podejście. 
Stąd też we wspomnianych 
na wstępie decyzjach Rady 
M-wj-v-'v. określających czas 
pracy i drą wolne no br., od 
rzucono szablony. Pozostawio 
no do decyzji przedsiębiorstw 
różne warianty zagospodaro­
wania tygodnia roboczego, ak 
centując nadrzędny cel taj 
operacji: zwiększenia produk 
cjj oraz zwracając uwagę na 
to, że praca w wolne soboty 
jest ważnym, lecz nia jedy­
nym prowadzącym do tego 
celu środkiem.

W BILANSIE 
CZASU ROBOCZEGO

\N
SZACUNEK 

EKONOMICZNY

1982 r. straty gospodar 
cze z tytułu me przepra 
cowanych wolnych so­

bót są większe niż to nawet 
może wyg'qdać na pierwszy 
rzut oka, z uwagi na nie prze 
widziane braki w zatrudnieniu. 
W tej sytuacji szacowony uby 
tek zasobów procy z powo­
du wolnych sobót rzędu 8 
oroc. w stosunku do 1980 r- 
jest ubytkiem bardzo znacz­
nym. Inny szacunek, doKora 
ny przez Korrrsie Plonowonia 
przy Radzie Ministrów, wska 
żuje na to, że prnca w wol­
ne sauoty w tych przedsię­
biorstwach, które mają surow 
ce i materiały pozwoliłaby w 
1985 r. — na 4- 5-procentowy 
wzrost pmdukcfi przemysło­
wej ponad założenia planowe 
oraz 3- 4-procentowy (w tym 
czasie) ponadplanowy wzrost 
spożycia.

Racjonalne iednafc zagosoo 
darowanie wolnych sobót wy

w Polsce, gonkok wytwarza- 
iqce enzym, który rozkłada 
pencylinę. Są one niewrażli­
we ani r>a penicylinę, om na 
szereg Innych ontyb atyków. 
W przypadkach tak.ego zaka­
żenia leczenie jest trudniej­
sze, choć i wobec tej odm a- 
ny rzeżączki medycyna nie 
jest bezradna.

— Choroby weneryczne 
związane są z życiem płcio­
wym, a więc najbardziej in­
tymną stroną życia człowie­
ka, dlatego one same jak też 
Ich leczenie jest dla pacjenta 
krępujące. Czy w związku z 
tym ta dziedzina lecznictwa 
kieruje się jakimiś szczegól­
nymi prawami?

—■ Tak. W leczeniu chorób we 
nerycznych nie obowiązuje re­
jonizacja. Facjent ma prawo 
swobodnego wyboru lekarza 
i miejsca leczema. Oznacza 
to, że np. mieszkaniec Gdań­
ska może leczyć się w Po­
znan u, Olsztynie lub w każ- 
oym innym ośrodku. Zape­
wniona jest pełna dyskrecja. 
Wyorone przychodnie derma­
tologiczna pełnią dyżury w 
nocy. W 95 proc. przypad­
ków prowadzone jest lecze­
nie wyłącznie ambulatoryjne, 
tylko przy poważnych powi­
kłaniach kieruje się pacjenta 
na leczenie szpitalne.

°onaato przy Woj. Przy- 
chodń Dermatologicznej w 
Gaańsku zorga.tzowano tele­
fon zaufania „W" (31-21-89). 
Telefonującemu pod ten nu­
mer dyżurujący lekarz udzie­
li dokłodnych informacji na 
temat wszystkich nurtujących 
go wątpliwości

Boamawtałr 4L B.

8 LEŻ to czasu pracy się 
u nas bowiem, z róż­
nych przyczyn, marnu­

je! W ostatnich lotach bilans 
czasu roboczego, i przedtem 
mezaaowalający, znacznie się 
pogorszył, żeby powołać się 
na szacunki Instytutu Pracy i 
Spraw Socjalnych, według 

’ których czas nie przepracowa 
ny wynosi w gospodarce 14 
proc. normy czasu pracy, nla 
licząc Jego strat nie rejestro 
wonych. W ostatnich miesią- 
caqf> gospodarka czasem pra 
cy uorzekroczyła, co prawda, 
punkt krytyczny, stopniowo się 
poprawiając, lecz w dalszym 
ciaqu straty te są bardzo 
znaczne. Nainowsze dane 
GUS mówią, że w okresie 11 
miesięcy ub- r, straty czasu 
pracy w 4 kluczowych gałę­
ziach przemysłu wyposiły 215 
godzin na robotnika, co ozna 
cza stratę dwudziestu kilku 
dniówek roboczych.

Warto dodać, że 66 proc 
tych strat starowi absencja 
chorobowa, która ostatnio — 
trzeba to też odnotować —r 
znacznie spadła. Ogólny jed 
nak rozmiar tych strat to wy 
mowne świadectwo ekstensy­
wnych metod gospodarki, jej 
luki organizacyjnej I potencjał 
nych rezerw. Gdvby bowiem 
tak często obecnie przecieka 
jgcy przez palce czas pracy 
był intensywnie wykorzysta­
ny, to jego okresowe przedłu 
tanie nie byłoby w ogóle ko 
nieczne I do powstania pro­
blemu wolnych sobót w obec 
nym jego wydaniu w ogóle 
by nie doszło.

No cóż, „gdybanie" nie 
ma wielkiego sensu, a stanu 
gospodarki z dnia na dzień 
zmienić się nie aa. Stopnio­
we eliminowanie strat czasu 
pracy jest jednak konieczno­
ścią. Im szybciej upora się s 
tym nasza gospodarka, tym 
w ęcej będziemy mieli czasu 
wolnego i to nie podlegają­
cego, nawet okresowo, żad­
nym ograniczeniom. Na razie 
sq one dla dobra kraju nie­
zbędne, przynosząc też mata 
riolnr korzyści — wcale nie­
małe — pracownikom.

BOŻENA PAPIERNIK 
(„Rzeczpospolita”)

Stale coś nowego
43-fbtnij mieszkanka Aten 

na 10 córek I 8 synów, 
w tych dniach zaś powiło 
mów córkę. Szczęśliwi rodzi­
ce zapowiedzieli dalsze po­
większenie rodziny, gdyi — 
lak oświadczyli - „lubią miei 
w domu stale coś noweao".

(M.Dj
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Dnia 18 lutego 1983 roku zmarła opatrzona sakra­
mentami św. nasza kochana 1 troskliwa matka, teś­
ciowa i babcia

ś. t P.
KLARA CZONSTKE

z d. Wysiecka

Wyprowade enie drogich nam zwłok nastąpi 23 lu­
tego 1883 roku o godz. 7.45 z kostnicy przy uł. Mar­
chlewskiego do kościoła św. Trójcy w Wejherowie.

Pogrążona w smutku
RODZINA.

S-2325

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 1« lu­
tego i983 roku odeszła od nas na zawsze

ś. t p.
KATARZYNA GRYGIEL

Msza św. żałobna odprawiona zostanie dnia 23 lu­
tego 1983 roku o godz. 9 w kościele Świętej Trójcy.

Pogrzeb odbędzie się fego samego dnia o godz. 
13.30 na cmentarzu Łostowlckim w Gdańsku

RODZINA.
G-6132

Pogrążeni w głębokim smutku zawiadamiamy, że 
kl lutego 1983 roku po długiej chorobie zmarł prze- 
żywsL rat 58 najukochańszy mąż, ojciec, teść 1 
dziaden

Ä. t P

JÓZEF WOLSZLEGIER
Pogrzeb odbędzie się 23 lutego 1983 roku o godz 

14.30 na cmentarzu Łostowlckim.
RODZINA.

G-Si-łO

W dniu 1* 02. 953 roku zmarła długoletn’a pra­
cownica Hoteli „Orbis-Gdańsk” w Gdań,ku

EUGENIA KLEŚNICKA
Pogrzeb odbędzie -dę w dniu 22. 02. 8S toku o 

goidz. 11.30 na cmentarzu Łostowlckim w Gdańsfku
Rudzin'e Zmarłej wyrazy serdecznego współczu­

cia ikłada:
dyrekcja 1 współpracownicy.

K-1S68

Dni* 19 lutego 1983 roku zmsrł przeżywszy lat 73 

1.1 P.

BRONISŁAW DYBAŁA
Wyprowadzeni s zwIok nasdąpi dnia 22 lutego 1983 

rotau o godz. Ib z kaplicy na cmentarzu Komunal­
nym w Łostowlcach,

o ojm lawiaoamia pogrążona w smutku
RODZINA.

G-6031

■W dniu T Irurego i983 toku w wieku 97 lat zmarła

d. t P
KATARZYNA ZAWADZKA

BKOdEana mama, teściowa, babcia I praprababcia

Pogrzeb w dniu 23. 02. 1933 roku o godz. 14.00 na 
cmentar-u Komunalnym w Nowym Porcie 

Pozostaje pogrążona w głębokim smutku
RODZINA.

G-SU3

z g’ bo'kim żale n zawiadamiamy że dn!a 18 lu- 
tegc 983 roku odszedł od nas ß» Ojca naszych 
Ojców, nas* kochany Ojciec, Dziadek i Brat

ś. t P-
FRANCISZEK NOWACKI

Msza św żałobna odprawions zostanie dn'a 23 
*utee ł J3 rt ^ o godz. 8.00 w kościele Podwyż­
szenia św Krzyża w Gdańsku-Chełmie.

Wyprowadzę? ue zwłok odbędzie się tego samego 
dnia o godz. 12 na cmentarzu Łostowlckim

córki z rodzina.
K-I57°

Ok rut", y los dnia 19 lutego m3 roku nie szczę­
dząc nam bólu i rozpaczy zabrał na wieczną dro­
gę spoczynku, największego przyjaciela całel rodzi­
ny wspaniałą Zonę Matkę. Babunię i Siostrę

ś. t P.
ZOFIĘ SEMANIUK - CBĘ

Mrza św. żałob a odprawiona zostanie w kose’e- 
le Cń: vstusa Króla dnia 23 lutego br. o godz. 7.30, 
pogrzeb tego samego dnia o godz. 13 na cmentarzu 
Łostowlckim.

Nieutulona w żalu
RODZINA/

G-6056

W dniu 15 lutego 1983 toku zmarła opatrzona sa­
kramentami świętymi przezvws-*v 77 lat kochana 
siostra, kuzynka, ciocia i szwagierKa

ś. t P

BOŻENA RZEPECKA
z domu Okoniewska

Msza św. pogrzebowa odprawion« zostanie w śro­
dę łb lutego 1983 roku o godz 9 w kościele Naj­
świętszego Serca Jezusa w Poznaniu.

Pogrzeb tego samego dnia o godz. LI w Pozna­
niu na cmentarzu Junikowskim.

Pogrążona w smutku
RODZINA.

G-53?4

Z głgbokóm żalem zawiadamiamy, że w dniu 17 
lutego 1983 roku zmarła

ś. t p.
ELŻBIETA PRŻYJEMSKA

Uroczystość żałobna odbędzie się dnia 23 lutego 
1983 roku w Katedrze Oliwskiej o godz. 9.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 23 lutego 1983 roku 
o godz 14 na cmentarzu w łostowlcach, 

o czym zawiadamiają pogrążeni w smutku:
syn wnuczki 1 prawnuczki.

G-59S6

Pogrążeni w smutku 1 żalu zawiadamiamy, że w 
dmu 18 lutego I9!3 roku, opatrzony sakramentami 
św zmarł po ciężkiej chorobie najukochańszy, naj­
droższy 1 jedyny mąż, tatuś, teść 1 dziadek

ś. t P.
STANISŁAW RAJKOWSKI

żył lat 68

Msza św. za dusze Zmarłego odprawiona zostanie 
w dniu 22 lutego 1983 roku o godz. 8.30 w Bazylice 
św. Mikołaja w Gdańsku.

Pogrzeb odbędzie się o godz. 13.30 tego samego 
dnia na cmentarzu Siebrzysko

Zona z rodzina, 
G-5937

Z głębokim żalem zawiadamiamy że dni a 14 lu­
tego 1983 roku zmarła nasza długoletnia pracow­
nica

HALINA GULEWICZ
Is »grzeD odoędz!e się 22 lutego x983 roku o godz 

11.00 na cmentarzu w Rumi-Janowle.
P"dżinie Zmarłej serdeczne wyrazy współczucia 

składają
dy'ekcja i pracownicy Zespołu Opieki 
Zdrowotnej nr 1 w Gdyni.

K-1579

Dnia 19 lutego 1983 roku zmarł nagle w wieku 
72 lat mój drogi mąż, nasz brat 1 wujek

ś. t p-

TADEUSZ ZABORSKI
były dyr. Gospodarstwa Rybnego w Bytowie.

Misza św. odprawiona zostanie 22 lutego 1963 ro­
ku o godz 14 w kościele MBNP we Wrzeszczu, ul. 
Słowackiego.

Pogrzeb tego samego dnia o godz 13 na cmen­
tarzu Srebrzysko.

Zawiadamia
i tona s rodzina.

G-6173

Pogrążeni w głębokim smutku zawiadamiamy, że 
w dniu 19 lutego 1983 roku zmsrł najukochańszy 
mąż, ojciec, deiadek

AFANAZY MiNkO
Pogrzeb odbędzie się w dniu 23 lutego o god«.. 

16.U0 n* cmentarzu Krakawiec.
RODZINA.

G-60Ci

Koleżance Teresi i Chmielińskiej
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

OJCA
FRANCISZKA NOWACKIEGO *

składają
dyrekcja, koleżanki I koledzy z Gdańskie­

go Wydawnictwa Prasowego,
K-I554

i5

Koleżance Jon lie Rajkowskiej
wyrazy głębokiego współczucia z powodu zgonu

MĘŻA
składają:

dyrekcja 1 pracownicy PPZM Gdańsk,
K-1549

W dniu 17 lutego 1933 .oku w wieku 59 lat zmarł 
nagle

i. t p.

FRANCISZEK SOYK
Pogrzeb odbędzie się 22 lutego 1883 roku o godz. 

14.0o na cmentarzu Witomińskim.
RODZINA.

S-2257

UWAGa ODBIORCY GAZU w MIASTACH 
NOWY STAW i MALBORK !

Rejon Gazowniczy Elbląg informuje,
1« w związk" z koniecznością przeprowadzenia 

prac przeliczeniowych na gazociągu średniego ciś­
nienia zasilającego miasta: Nowv Staw i Malbork 
.v dniu 23 lutego br., od godz, 22.00 do dnia1 24 lu­
tego br., sodz, 5 w w w. miastach wystąpią spad­
ki clśnieitla gazu aż do całkowitego zaniku jego do­
pływu Prosimy odbiorców o uieKorzystanie w ww. 
ter.n.nie z gazu i szczelne zamkniecie kurków przed 
wszvr^kimi Przyborami gazowymi. Stwierdzone nie­
prawidłowości orzy ponownym użytkowaniu gazu 
nalepy zgłe -ić oo: w MałDorku — Rozdzielnia Ga­
zu. ul. Chodkiewicza 49. teł. 39-57 (czvn,,-, cala ' 
d-rbe), w Nowym Stawie: — Rozdzielnia Gaża ul, 
Westerplatte 21. teł. 101 fezvnnv cała dobę) 

Ponowne iiruchotmenie instnladi gazowych prze­
prowadzą ekipy pogotowia gazowego. ' 

Przepraszamy P.T. Odbiorców za ewentualne za­
kłócenia w dostawie gazu.

K-1547

Dziekan I Rada Wydziału Budownichra
Lądowego Politechniki Gdańskiej

ZAWIADAMIAJĄ

o publicznej obronie pracy doktorskiej
• mgr. inż. Waldemara BIERUTA

i
• mar. inż. Krzvsztofa KUNCERA

Pt.- ..Własności konstrukcyjnego betonu keram- 
zyrowego o^az nośności, zarysowania i ugięcia 
elementów zginanych wykonanych z tego betonu”.

Oh ona odbędizie sie dr.Ia 2 marca 1983 roku o 
god,T 10.00 w sali 300 gm, gł Politechniki Gdań­
skiej.

Frorootyr^ doc dr inż Zdzisław Piątek.
Recenzenci: prot dr h?b inż. Kazimierz Braun, 

prof, dr hab, inż. Kalikst Grabie" or of. nr inż 
Bohdan Lewicki.

Z pracą doktorską i opiniami recenzentów można 
zapoznać siö w Czytelni Czasopism Biblioteki 
Głównej Politechniki Gdańskiej. Gdańsk-Wrzeszcz. 
Ul. Majakowskiego 11 K-1530

Przedsiębiorstwo Polonijno-Zagraniczne 
„MARCO ELECTRONIC’

POSZUKUJE WYKONAWCY:

1) sworzni o wymiarach 0 4 X 31
2) gn:azd zaciskowych o wymiar. 5X4X5
3) wkrętów M 2,5X6,5

w ilości około 20 milionów sztuk ro­
cznie każdego detalu.

Oferty uprasza się kierować pod adre­
sem PPZ „Marco Electronic”, ul. Balicka 
176, 3U-149 Kraków.

Po otrzymaniu oferty przesłane zostanę 
dokładne dane techniczne pow. elemen­
tów. K-1096

Zakład Budowlany Z sieni i Dróg LWSM 
„ZASPA”

Gdańsk Zaspa, al. Rokossowskiego 26 (obok pętli 
tramwajowej nr 12) — Dział Zaopatrzenia

PRZYJMUJE W DNIACH: WTOREK I CZWARTEK 
KAŻDEGO TYGODNIA TELEF. 56-42-71 1 56-42-87.

OFERUJE
do sprzedaży z wykazu materiałów zbęd­
nych i nadmiernych różne materiały bu­
dowlane, instalacyjne, części samochodo­

we i ciągnikowe

— dla przedsiębiorstw państwowych, spół­
dzielczych I odbiorców prywatnych.

K-1137

CENTRUM TECHNIKI MORSKIEJ
Wały Piastowski* 1, Ikr. 673, 80-988 GDAN.sk,

tel. 37-47-46

ZAKUPI
od jednostek gospodarki uspołecznionej

O maszyny elektryczne do pisania prod.
NRD z czcionką polską 

O maszyny do pisania prod. NRD 2 
czcionką rosyjską.

K-1183

Stoczniowy Klub Sportowy BAŁTYK
GDYNIA, ęl. Olimpijska 5

ZATRUDNI

0 dwóch lekarzy i instruktora odnowy 
biologicznej na pernym etacie do o- 
pieki nad zawodnikami naszego klubu.

Wynp grodze ni* w# obowiązujących «tawek w 
służbie zdro./ie.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kror, teł, 22-C3-26 
lub 22-32-15

K-nea

URZĄD MIEJSKI W GDAŃSKU 
Wydział Gospodarki Przestrzennej 

Ochrony Środowiska
PODAJE DO PUBLICZNEJ WIADOMOŚCI
*’ projekty zmian miejscowych szczegółowych 
planów zagospodarowania przestrzennego dzielnic
1. Siedlce w rejonach:»

a) ul Na Zboczu
b) ul. Powstańców Warszawskich

2. Óliwa — ul Kołobrzeska 10
3. Zaspa — rejon Zesoołu Opieki Zdrowotnej
4. Wrzeszcz — rejon ulic Słowackiego, Arciszew­

skiego
zostaną wyłożone do publicznego wglądu w lo­
kalu Biura Planowania Przestrzennego — Praco-* 

n!a GK-4 w Gdańsku nrzy ul. Świerczewskiego 
8/12, pokój 406. w okresie od dnia 23 lutego do 
d aia 9 marca 1983 roku wracznle, w g dz. od 11.00 
do 13.00.

W okresie wyłożenia projektu do wglądu zainte­
resowane jednostki gospodarki uspołecznionej, or­
ganizacje społeczne, stowarzyszenia i osoby pra­
wne o-raz poszczególni obywatele rr.oga zapoznać 
się z projektem pianu, uzyskać potrzebne wyjaś­
nienia oraz zgłosić swoje .uwagi i wnioski do 
projektu pianu. K-1525

B uro Projektów i Realizacji Inwestycji 
Rafinerii Nafty „Bipronaft"

w Krakowie Oddział Gdańsk, uL Elbląska 13S

, ZATRUDNI

® starszego inspektora nadzoru branży 
budowlanej z uprawnieniami

• portierkę lub portiera.
Informacji udziela się „od nr telefonu 38-77-10. 
■Łg< is ema ze «kierowaniem z Wydziału Zatrud­

nienia Urzędu Miejskiego w Gdańsku.
K-748

Polskie Górnictwo Naftowe i Gazownictwo 
Pomorski Okręg Gazownictwa 

w Gdańsku, ul. Wałowa 18

ZATRUDNI NATYCHMIAST
ze »Kierowaniem z Wydziału Zatrudnienia Urzędu 

Miejshiego w Gdańska

# głównego ekonomistę
wym ugane W' kształcenie wyższe eKonomłczne. 
10 lat praktyki zawodowej w tym'co najmniel 
S lat na stanowisku kierowniczym lub S3mo 
dzielnym

(P, maszynistę lokomotywy 
ftf* przetokowych

wymagane wykształceni* zawodowe + upraw­
nienia

• robotidkdv wykwalifikowanych i pracowników 
. niewykwal'fikowanych na stanowiska bezpo­

średnio produkcyjne

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale 
Kadr i Szkolenia Zawodowego, tel. 31-82-41, wewn 
163 lub 209.

K-1»133

WOJEWÓDZKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA 
w Gdańsku, ul. Kafinowskiega 5 6

OGŁASZA
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonam-* robót remontowo-budowlanych, mu­
rarskich, m larskich, cyklinlarskich, stolarskich o- 
raz instalacji wod.-kan. i c.o., w podległych nau 
placówkach bibliotecznych na terenie Gdańska.

Termin wykonania robót do 31.12. l»83 r.
Szczegółowych informacji uuziela dział admini­

stracji w godz. 8—15. tel 31-92-52 lub 31-38-bl.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

pa ńst wowę, ipółdzielnie pracy, spółdzielnie rze­
mieślnicze i prywatne.

Termin składania ofert 14 dni po ukazaniu się 
ogłoszenia o god* 10 w siedzibie instytucji.

Zastrzegamy sobie prawo dowolnego wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez poaania 
przyczyny.

K-1278

Państwowe Sanatorium Przeciwgruźlicze
IM. DR. ANKI W PRABUTACH

ogłasza przetarg nieograniczony
NA WYKON INIE W i PÓŁROCZU 1983 ROKI)'

• malowanie klejowe, emulsyjne 1 olejne 2 pa­
wilonów leczniczycn naszego zakładu, koszt — 
2 miliony zł 1

• wykonanie remontu kapitalnego instalacji wod­
no-kanalizacyjnej w budynku kuchni central­
nej. Koszt — 1 milion zi, poziom cen 1982 r.

Dokumentacja remcntowo-Kosztorysowa do wglą­
du w Dziale Technicznym sanatorium każdego 
dnia 'oprócz wolnych sobót i nvdziel) w go­
dzinach 7—14.

W przetargu mogą brać udział, przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne o ile posiada­
ją zezwolenie. |

Otwarcie ofert nas*ąpi w dniu 18 marca 1983 r. 
o godz. 10.00 w sali konferencyjnej i sanatorium 

Zastrzega się prawo wyboru oferenta jak i uzna­
nia, że przetarg nie dał wyniku bez podania przy­
czyny.

Oferty należy składać w zalakowanych koper­
tach w terminie co najmniej 14 dni przed otwar 
ciem ofert.

K-1257

Kaszubski Park Etnograficzny 
we Wdzydzach

ogłasza przetarg nieograniczony
na wykonanie robót remontowo-konserwatorskich 
branży stolarskiej w zabytkowym budynku „Ra­

donia’» na terenie muzeum w* Wdzydzach.

ZAKRES ROBÓT OBEJMUJE REMONT:
0 drzwi, schodów,' balustred. oras wykonanie drzwi 

nowych i podłóg w budynku.

t ermin wykonania ww. robót IV kwartał 83 r. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 

państwowe, spółdzielcze i zakłady prywatne.
Ofei ty należy kierować w zalakowanych koper­

tach w te,malinie 14 dni od daty ukazania się ogło­
szenia.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia następ­
nego po upływie terminu składania ofert o godz. 
10.00 w biurze muzeum w Kośclerzynd* przy placu
1 Maja 9.

Zleceniodawca zastrzegę sobie prawo wyboru o- 
ferenta lub unieważnienia przetargu bez podania 
przyczyn.

Dokumentacja do wglądu w biurze muzeum.
K-1Z18

ZBIORCZA SZKOŁA GMINNA 
tm. Mikołaja Kopernika w Skarszewach

OGŁASZA
PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonanie robót remontowych w pla­
cówkach oświatowych w zakresie niżej 

wymienionych branż:
O roboty elektryczne i odgromowe — naprawa 

konserwacja oraz wykonanie nowych instalacji 
# roboty Instalacyjne wodoelągowo-kanalizacyji.e 1 

centralnego ogrzewania
41 roboty ogólnobudowlane: malarskie, stolarskie, 

dekarsko-blacharskie. murarskie, zduńskie, ślu­
sarsko-kow aisikie i ramochodow*.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze 1 prywatne.

Oferty aależy składać pod adresem: Zbiorcza 
Szkoła Gminną w Skarszewach im Mikołaja Ko 
pernika w Skarszewach, ul. Tczewska ni 3 do 
dnią 10 53. 1983 r.

Wykaz robót remontowych do wglądu w Dziale 
Administracji Zbiorczej Szkoły Gm'nneJ.

Komisyjre otwarcie ofert nastąpi w dniu 15.03. 
191 r. o godz 10.00 w Zbiorczej SzKole Gminnej 
w ckarsze wach

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu bez 
podania przyczyn i wyboru oferenta. K-1279

USŁUGI

CYaLINOWANIE. chemo- 
lakowanle. Tel. 52-13-85

G-4679

TAPETOWANIE. Tel. 31-60- 
47. G-4648

INSTALOWANIE odhiornl 
ków, autoalarmów w samo 
chodach. Przestrajańie UKF 
Sopot ul. Armii Czerwonej 
5ó Tel 51-76 97 G-5541

ZABEZPIECZANIE prze- 
ciwwłamaniowe. tapicerka 
drzwi, uszczelnianie i za­
trzaski okienne, żaluzje. 
Tel. 31-60-48 G-4371

KAFELKI, ukłaaa zaKład 
Gdańsk-Zaspa, ul. Leszczyń 
skich 5 B m 15 Tel. grzecz. 
31-95-01 G-5741

MONTAŻ wiązań narciar­
skich Tel. 32-22-91 G-5109

TAPICERKA drzwi, zabez­
pieczenia przeclwwłamanio 
we, obicie drzwi blach? 
Te; 52-23-33. G-5117

UKłAjjaNIE parKietu, boa 
zerii, cyklinowanle, chemo 
lakowanie. Tel. 51-26-04. *' 

G-2728

TRANSPORT, Tex. 32 -36-03. 
0-3333

UKŁADANIE, parkietu 1 boa 
zerii z materiałów włas­
nych i powierzonych, Tel. 
66-73-90, 0-2*60

PRZEPROWADZKI
41-60-94.

Tel.
G-2870

ŻALUZJE — 
Tel. 52-23-59

kilka modeli.
G-5480

PRZEPROWADZKI 
kraj. Tel. 22-41-73.

cały
G-3193

ŻALUZJE, estetyczne, prak 
tyczne, najtaniej Tel. 32- 
50-12, w godz. 17—21

G-19-ł2

CZYSZCZENIE 
Tel. 31-80-86.

dywanów
G-2053

TAPICERKA drzwj z zabez 
pieczeniem przeciwwłama- 
niowyn. Tel. äi-19-61.

S-3605

NAUKA

MATEMATYKA _ korepe­
tycje. Tel. 31-35-61. G-392'7

aSYSTENT udziela korepe 
tycji: matematyka, fizyka, 
chemia Tel. 52-32-4b
_____________ G-1&33
KURSY samochodowe — 
kat. B tel. 32-11-39. K-1B

PRACA*

PANI do samodzielnego pro 
waazenia domu, potrzebna. 
Tel. 41-21-25. G-5168

MURARZY, malarzy, cieślę 
z kwalifikacjami zatrudnię. 
Gdańsk, ul Motławska 14. 
baszty. G-5668

MĘŻCZYZN w ogrodni­
ctwie, zatrudnię. Tel. 32-25- 
20, G-5771

BAR Bistro AdwOKacka, 
Gdańsk, Chlebnicka, zatrud 
ni mężczyznę lub kobietę 
Jako pomoc Kuchenną, chęt 
nie emeryta lub rencistę.

G-576i

Dyfekda 
R©j©no®aP

w GDYNI

OGŁASZA ZAPiSY MŁODZIEŻY DO KLAS PIERWSZYCH 
NA ROK SZKOlNY 198384

do Przyzakładowych Zasadniczych Szkół Zawodowych w 
Gdańsku (Zaspa Towarowa), w Tczewie i w Gdyni-Orło­
wie oraz do klas kolejowych Zasadniczych Szkół Zawodo­
wych w Wejherowie, Kościerzynie i Kartuzach.

SZKOŁY NASZE KSZTAŁCĄ W ZAWODACH i

• OPERATOR RUCHOWO-PRZEWOZOWY KOLEI
(Przyzakładowa ZSZ Cdańsk-Zaspa, Tczew 1 GdynU-Ot łowo, ZSZ « l Wej­
herowo ZSZ nr 2 Kościerzyna, ZSZ nr 1 Kartuzy)

• MONTER NAWIERZCHNI KOLEJOWEJ
(Przyzakładowa ZSZ Gdynia -Orłowo)

• ELEKTROMECHANIK URZĄDZEŃ STEROWANIA RUCHEM KOLEjOWYM
(Przyzakładowa ZSZ Gdańsk-Zaspą. Tcz^w i Gdynia-Orłowo;

MECHANIK URZĄDZEŃ KOLEJOWYCH
(Przyzakładowa ZSZ Tczew i Gdynia-Orłowo. ZSZ Kościerzyn1!*)

• ELEKTROMONTER TABORU SZYNOWEGO
(Przyzakładowa Z3Z Gdańsk-Zaspa, Tczew i Gdyn4a-Orłowe*)

• OGÓLNOBUDOWLANY (murqrz, tynkarz, dekarz, hydraulik)
(Przyzakładowa ZSZ Tczew)

• MECHANIK SILNIKÓW SPALINOWYCH
(Przyzakładowa ZSZ Gdańsk-Zaspa)

Nauka trwa 3 lał-
Warunkiem przyjęcia kandydata je»tt

— wiek 15—17 lat
— świadectwo * ukończenia 8 klasy szKoiy podstawowej htb wyciąg ocen 

za I półrocze.

Szczegół owych informacji udzielają stacja GJynia Gł. Oso' ova, tel. 1 i 53-98, 
Sekcja Drogowa Gdynia, tel. 28-51-2«, Wagonownia Gaynie, tel. 28-53-73, GdTnek 
Zshezpiieczf nta Ruchu Gdynia, tel. 28 33-98. Lokomotywowni i Gdynla-Chylon'a 
— Warsztat Uczniowski Romia-Janowo. tel. 71-03-27 wewn. S08. Stacja Gdańsk 
Główny, tel 38-30-58.

Przyzakładowi ZSZ Gdańsk-Zaspa, tel. 36 -55-71 Stacja Tczew, tel 2-1-91, we^ n 
318, Lokomntvwownia Zajączkowo Tczev'skie, tei. 21-91, wewr. 44* OJcLiek Za­
bezpieczenia Ruchu Tez et v tel. 2il-9i. wewn. 398, Rejon Budynków Tczew, tel 
21-91. wewn 336 Dział ds Pracowniczych DR KP Gdynia, plac Konstytucji ft, 
tel. 28-34-95

Zgłoszenia przyjmują: lokomotywowme, wagonownie, odcinki labexpifeczenl* 
ruchu, sekcje drogc we, etacje ora* wszystkl* Jednostki kolejowe na terenie 
województwa gdańskiego.

K-łllft

BONY PKO. Tel 41-50-43.
G-5700

BONY PKO. Tei. 62-16-67.
G-5604

BONY PKu. Tel. 33-13-34.
G-5307

BONY PKO. Tel. 22-02-17.
S-1028

SPRZEDAM

PRACOWNIKA na fermę li 
sów przyjmę. Warunki fi­
nansowe bardzo dobre, mo 
żllwość zamieszkania na 
miejscu. Tel. 51-16-55.

G-3874

POMOC domowa, najchęt­
niej z dzieckiem — pilnie 
potrzebna. Warunki dubre 
(jedna osoba i dziecko sze 
ścioletnie). Plawski, Pogód 
ki 83-434 gm. Skarszewy.

G-5875

PARK1ECIARZY, przyjmę. 
Gdańsk, ul. Garncarska 
10-16 A m 9. G-5878

KOBIETY, mężczyzn, za­
trudnię. Ogrodnictwo. Gd- 
Olszvnka, ul Modra 35

, G-»881

MAŁŻEŃSTWO zatrudnię. 
Gd.-Olszy'nka, ul Żurawia 
18 (z mieszkaniem).

G-5882

LOKALE

POKÓJ jednoosobowy, od- 
najmę. Opłata z góry. Tel. 
31-31-03 W godz. 16-23

G-5723

SAMOTNA, poszukuje M-2. 
Tel. 22-43-23. G-5736

DWA mieszkania, zamienię 
na Jedno dwupokojowe. tyl 
ko Gdynia. Tel. 20-55-78.

S-2138

WEJHEROWO - Nanlce 
M-4, dwupokojowe. 44 m 
kw. (działka warzywna bli 
sko domu) zamienię na pc 
dobre lub większe w Trój 
mieście. Oferty 2948, UPT, 
8J-701 Sopot 1.

MIESZKANIE trzypoko­
jowe z telefonem — pilnie 
kupię Tel. 20-16-02. S-3707

PŁYWAJĄCY, wynajmie 
M-2 w Gdyr* lub Sopocie, 
chętnie r. telefonem Tel. 
20-52-5*, W go dl 12—14

S-2179

SZCZECIN. M-5, 77 m kw., 
nowe. zami enię na mniej­
sze. Tel Gdańsk 81-82-79.

G-574«

KURTKĘ z lisów srebr­
nych. Tel. grzecznościowy 
5" 45-22. pc 15. G-5I2,

OBRĄCZKI. Tel. 31 26-84.
G-54

MELUZYNA, „Aria”, Przy­
morze,, Kołobrzeska 47 C-16.

G-5793

OWCZ A.RKI niemieckie,
czarne, podpalane — sucz­
ki, 10-t,ygodniowe. Cewice 
taj. 1M-82 kierunkowy z 
Trójmiasta 62 G-370

KOLUMNY 100 W. Tel. 52- 
95-19. G-5808

OBRĄCZKI Tel. 20-62-62.
G-5813

Serwis Przyrządów Pomiarowych 
„MERASFRW-2’*

SOPOT, ul. Łokietka 36 telefon 91-34-81

WYNAJMIE LUB ZAKUPI
O pomieszczenia o powierzchni 150 do 300 m kw. 

na działalność jerwisową i adminiatracyjną,
K-ms

PRALKĘ automatyczną, no 
wą, produkcji RFN Tel. 
22-48-54 S-2156

RUBIN 714, narty. Tel. 20- 
75-05. G-5931

PRALKĘ automatyczną no 
wą, czeską. Oferty 5P58 3iu 
ro Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.

Zakłady Radiowe „RADMOR" w Gdyni 

v ZATRUDNIĄ
ze skieiowaniem c Wydziału Zatrudnienia w Gdyni

NASTĘPUJĄCYCH PRACOWNIKÓW:
• wartowników — wykształcenie podstawowe
9 galwanizerów ew. przyuczenie — wykształceni* 

zasadnicze lub podstawowe 
ftp inżynierów lub techników mechaników
• montera ukI eleatronlcznych — przyuczenie — 

tylko dla kooiet — wykształcenie podet

Zgłoszenia osobiste w dziale osobowym zakładu 
— Gdyma-Grabówek. ul. Hutnicza 9.

Obowiązuje aktualny wpis w dowodzie osobi­
stym i legitymacji ubezpieczeniowej

K-722

KURTKĘ z lisów 
kich. Tel. 51-23-94.

niebies-
S-3703

SZAFĘ kombinowaną, fote 
.e, wersalkę — tanio. Tel 
51-71-34. S-3701

DRZWI balkonowe, pokojo 
we krzesła, leżanka składa 
na, szafka zlewozmywaka, 
wersalka, wata szklana. Tel. 
«-89-91. G-587I

KOLUMNY 70 W 
cja. Tel. 52-33-92.

g varan 
G-5967

MOTORYZACYJNE

FIATA Mira flor! 131 S, 1978 
rok (listopad) poj. 1300 ;m 
sześć., sp-zedam Sopot-3ro 
dwino (parking strzeżony).

G-5755

ŁADA 1500, sKładak. 1882 r., 
silnik i blachy nowe, sprze 
dam. Gdynla-Chylonla, No 
wodworsklego 22. s 2i57

FIATA 126p. nowego, sprze 
dam. Tel. 78-34-55 w godz. 
17—20. S-2182

NIERUCHOMOŚCI

Przedsiębiorstwo Produkcji i Montażu 
Urządzeń Elektrycznych Budownictwa 

„HLEKTROMONTAŹ"
Gdańsk, ul. Chmielna 26 28

OGŁASZA KONKURS na stanowisko

0 t-cy dyrektora do spraw pracowniczych 
i ekonomicznych.

Wymagane kwalifikacje:
— wykształcenie — wyższe ekonomiczne kierunek 

ekonomika przemysłu
— staż pracy — 8 lat w komórkach eaonomic*- 

nyeh i finansowo-księgowych w tym: 5 lat n» 
stanowiskach kierowniczych w przedsiębior­
stwach budowlano-montażowych.

Wymagany wiek od 38 do 50 lat.

Oferty przejmuje oraz Informacji udziela główny 
specjalista ds organizacyjnych i pracowniczych 
PPiMUEB „Elekt: omontaż”, Gdańsk, ul. Chmielna 
26/28, pokój nr 16, tel. 31-48-66 w. 16. Do oierty na­
leży dołączyć dokumenty świadczące o posiadaniu 

ww. kwalifiKacjl.
K-1118

KUPIĘ

PŁYTY gramofonowe, daw 
näejsze przeboje. Ttił 51- 

M-74. G-4439

AGREGATY lodówkowe, 
uszkodzone skupujemy. Tel. 
51-70-91, * G-Z98C

BONY PKO Tel. «2-16-53. 
______________________G-5697
BONY PKO. Tel, 32-31-29- 

G-5390
WEŁNĘ, mohair. Tel, 32- 
13-78, po lfl. G 5901

SEGMENT mieszkalny w 
Gdańsku, sprzedam. Tel, 
Wrocław 61-95-10. G-436?

DOMEK jednorodzinny, po 
mieszczenie na warsztat lub 
mieszkanie, garaż, sprze­
dam. Gdynia-Witomlno tel. 
24-04-57, G-5778

DZIAŁKĘ budowlaną w 
Trójmieście — zdecydowa­
nie kupię Tel. 34-61-78.

G-8337

DZIAŁK Ę budowlana w 
Trójmieście. powyżej 700 
m kw,, kupię. Oferty 1649, 
UF"” 81-301 Gdynia 1.

Wojewódzki Urząd Poczty w Gdańsku

- ogłasza przetarg nieograniczony
na wykonanie robót 

REMONTOWO-BUDOWLANYCH:
® instalacji u o., wod.-kan,, elektrycznych, dekar- 

skich, murarsko-ty. karskich, posadzkowych, sto- 
larsl Ich i malarskich w niżej wyszczególnio­
nych obiektach poczty:

w GdańsKu przy ul. Długiej 23/28, w Gdyni ul 
10 Lutego 10, w urzędach pocztowo-telekom w 
£ pocie. Wejherowie, Pucku. Kartuzach, Kioście- 
rzynie. Starogardzie Gd., Tczewie 1 Pruszczu Go.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze 1 prywatne.

Terrain składania ofert z podaniem sposobu wy 
cen robót remontowo-budowlanych do dnia 3.0? 
1983 r.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 7.03.1 a83 r. 
Zastrzega sic prawo dowoinegó wyboru oferenta 

lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn.
K-1417

POLSKIE KOLEJE PAŃSTWOWE 
Zakłady Naprawcze Taboru Kolejowego 
„Gdańsk” w Gdańsku, ul. fśennicka 25

ZATRUDNIĄ
ze skierowaniem z Wydziału Zatrudnienia 1 Spraw 

Socjalnych Urzędu Miejskiego

następujących pracowników:
• techników mechaników
ftft technika budowlanego z uprawnieniami 
HP ślusarzy
• spawaczy elektrycznych i gazowych 
C malarzy konstrukcji stalowych
9 wykwalifikowanych pracowników do grupy re­

montowo-budowlanej
• opera‘oiów suwnic, przesuwnie 1 dźwigów
• robotników niewykwalifikowanych (kobiety i 

mężczyźni)
# chłopców w wieku 17-18 lat do Dochodzącego 

Ochotniczego Hufca Pracy
• wartowników straży przemysłowej.

Oprócz wynagrodzenia zasadniczego 1 premii za­
kład zapewnia:

— 80-proc. zniżkę na koleje
— 12 bezpłatnych biletów dla pracownika
— 3 bezpłatne bilety dla rodziny pracownika
— bezpłatną opiekę lekarską
— bezpłatny przewóz okopowizny
— umundurowanie (ekwiwalent)
— deputat wegloww
— nagrody jubileuszowe
— po roku nienagannej pracy istnieje możliwość 

uzyskania bezDłatnego biletu kolejowego do
państw zrzeszonych w unii kolejowej.

Zakłady wytężają zgodę na przejście za porczu 
miemerr, przrdsiębiorstw-

Zainteresowanych prosimy o zgłaszanie się do 
Działu Kadr i Szkolenia Zawodowego w ZNiK 
„Gdańsk”

Warunki pracy 1 płacy do omówienia na miej­
scu

Konieczne ją aktualne wpisy w lt fkymaeji ubea- 
pieczenlowej i dowodzie osoWstym,

fc-1056
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*'" ', stan budowy szpitala na Zaspie 
* Założenia modernizacyjne starych dzielnic Gdańska 

tematem posiedzenia Kälegium Wojewody

“V, , 'S

Porzqdki wokół Ratusza Głównomiejskiego. ent. R. Pietrzak i
Sygnały i odpowiedzi

31^5-17
Cl Skargi, że gdzieś tam 

zalana sq piwnica brudami 
ściekowymi co pewien czas 
powtarzają się. W trakcie 
naszych interwencji, z re­
guły wyjaśnia się że wino­
wajcami sq sami lokatorzy, 
bardzo często traktując wła­
sne wc czy zlew kuchenny, 
jak kanał burzowy, który pra 
wie wszystko przyjmie. Do­
brze, jeśli wyciągane są z 
tęgo jakieś wnioski na przy 
szłość, ale i to dalekie jest 
od reguły. Wczoraj zgłoszo­
no nam zalane piwnice — 
i to od dłuższego czasu w 
budynku przy ul. Chałubiń­
skiego 10 A w Gdańsku — 
Chełmie.

Przyczyna, jak się okazało, 
zupełnie nietypowa: błąd w 
sztuce budowlanej. Dyskusja 
— na temat tego, co należy 
teraz robić trwała — jak nam 
zdradził kierownik Działu 
Technicznego przy tamtej­
szym ROM — bardzo długo. 
Ale oto dobiegła owocnie koń 
ca. Właśnie wczoraj przystą 
piono do rozKopywania wy­
brakowanej części fundamen 
tu Trudno się łudzić, że u- 
sterkę da się usunąć w cią­
gu jednego dnia. Z pewnoś­
cią potrwa to co najmniej pa 
re dni ale i tak cieszyć się 

że sprawa doczeka­
ła się finału.

Mniej wiecej od tygo- 
')n:cr w mieszkaniach bu­
dynku przy ul. Wita Stwosza 
13 w Oliwie kaloryfery nie 

nawet letnie. Maleńka po­
prawa daje sie zauważyć 
miedzy 7 a 10 wieczorem. To 
^Hnak nie poprawia tempe- 
*d?i.jrv w mieszkaniach.

Skontaktowaliśmy się z za- 
nteresowaną administracją 
dest nia GAM) i tam dowie- 
^zibtiśmy sie, że dzieje się 
ł.ot Donieważ właśnie teraz, 
-»«»hgwo, nastąpiła awaria 

z dwóch kotłów lo- 
’"Ur.ej kotłowni. Od razu 
"rzv>łnoiono do remontu ale 
musi to jeszcze potrwać parę 
■Jni. W tym jednakże tvqo- 
-«-iin nieć będzie naprawiony

vodowmn zacznie grzać 
'■'dnn parą jeszcze w tym ty 
' - J*Pu.

9 Gdy chodzi o ciepło, 
nie najlepiej dzieje się też 
v budynku przy ul. Jesiono­
wej 18 A we Wrzeszczu. 
Temperatura nie przekracza 
15—16 stopni. Owszem było 
lepiej, co podkreślają —■ 
nwoii ścisłości — autorzy 
skargi — ale tylko przez 
oarę dni: po kontroli doko­
nanej przez komisje z OPFC

Kierownik Zakładu Energe 
fvki Cieplnej Nr 3 we Wrze­
szczu obiecał nam skaraą 
bliżej -się zainteresować. Je­
śli okaże się, że można ten

»tan poprawić przekraczając 
nawet ogrzewniczą normę, 
spróbują to uczynić. Wygląda 
jednak na to, że w mieszka­
niach, przyndjmniej niektó­
rych, jest za mało grzejni­
ków. O doinstalowaniu no­
wych można będzie pomy­
śleć jednak dopiero latem.

O Sklep spożywczy przy 
ul. Marynaiki Polskiej, 
Gdańsk-Zielony Trójkąt, nor­
malnie jest otwierany o go­
dzinie 6 rano, a zamykany o 
17. I co do tego zwyczaju 
mieszkańcy osiedla nie wno­
szą uwag. Ostatnio jednak 
sklep zamyka się już o go­
dzinie 14. Oznacza to, że 
jeśli ktoś z mieszkańców 
zapomniał czegoś kupić w 
śródmieściu, nie może być 
mowy o uzupełnieniu zaku­
pów po powrocie z pracy. 
Stąd proDozycja, ażeby go­
dziny handlowama skracać 
raczej rano. Do 17 sklep 
milsi być czynny.
9 Do rozkopu ulicznego 

przy ul. Wyzwolenia 17 w 
Nowym Porcie, o którym pi­
saliśmy w ubiegły czwartek 
—• przyznało sie Przeds. 
Wodociągów i Kanclizacji, 
Zakład Sieci. Prace musiano 
przerwać z uwagi na konie­
czność natychmiastowego re 
montu sieci wodociągowej w 
centrum Gdańska. Groziło 
pęknięciem c!agu. W tej cnw> 
li prace dob!enłv końca ł e- 
kipa będzie mogła wrócić na 
ul. Wvzwolenia.

Na koleina sygnały czeka­
my, jak zwykle, między godz. 
11, a 13.

O tsfm 
b ,arto wiedzieć

% Komisja Muzykologiczna 
Wydziału I GTN zaprasza dziś 
o godz. 17 do sali przy Giodz 
kiej 12 w Gdańsku, na odczyt 
dr B. Zakr^ewskiej-Nikipor- 
czyk pt. Szczecin, Koszalin, 
Gdańsk, Elbląg. Królewiec — 
jako główne ośrodk i pomor­
skiego ruchu koncertowego w 
latach 1815—1920”.

O Dziś o godz. 1« w KMP1K 
przy ul. Długiej 35 — red. 
Jerzy Mlciński mówić .będzie 
na temat: „50 lat „MORZA”
dla morza”.
^ 23 bm. o godz 13 w śwlel 

licy Szpitala Miejskiego w 
Gdyni odbędzie się posiedze­
nie naukowe Polskiego Tow. 
Lekarskiego — koła w C-dynl, 
na którym prof, dr W. Gro­
madzki wygłosi reierat „Wnios 
ki z analizy czynników przy­
czynowych stanów z ograniczę 
nia płodności”.
• Klub PAX przy ul. Ma­

riackiej 48 w Gdańsku zapra­
sza 24 bm. o godz. 17 na spot 
kanie z wiceprzewodniczącym 
TRK PRON — Wincentym 
Lewandowskim.
0 Komisja Turystyki Gór­

skiej Oddziału Morshjegj 
PTTK w Gdyni organizuje 
kurs przodowników turystyki 
górskiej. Zajęcia rozpocz H się 
24 bm. o godz. 17 w Klubie 
Turysty. Informacje 1 zapisy 
w dziale programowym Oddzia 
lu Morskiego PTTK w Gdy 
ni, ul. 3 Maja 27, tel. 21-80-98.

0 Członkowie Związku Inwa 
lidów Wojennych w Gdyni 
proszeni są o pilne zgłoszenie 
się do biura przy ul. Święto­
jańskiej 3 po odbiór bonów 
żywnościowych.
' O Dziś o godz. 16 30 w sa’.i 
wykładowej BWA w Sopocie 
(Powstańców Warszawy 2) od 
będzie się wykład pt. „Współ 
czesna sztuka polska”.

OLA A wczorajszym po- 
siedzeniu Kolegium 

* ^ Wojewody w Gdań­
sku omówiono zadania dla 
aaministracji państwowej 
wynikające z oorad Wo­
jewódzkiej Konferencji 
Sprawozdawczej PZPR.

Problemy szkolnictwa, 
budownictwa mieszkanio­
wego, komunikacji i zwal­
czania spekulacji zgłoszo­
ne podczas oorad zostały 
włączone do programu 
działania Urzędu Woje­
wódzkiego i do planu spo 
łeczno-gospodarczego re­
gionu gdańskiego.

Następnym tematem po­
siedzenia kolegium była 
ocena postępu prac buao- 
wlano-montażowych 1 or­
ganizacyjnych przy budo­
wie i uruchomieniu szp:- 
tala na Zaspie oraz obiek 
tów mu towarzyszących. 
Inwestycja ta realizowana 
jest 8 rok. przez trzeciego 
z kolei generalnego wy­
konawcę. Zaawansowanie 
robót jak i bieżące zain­
teresowanie inwestora
wskazuje na to, że szpital 
jako całość powinien zo­
stać nrzekazany do »żytka 
z końcem roku 1984. Jest 
już czynna kotłownia, za 
kilka tygodni zostanie od­
dana pralnia i dc końca

Z okazji 700-lecia Sopotu

Konkurs literacki
Wydział Kultury i Sztuki 

UM w Sopocie, Miejska 
Biblioteka Publiczna im, J. 
Wybickiego oraz Towarzys­
two Przyjaciół Sopotu o- 
głaszają konkurs literacki z 
okazji 700-lecia istnienia 
in>asta. Odbędzie s ę on w 
trzech kategoriach: małych 
form prozatorskich (nowe­
la, opowiadanie, esej, hu­
moreska, etc.), utworów pc 
etyckich (wiersz, poemat, 
etc.) oraz wspomnień (pa­
miętnik, dziennik).

Prace — w trzech egzem 
plarzach maszynopisu, opal 
rzone godłem wraz z koper 
tą zawierającą informacje 
o autorze (imię, nazwisko, 
adres) — skłaaać można do 
31 sierpnia br. Przestać je 
należy do Miejskiej Biblio­
teki Publicznej w Sopocie, 
81-706 Sopot, ul. Obrońców 
Westerplatte 6. Każdy z u- 
czestników nadesłać może 
dowolną ilość prac. Obję­
tość utworów prozatorskich 
nie powinna przekraczać 
12 stron znormalizowanego 
maszynopisu.

Konkurs zostan-e roz­
strzygnięty w październiku

Niedzielny spacer po Bałtyku
Zorganizowany w pono­

wie luiago br. przez Pols­
ką Żeglugę Bałtycką nie­
dzielny rejs promem Si­
lesia” cieszył się dużym za

, Gdański 
Teatr Uliczny

ÜUAXSKI TEATR ULICZNY 
— działający obecnie przy O- 
siedlowym Domu Kultury w 
Gdańsku-Suchaninie oraz Do­
mu Harcerza w Gdańsku — 
zaprasza do współpracy amato 
rów posiadających odpowied­
nie predyspozycje i praktykę 
artystyczną (np. teatr, muzy­
ka, śpiew, pantomima, gimna 
styka art., iluzja, itp.). Ponadto 
powstające przy teatrze ulicz­
nym karnawałowe STUDIO KO 
ME DII DELL'ARTE przyjmu­
je młodzież 1 dorosłych zain­
teresowanych teatralno-karna- 
wałowa działalnością komicz­
ną.

Zapisy 1 informacje w ponie 
działki (godz. i7 20) w sali tea 
tralnej Domu Harcerza u’ Za 
Mura-nl 1-10 oraz we wtorki i 
piątki (godz 16—20) w Osiedlo 
wvm Domu Kultury na Sucha 
nlnle ul. Piecewska 2.

interesowaniem mieszkań 
ców Trójmiasta. W związ­
ku z tym PŻB zaprasza na 
kolejny spacer na pokła­
dzie promu, który odbędzie 
się w najbliższą niedzielę, 
27 bm. w godz. 10-15.30. 
Organizatorzy rejsu zapew 
nia ją podatkowe atrakcje 
jego uczestnikom, takie jak 
występ artystyczny, pro­
jekcje filmów dla dzieci, 
udostępnienie kasyna gry 
io ruletkę. Polecają rów­
nież urozmaicone oferty ga 
st^onomii promowej.

Na niedzielny rejs pro­
mem „Silesia” PŻB zapra­
sza cale rodziny, oferując 
dzieciom do lat 6 bezpłat­
ny wstęp, natomiast dzie­
ci od 7 do 12 lat skorzy­
stać mogą ze zniżki. Zgło­
szenia oraz szczegółowe py 
tania dotyczące imprezy 
prosimy kierować do Mor 
skieao Biura Podróży PŻB 
w Gdyni przy ul. Święto­
jańskiej 132, tel. 20-87-61 
lub do Oadzialu Biura Pod 
róży „Orbis” w Gdańsku 
przy ul. Łagiewniki, tel. 
31-56-31 wewn, 18-09.

4 Cier

br., przez jury w składzie: 
Jerzy Afanasjew, Lesław 
Fuomaga, Eugenia Kocha­
nowska, Krzysztof K. Stolz 
i Stanisław Gostkowski.

Przewidziano nagrody pie 
niężne w wysokości od 10 
tyis. zł do 5 tys. — w gru- 
p;e utworów prozatorskich, 
od 7 tys. zł do 3 tys zł — 
w przypadku utworów po­
etyckich i od 8 tyis. zł do 
4 tys, w kategorii wspom- 
n en Iowę j oraz wvróżmenia 
— od 1000 do 2000 zł.

Odwołane loty 
do Katowic

Polskie Linie Lotnicze 
„Lot” informują o odwoła­
niu rejsów do Katowic w 
dniach 28.02 do 25 marca 
br.

Rejsy powrotne są rów­
nież odwołane. Komunika­
cja i Katowicami możliwa 
jest tranzytem przez War­
szawę.

Zamiast tramwaju
-autobus

Dyrekcja WÜK w Gdań­
sku zawiadamia, że w 
związku z robotami torowy 
mi prowadzonymi w nocy 
z dnia 22 na 23 bm. za 
tramwaje linii 90 od ul. 
Ułańskiej do Stogów będzie 
kursował autobus. Autobus 
od Przeróbki do Stogów bę 
dzie jechał ul. Bajki, Sień 
ną.

czerwca Pr. — przychód- 1 
nia lekarska. Ustalenia 
prezydenta Gdańska % fir 
mami budowlanymi prze­
dłużające ich wkład w bu 
dowę najważniejszej części 
szpitala tzw. .bloku łóżko­
wego urealniają termin 
ukończenia budowy szpita 
la na Zaspie. Wyaział 
Zdrowia i Opieki Społecz­
nej Urzędu Wojewódzkie­
go wspólnie z Kuratorium 
Oświaty i Wychowania po 
dejmują niezbędne kroki 
celem przygotowania i 
skompletowania kadry pie 
lęgniarskiej i lekarzy oraz 
zapewnienia im mieszkań.

Następnie założenia mo­
dernizacyjne w starych 
dzielnicach m es z kanto­
wy eh Gdańska, stan obec­
ny i możliwości poprawy 
sytuacji przedstawił człon 
kom kolegium prezydent 
Gdańska. Spośród ponad 8 
tys. budynków mieszkal­
nych będących w dyspozy 
cji władz miejskich prze­
szło 70 proc. zasobów to 
obiekty o złym i ^bardzo 
złym . stanie technicznym. 
Przedsiębiorstwa gospo­
darki mieszkaniowej od 
urawie 20 lat nie ctrzymy 
Avały nowych budynków i 
nie wypracowały odpowie 
dnich struktur zapewniają

cycn przeprowadzenie re­
montów bieżących 1 kapi­
talnych. Brakuje nadal fa 
chowców tej branży — zdu 
nów, dekarzy, stolarzy, mu 
rarzy. Powoduje to dalszą 
dekapitalizację budynków 
i wzrost liczby obiektów 
przeznaczonych do rozbiór 
ki. Prezydent Gdańska po 
djął iv tej sprawie szereg 
konkretnych działań, m. 
in. przewiduje się utwo­
rzenie przedsiębiorstw re­
montowych z załogą spec­
jalistów przy minimalnym 
zatrudnieniu administracji. 
Nastąpi wdrożenie progra­
mu wyburzeń w Gdańsku: 
na Oruni i na ul. Kartus­
kiej, gdzie będzie 6ię bu­

dować na ich miejscu tzw. 
plomby.

Na zakończenie przedło­
żono kolegium informację 
o postępie robót przy uję­
ciu wody w Straszynie. 
Oceniono również przebieg 
prac w tzw. strefie ochror 
nej stwierdzając, że są 
one opóźnione. Zarówno in 
westor, jakim są władze 
miejskie jak. i spółki wod­
ne działające na terenie 
strefy ochronnej Raduni, 
muszą bardziej energicznie 
przystąpić do realizacji u- 
staleń z I960 roku, aby 
Gdańsk otrzymał w termi­
nie wodę z ujęcia w Stra­
szynie.

J.Ł.

Co, gdzie, kiedyż
I Teatry I

GDAŃSK, Opera 1 FUnar- 
monia Bałtycka, Polski Teatr 
Tańca — Balet Poznański, g. 
19. „Wybrzeże", Szkarłatna 
wyspa, g. 19.

SOPOT. Kameralny, Gościn­
ne występy w Teatrze w El­
blągu.

GDYNIA, Dramatyczny, Ro­
dzina, g. 19. Muzyczny, Jano­
sik czyli na szkle malowane, 
g. 19 (duża scena). i

Młodzież — gośćmi
podchorążych WSMW
Wyższa Szkoła Marynar­

ki Wojennej im. Bohaterów 
Westerplatte w Gd .'mi od 
szeregu Lat kilka razy w 
noku organizuje Dzień 
Otwartej Uczelni w ra- 
match tzw. Dni Otwartych 
Koszar. Miniona nieuzieia drziolali im jednocześnie

niew Z iłtek, oosm. pode hor 
Leszek vWendäicid, bos.-n 
poccno.r. Piotr Kowalik, 
mat poacher. Andrzej KŁo- 
szewiskri. i Dodchc-r. JaceK 
Ochman, Oprowadzając 
swoich gości po uczelni u

była pierwszym z kilku 
przewidzianych w roku b.e 
żącym. raku obchodów ju­
ta leuiszu 40-iecLa Ludowego 
Wojska Polskiego Dn.em 
Otwartej Uczelni. Inicja­
torem i organ izaiorem tego 
przedsięwzięcia była uczel­
nia,na organizacja ZSMP.

Od wczesnych godzin ran 
nych do marnnairskiej u- 
czelni przybywała młodzież 
z Trójmiasta i z głębi kra­
ju. Wielu pośród przyby­
łych młodych chłopców to 
potencjalni kandydaci na 
żołn ierzy zawodowych.

Grucom towarzyszyli pod 
chorążowie m.in. ocsm 
pode nor. Wojciech Pałka, 
bosm. podeh-or. Wiktor Woj 
cieszas. bos. podebor. Zbig-
r?—nr t ~spannuiMMM

Z działalności SO
W Sopocie w siedzibie 

Stronnictwa Demokratycz 
nego odbyło się posiedze­
nie Komisji Współdziała­
nia PZPR, ZSL i SD, na 
którym omówiono m. in 
działania SD na rzecz 
PRON. Wysoko oceniono 
deklarację przedstawioną 
ostatnio do dyskusji przez 
Tymczasową Radę Krajo­
wą PRGN-

Komisja 'Współdziałania 
oceniła także aktualny 
stan przygotowań do rozpo 
czynającej się vt srótce 700 
rocznicy Sopotu.

szczegółow ych informacji o 
warunkach przyjęć i prze 
biegu naulki w WSMW. Pod 
czas pobytu w Wyż. Szkole 
Marynarki Wojennej mło­
dzi * goście podchorążych 
poznali historię Ludowego 
Wojska Polskiego, Marynar 
ki Wojennej, w tym także 
historię i współczesność ma 
rymarskiej uczelni. Z sah 
tradycji trasa zwiedzania 
prowadziła przez liczne ga­
binety specjalistyczne jak: 
łączność, i obserwacji te 
chnicznej, urządzeń nawi­
gacyjnych. laboratoria: ma 
newrowaniä okrętami, zwal 
czania okrętów podwod­
nych, elektroniki i elektro­
techniki okrętowej oraz bi­
blioteką naukową, ośrodek 
obliczeniowy i o-kręty szkol 
ne.

Zwiedzający wysoko oce 
mali wyposażenie gabinetów 
i laboratoriów, oraz biblio 
teki naukowej i omęiów 
szicolnycn.

Goście podchorążych mle 
li okazję do lepszego pozna­
nia problem; tyki obronnej, 
a zarazem zapoznali się 
warunkami kształcenia of i 
cerów Marynarki Wojen­
nej.

Dodatkową atrakcją dla 
zwiedzających były filmy o 
Marynarce 'Wojennej oraz 
koncert marynarskiego zes­
połu „Kabestan” z ORP 
„Warszawa” pod kierownic­
twem st. mar. Marka Ru­
rarza. 1 (mk)

Mistrzyni makijażu

Pp trze b uje s z 
pmmąezy-zoreb!

PGM Gflańsk-Śródmieście poszykuje...
ZAMIESZCZAM'7 dziś informację o możliwości po- 

ajęcia pracy w Przedsiębiorstwie Gospodarni Mie­
szkaniowej Griańsk-Sródmieście. PotrzeDuje ono: 

dozorcow-sprzątaczy, gospodarzy domow oraz dekarzy- 
blacharzy i zdunów. A oto warunki zatruanienia.

PGM gotowe jest przyjąć co najmniej 20 dozorców- 
sprzątaczy, przede wszystkim na półetacie. Zajęcia tego 
podjąć się więc mogą emeryci bądź renciści, kobiety nie 
pracujące zawodowo, a także osoby pragnące uzyskać do­
datkowe źródło zarobków. Wysokość płacy określa w tym 
przypadku Układ Zbiorowy Pracowników Gospodarki Ko­
munalnej i Mieszkaniowej, przy czym zarobki uzależnione 
są od wielkości sprzątanej powierzchni. Osoba pracująca 
w pełnym wymiarze godzin i odpowiadająca za 5 tys. m 
kw. (w razie zatrudnienia na całym etacie powierza się 
jej bowiem ponad 3 tys. m kw.) zarabia ze wszystkimi 
dodatkami (za pielęgnację zieleni, za sprzątanie w wa­
runkach zimowych itp.) ok. 14 tys. zt. Daje to orientację 
o zarobku pófetatowca.

PGM Gdańsk-Sródmieście chętnie zatrudni również go­
spodarzy domów, których obowiązkiem jest dokonywanie 
pewnych drobnych napraw w budynku. O ile zatem w 
stosunku do przyszłych dozorców-sprzątaczy nie ma wy­
magań co do przygotowania zawodowego, to w przypad­
ku gospodarzy aomów pożądana jest znajomość rzemio­
sła, np. stolarki, ślusarstwa czy ciesielstwa. Gospodarze 
domów (potrzeDa ich ok. 10) pracować mogą w niepeł­
nym wymiarze godzin. W przypadku emerytów możliwe 
jest zatrudnienie okresowe na kilka miesięcy aż do wy 
czerpania limitu zarobków określonego przez ZUS w skali 
rocznej. Płaca wg stawek godzinowych (20—38 zł) -f- 50 
proc. premii.

PGM zgłasza także zapotrzebowanie na dekarzy-bto- 
charzy i zdunów,'ktorycn przyjmie nawet na ćwierć etatu 
w dowolnych godzinach. W tych specjalnościach przewi­
duje się wysokie — 60-proc. premie.

Wszyscy zainteresowani ofertą PGM winni zgłaszać s'ę 
w dziale kadr przedsiębiorstwa, w Gdańsku przy ul. Po­
wstańców Warszawskich 23. (aj)

SOPOT, Grand Hotel, Kon­
cert Orkiestry Kameralnej 
Wojciecha Rajskiego, g. 18.

zea

W gdańskiej „Lutrii”
Futrzarska Spółdzielnia Pracy „Lutria” w Gdań­

sku, z 220-osobową załogą wykwalifikowanych gar­
barzy i kuśnierzy, działa juz ponad 32 łata. Spół­
dzielnia dysponuje wtasną garbarnią oraz 7 zakła­
dami kuśnierskimi, zlokalizowanymi we Wrzeszczu, 
Oliwie, Zaspie, Przymorzu, Przeróbce i w Gdyni. 
Posiada także 1 punkt przyjęć i usług garbarskich 
we Wrzeszczu przy ul. Kościuszki 47.

O umiejętnościach pra­
cowników Fryzjersko-Kos- 
metycznej Spółdzielni Pra 
cy w Gdyni pisaliśmy już 
przy okazji organizowa ■ 
nych przez nich pokazów 
fryzur i makijażu. Gdyń­
scy fachowcy obu wspom­
nianych dziedzin uczestni­
czyli kilkakrotnie w ogól­
nopolskich i międzynarodo 
wych konkursach, zalicza­
jąc się często do grona 
zwycięzców. Kolejne laury 
dla spółdzielni zdobyła nie 
dawno Iwona Zielińska — 
kosmetyczka z zakładu u- 
siugowego nr 4 w Gdvni, 
przy- ul. Świętojańskiej 
46. Zajęła oną pierwsze 
miejsce w Ogólnopolskim

Konkursie Kosmetycznym 
Spółdzielczości Pracy, któ­
ry odbył się w połowie 
lutego br. w Krakowie.

Jako mistrzyni Polski pa 
ni Iwona Zielińska repre­
zentować będzie nasz kraj, 
a jednocześnie macierzystą 
spółdzielnię w Gdyni na 
Międzynarodowym Konkur 
sie Fryzjersko-Kosmeiycz- 
nym o Puchar Przyjaźni, 
w którym udział wezmą 
^fachowcy ze wsz stkich 
państw socjalistycznych. 
Turniej ten odbęazie się 
w maju br. w stolic^ Mon 
golii. Życzymy naszej re­
prezentantce kolejnego 
zwycięstwa!

Cier

Gdańska „Lutria” wyko­
nuje na zaopatrzenie rynku 
damskie futra i kurtki ze 
skór króliczych, owczych 
i nutrii a także kołnierze, 
czapki i kurtki pokrywane 
tkaninami z podbojem fu­
trzanym. no i wciąż modne 
Kożuchy, produkowane rów 
nież, na eksport.

Jeśli chodzi o surowiec, 
to zaopatrzenie w skóry 
królicze i nutrii znacznie 
się poprawiło’, zwłaszcza w 
II półroczu 1982 r., nato­
miast w dalszym ciągu jest 
za mało skór owczych, po­
chodzących głównie z im­
portu.

Spółdzielnia w poważ­
nym stopniu wykorzystuje 
też odpady, z których wy­
konuje poduszki dekoracyj­
ne, narzuty na tapczany, 
dywaniki klejone na, płót­
nie, pokrowce na siedzenia 
w »amochodzie itd.

Gdańska- „Lutnia” świad­
czy usługi garbarskie dla 
ludności regionów północ­
nych Polski. Niestety, z u- 
wagi na szczupłość pomiesz 
czeń, a tym samym brak 
możliwości zainstalowania 
nowoczesnych maszyn, rea­
lizacja wszystkich zamó­
wień nil udaje się.

— Chcielibyśmy zbudo­
wać nowoczesny zakład — 
mówi Bogdan Kęska, z-ca

prezesa dts. technicznych — 
który by ni-e zagraz d śro­
dowisku naturalnemu, za­
pewniał dobre wanunik: pra 
cy zacodjze i pozwalał w 
pełni wywiązywać się z na­
kładanych na spółdzielnię 
zadań. Ostatnio władze te­
renowe zaproponowały 
nam lokalizację pod budo­
wę garbarni w Gdańsku- 
Rudnikach przy ul. Miałki 
Szlak, która nam w pełni 
odpowiada. Wszczęl.śmy 
więc już przygotowania do 
formalnego uzyskania de­
cyzji lokalizacyjnej, a w 
dalszej kolejności — przy­
stąpimy do prac projekto­
wych i realizacji inwesty­
cji.

Przewidywany koszt bu­
dowy zakładu wyniesie ok. 
200 min zł, a termin jej 
ukończenia planowany jest 
w 1986 roku. M.E.

Brahms w Filharmonii Bałtyckiej
jBS.'T IEMAL doKladnie w 
[yŁJ przeddzień wyjazau z 

TB zespołem Filharmonii 
Narodowej na podhó.i 

zachodniej Europi KrzysztoJ 
Oakowica przybył do Gd ńs. 
ka, by z Filharmonia .Bałtyc­
ką pod batuta amerykańskie­
go dyrygenta Jamesa Tuggle 
wykonać w piątek, 18 [ul‘-go 
br. Koncert skrzypcowy D-dur 
op. 7T*vJana Brahmsa. Jest te 
w literaturze muzycznej jed­
na z najtrudniejszych p«zycjl. 
Problemy techniczne. Jakimi 
koncert jest naszpikowany są 
naprawdę wvjatkowe. To dzie 
lo Jest najwyższy nn spraw­
dzianem dla solisty? je, 
go możliwości technicznych 1 
interpretacy jn y ch.

Krzysztol Jakowicz ta jkrzy 
ńek najwyższej klasy, 7 Każ­
dego taktu, i każdego dźwię­

ku widoczna była Jak n* dło 
ni znakomita znajomość dzie­
ła 1 noskonałe jego rozumie­
nie. Brahms — ten zaplątany 
w romantyzmie klasvk, fa­
natyczny wielbiciel Reethove- 
na wj maga od twego inter­
pretatora głębokiej analizy at 
woru i całkowitego zespolenia 
się z t>im. Takiego wła»n;e tn. 
terpretato-a znalazł stary 
mistrz w osobie K zysztofa 
jŁkowieza. Swą wielKą wir­
tuozerię podkreślił Jakowicz 
bisami: fragmentem ,Sonaty
na skrzypce solo5' Eugńne Ys- 
saya 1 „Kaprysem’ Nieolo 
Paganiniego. Przy okazji: dwa 
słowa o YsSajptt, bo to nieczę­
sto spotykany na naszych e- 
stradach koncertowych komp® 
zytor. Belg. żyjący na przełc 
mie dwu stuleci (1858-1931), 
SKrzy pek przei pewien czai

nawet uczeń Henryka Wie­
niawskiego w BrUH.sc li. By! 
przede wszystkim wirtuo/.em 
solistą, póżnjej dyrygentem. 
Dorobek kompozytorski nie­
wielki aie liczący si* w lite­
raturze skrzypcowej. Drugim 
punktem płatkowego koncer 
tu była I Symfonia c-moll 
Brahnisó. Dzieło monumen­
talne. dostojne, wspanjałe bę 
dące hołdem złożonym Beetho 
yettowl. Interesujące tą dzie­
je tego utworu. Część I napi­
sał Brarnns mając lat 29. A łe 
reszta — „.zez 15 lat pozo­
stawała zaledwie w i zkicach. 
Dopiero i listopada 1878 roku 
a w.ęc gdy kompozytor miał 
już 43 lata — odbyło się prawy 
konanie dzieła.

Gość ze Stanów TJednoczo. 
nych, młody dyrygent James 
Tuggie (o którym niewiele

wiem, no i niby skąd? — prze 
cie nie z programów ofero­
wanych przez FB) — poprowa 
dził gdańską orkiestrę gładko 
i z galanteria.

Jakim dyrygentem jest Ja­
mes Tuggle? — Przede wszy­
stkim niezwykle skrupulat­
nym, doskonale znającym wy 
konywany repertuar. bardzo 
powściągliwym. Dla mnie dla 
mojego muzycznego tempera­
mentu — trochę zbyt powścią 
gliwym Nie jest to jednak 
zarzut pod adresem dyrgen- 
ta. Muzyka — nawet roman, 
tyczna kia: 'ka — nie lubi wy 
bujalej uczuciowości. Jedne 
iert pewne: koncert z piątku 
18 lutego 1983 r. należy do 
tycn, które pamięta się długo 
t które stanowią później 
punkt odniesienia.

JOZEFA CI’YBOWSKA

Śpiewaj razem z nami
Klub Piosenki „Stajnia”, 

działający przy Domu Har­
cerza w Gdańsku zaprasza 
do współpracy młodzież po 
wyżej 15 lat, uzdolnioną 
muzycznie i pragnącą zdo­
bywać dalsze umiejętności 
w tej dziedzinie. Praca nad 
własnym talentem pod o- 
kiem instruktora w klubie 
„Stajnia” odbywa się na 
cotygodniowych spotka­
niach, we wtorki w godz. 
16-18, w gdańskim Domu 
Harcerza przy ul. Za. Mu­
rami 2-10. Zapisy chętnych 
do działalności w Klubie 
Piosenki prowadzone 
codziennie, telefonicznie 
pod nr 31-62-15 lub 31-62-16.

Cier.
-aaniŁjsai. siagtnaiaukagm

Zgubiono-znaleziono
W piątek 18 bm. w taksówce 

na trasie Wrzeszcz — More­
na pozostawiono brązową, 
męską saszetkę z b. ważną za 
wartością. Właściciel zguby go 
rąco prosi znalazcę o zwrot 
za wysoKim wynagrodzeniem. 
Wiadomość; teł. 52-17-13.

11 lutego rano w tramwaju 
linii :5 znaleziono siatkę z 
dziecinnymi ubrankami. Wia­
domość: tel. 43-09-35 do godz. 
15.

W Gdańsku: Narodowe, g.
9— 15. Pałac Opatów w Oliwie, 
g. 9—15.30. Historii Miasta Gdań 
ska, g. 10—15.30. Centralne 
Morskie, g. 10—id.

W Gdyni: Oceanograficzne,
g. 10—17. Kasy czynne w g.
10— 10: Marynarki Wojennej — 
skansen, g, 10—16.

GDAŃSK, Leningrad, Mu- 
ppety w Hollywood, ang., g. 
10, 12, 14, 16; Tess, ang., od 15 
1., g. 18.30. Kosmos, Okupacja 
w 26 obrazach. jug„ od 18 1., 
g. 15.45, 18. Kameralne — 2ak, 
Pojedynek, ang., od iS L, g. 
16, 18, 20 —. „Pożegnanie z fil 
mem”. Drukarz, Konopielka, 
poi., od 15 1., g. 16.30; Mandin 
go, wł.-USA, od 13 1., g. 18.30. 
Gedania, Życie jest piękne, 
radź., od 12 1., g 15.30, 17.15, 
19. Watra — Dorf Harcerza, 
niecz

NOWY PORT, 1 Maja. Elizo, 
moje życie, hiszp., od 18 1., g. 
16.30 — „Z filmem na ty”; 
Dick i Jane, USA, od 15 1, 
g. 19

WRZESZCZ, Bajka, Przez Gó 
ry Skaliste. USA g. 15; Ago­
nia, radź., od 18 1., g. 17, 20. 
Znicz, Wejście smoka, Hong- 
kong-USA. od 18 1.. g. 17, 1P 
Zaspa. Strzały Robin Hooda, 
radź., od 12 1., g. 17; Postrzy 
żyny, czes., oa 15 1., g. 18.30 
Zawisza. Ten szósty, radź., oć 
12 1., g. 16.30, 18.30.

OLIWA, Delfin. Wierne bli­
zny, poi., od 15 1., g. 16, 18

SOPOjl, Bałtvk, Wystarczy 
być, USA, od 15 1„ g 17, 
13. Polonia, Filip z konopi, 
poi., g. 15, 17; Cały ten zgiełk. 
USA, od 15 1.. g. 19.

GDYNIA. Warszawa. Caiy 
ten zeiełk USA, od 15 1., g
16.30, 19. Atlantic, Wystarczv 
być, USA, od 15 1., g. 17, 19.30 
— „Z *ilmem na ty”, Goplana. 
Wejście smoka. Hongkong­
USA, od 18 1.. g. 15, 17. 19

OBŁUZE, Marynarz, Powrót 
człowieka zwanego koniem, 
USA, od 15 1., g. 16.15, 18.30.

GRABÓWEK. Fala, Żandarm 
na emeryturze, fr., od 12 1., 
g. W 1«.

ORŁOWO, Neptun, Czwartki 
ubogich poi., od 18 1., g 16, 
18.

CHYLONIA, Promień, Wios­
na, panie sierżancie, poi., g. 
16 30, 18.30.

RUMIA, Aurora. Griszka 1 
koń Zefir, radź., g. 15.30; Spra 
wa Kramerów. USA, od 15 T.. 
g. 17 19.

OKSYWIE, Grom, Czwarte 
zwycięstwo, radź., od 12 1., g.
19.30.

OPRF zastrzega sobie mo­
żliwość zmiany repertuaru.

19.00 — Cnopn w 2elożowej 
Woli

19.30 — Dziennik
20.15 — „Klon Cameronów” 

(3) ser ai TV ong.elsk ej
21.15 — 2 razy 2 nie równa 

się 5, czyli rzecz o speku­
lacji — program publ.

22.00 — Kran ko un wersjady
22.15 — Fest wal muzyk R 

Schumanna
22.45 — Dzienn k — 24 go- 

efcz ny

PROGRAM Ił
16.15 — Język rosyjsk (19)
16.50 — Język ang'elski (d'o

zaawansowanych (8)
17.20 — Rok naazie —

progr. publ.
17.40 — H,ipol(a Cegelske’ 

ga myśl k Ika
17.50 — „Najdłuższej wojny" \ 

c qg dalszy
18.20 — Obok nas — mac;

pubu
18.40 — Przeboje — progr 

rozrywkowy
19.00 — PANORAMA
19.30 — Dzienn k
20.00 — Przed tesł.walem mu 

zyki Sc hu mamma
20.15 — Transmisja konoedu 

z aur Uniwersytetu m. A 
M CK ew.cza

20.55 — Gośr e festiwalu
21.10 — Muzyczne Poznania- 

na
21.30 — Astrolodzy zaproszę

jq
22.00 — „Żyć e Kam la Ku­

ranta”
22.50 — Kwadians z Arteiem

WTOREK 
PROGRAM I

Wiadomości 0.05, 1.02 2.00
3 00. 4.00. 5.00, 6.00, 8.00. 9.00.
10 00. 11.00. 14.00. 15.00, 16.00,
18.00. 20.Ü0

5.07 — Zielone stud o 6.10 — 
Robotnicze sprawy. T.30 —
Przegląd prasy. 8.15 — Obser­
wacje. 10.30 - „Tarapaty dziel 
nego żołnierza Szwejka” — 
fragm. pow. J Haska 13.55 — 
Studio relaks 15 10 — Studio 
Miodych. 16 05 - Muzyka 1 ak 
tualności. 17.20 - Kamerton.
20.05 — Koncert życzeń, 2C.45
— Kronik? sportowa. 23.10 — 
Panorama świata.

PROGRAM III
Serwis Trójki 7.00, 8.00, 9.00,

15.00. 16.00, 17.00, 18.00
9.05 — Zaczynamy we dwo­

je, 11.45 — W tonacji Trójki,
13.00 — A. Ajlisli „Pora kwie
cistych sukien” 16.00 —
Zapraszamy do Trójki, 18.05
— Informacje sportowe, 19.50
— E. L. Doctorov: „Witajcie
w ciężkich czasach” — ode. 
pow., 23.00 — Zapraszamy
do Trójki.

PROGRAM LOKALNI
6.30 — Audycja M. Serafina 

pt. „Czy spadek Doglowia?”. 
6.45 — Poranne takty — stereo,
7.00 — Studio Bałtyk. 7.43 - 
Poranne takty — 1 stereo, 17 05
— „Rozważania o krótkiej
kołdrze” — felieton H Le­
chowskiego, 17.10 - Magazyn 
Młodzieżowy PRYZMAT — ste­
reo, 18.00 — Przegląd aktual 
noścl Wybrzeża. 18.10 — D.c 
Magażynu Młodzieżowego
„PRYZMAT” — stereo.

WTOREK 

PROGRAM I
9.3C — F Im dla 2 zm any 

„Klan Cameronów" (3)
12.50 — Dzieje dramatu: B.

Brecht — „Kariera Artura 
Ui"

15.45 — Kwadrans z Arteiem
16.00 — Dla młodych w- 

ozów: „Latający Holender” 
— Klub Zdobywców Ocea­
nów

16.30 — Dla dz ec.: „Skakan- 
ka”

17.00 — Dzennk
17.20 — „Telekmo”
17.45 — Program publ c/s­

tyczny
18.10 — „Interstud o”
18.40 — Rolnicze rozmowy
18.50 — Dobranoc; „Dz wne 

przygody Koz ołka Matoł­
ka'

Dyżury nocne pełnią:
Gdańsk — apteka przy ul 

III Grobla 1-6 i przy ul. Jas 
kółczej 166; Gd.-Wrzeszcz przy 
ul. Grunwaldzkiej 126; Gd 
Przymorze przy ul. Opolskiej 
3; Gd,-2abianka przy ul Su- 
bisława 26; Sopot przy ul 
Boh. Monte Cassino 21; Gdy 
nia przy al. Zwycięstwa 1 1 
ul. Czerwonych Kosynierów v\ 
49-“

OSTRE DYŻURY PEŁNIĄ:
Instytut Chirurgii, Instytut 

Chorób Wewnętrznych i Kli­
nikę Chorób Oczu AM, w Gdan 
sku, ui. Dęoinki 7.

POGOTOWIE RATUNKOWE

Gdańsk-Wrzeszcz, al. Zwy 
cięstwa 49 czynne całą dobc

— wypadki 999
— nagłe zachorowania i pize

wozy chorych, tel. 41-10-00. 
32-29-29 32-39-24, 32-36-14.

Gdańsk-Oliwa, ul Grun 
waldzka 571 w dni Dowszednie 
czynne od godr. 14.30 do 7 30 
— w wolne soboty, niedziele i 
święta całą dobę — dla lud 
ności Oliwy i Przyomrza tei 
52-32-32.

SoDot, al. Niepodległości 77s
— czynne całą dobę
— wynadki 999
— inne tel. 51-24-55.
Gdynia, ul. Żwirki i Wigury

44 — czynne całą dobę
— wypadki tel 999
— nagłe zachorowania i prze 

wozy chorych tel. 20-00-01 
20-00-02

— dyżury stomatologiczne v 
dni powszednie od godz. 20.00 
-*- 7.00 w wolne soboty, niedzie 
le i święta od godz 10.00—7.00

Dyżury lekarzy 
w przychodniach 
wg rejonizacji:

O Gdańsk-Oliwa. Lumumbv 
8 ogólny gabinet zabiegowy 
g. 19.00—22.00 pediatra godz 
19.00y7.30 w dni powszednie i 
wolne soboty, niedziele i świe 
ta czynne przez całą dobę 
stomatolog g. 10.00—16.00.
• Gdańsk-Wrzeszcz, ul Jeslc 

nowa 5 ogólny gabinet zabie­
gowy godz 19.30—7.30; stoma­
tolog godz. 20.00—7.30; al. Zwy* 
cięstwa 49 laryngolog godz
20.00— 7.30 w dni powszednie w 
wolne soboty, niedziele 1 świe 
ta całą dobę.

% Gdańsk, Jaskółcza -7-15 o 
gólny pediatra gab. zabiegowy 
w dni powszednie godz 19.00 
7 30 w wolne soboty, niedziele 
i święta całą dobę stomatolog 
godz. 10—16.00.

O Gdańsk-Morena Warneńska 
7 pediatra gab. zabiegowy 
wolne soboty niedziele i świe 
ta godz. 8.00—20.00

f> Gdańsk-Zaspa. Startowa 1 
ogólny gabinet zabiegowy w 
wolne soboty, niedziele 1 świe 
ta godz 8.00—20.00.
• Gdynia, ul. Ramułta 45 

Obłuże, ul Boisko 4. Orłowo 
Wrocławska 54 ogólny, pedia­
tra. gabinet zabiegowy w wol 
ne soboty, niedziele 1 święta 
godz. 10.00—16.00.

0 Gdynia-Witomino, ul Kon 
waliowa 2 — ogólny pediatra 
gab. zabiegowy — tylko w 
wolne soboty g 9.00—16.00.

Wojewódzka Poradnia Cho­
rób Wenerycznych w Gdań 
sku, ul. Długa 84-85 czynna w 
dni powszednie w g, 9.00—14.09
19.00— 7.00, w wolne soboty, nie­
dziele 1 święta — całą dobę

Nocna Poradnia „W,s w Gdy 
ni, ul. 22 Lipca 44 czynna w 
pon., wt., czw., piąt., w g
19.00— 7.00

Poradnia Oi ulistyczna w 
Gdańsku ul. Świerczewskiego 
6, czynra w wolne soboty w 
godz. 8.00—14.00.

Gdański telefon zaufania — 
31-00-00 czynny codziennie w 
godz. 16—6.

Na skrzyżowaniu ulic Stry 
skiej i al. Zwycięstwa w Gd; 
ni, Stanisław Ch., kieruję 
samochodem „Volvo" (GG 
22-91) nie udzielił pierwszej 
stwa przejazdu i zaerzył si 
z samochodem „Polonez 
(GDU 38-02), którym kierc 
wał Bogdan S., w następstwi 
czego samochód „Polonem 
potracił 3,5-letniego chłopci 
Dziscko w stanie nieprzytorr 
nym przewieziono do szoita 
la w Radłowie. Ot.
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